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Ĉ ĘŚO URZĘDOWA

'h \ ■M-™st;er sprawiedliwości zamiano- 
hii ra<̂ cam sądu krajowego: Prokuratora 

% a Franciszka Ksawerego S p ł a w s k i e -  
i dy ^ ®anoku, dla Przemyśla; sekretarza ra- 

2ef^ZSZe£° sa( û krajowego we Lwowie Jó- 
^ . Ho r e n c a ,  dla Lwowa; sędziego po­
t ę g o  Alfreda P o s o c h o w s k i e g o  w 
h aczu, dia Sambora; sekretarza rady 
(ĵ . a Antoniego W i e n i a w ę  Zu b r z y -  
^  8 0 w Sanoku, dla Lwowa; zastępcę 

r'11'a% ’a państwa Henryka H a y d e r e r a  
He W°W'e’ Lwowa 1 a sędziego powia- 

jf it Jana J a w o r s k i e g o  w Medenicach, 
rzeżan.

sęji H n Minister sprawiedliwości przeniósł 
(jj ^go powiatowego Stanisława L u b i c z a  
%  e k i e g o  w Przeworsku, do Krzeszo- 
^  a zamianował sędziami powiatowymi 
jjeHtó w sądów powiatowych: Hermana 
dysj. 6l’a w Ślemieniu, dla Dobczyc; Wła- 
p x l e ś n i c k i e g o  w Grybowie, dla 
Ijf^^łska; Andrzeja K o z i k a  w Tarno- 

! en. SU, dla Eopczye, i Jana Kazimierza Łu- 
” Limanowej,, dla Starego ;

.nikretarzeni f&dj^^PuZiego'
Wilhelma S e i d l a  w Dobczy- 

’ (da sądu krajowego w Krakowie.

k. Rada szkolna krajowa zamiano- 
tie sta|g o  nauczyciela Konstantego Ni e-  
^  W s k i e g o, pełniącego obowiązki tym- 
UaU 0VPeS° nauczyciela w Sadzawce, stałym 

szkoły etatowej w Sadzawce; 
8̂ ^ °  nauczyciela młodszego Maryana Gór-  

w Kopyczyńcach, stałym nauczycie- 
^ndszym dwuklasowej szkoły etatowej 

ynie.

CZĘŚĆ IIEURZĘDOWA

Lwów , ,27 lutego.

Jubileusz Towarzystwa kredytowego 
ziemskiego.

i i i .
Z początkiem roku 1869 wchodzi gal. 

Towarzystwo kredytowro ziemskie w najnowszy 
okres swego życia, życia pełnego ruchu i 
obfitego w owoce.

Pod wpływem sprzyjających okoliczno­
ści czasu i gorliwej obywatelskiej pracy or­
ganów Towarzystwa, zasoby jego się mnożą, 
a zakres działania coraz więcej się rozszerza, 
tak dalece, że przy końcu tego okresu (1869 
do 1892), zamykającego jego półwiekowy 
żywot, staje już Towarzystwo kredytowe ziem­
skie w rzędzie najpotężniejszych instytucyj 
finansowych, nie tyiko kraju, ale i całego 
Państwa i wywiera obszerny wpływ na losy 
większej własności ziemskiej w Galicyi.

Misya Towarzystwa kredytowego nie traci 
i w tym okresie narodowego charakteru, lecz 
pod wpływem zmienionych stosunków czasu, 
przybiera cechę więcej kosmopolityczną, któr'a 
instytucyę o pierwotnym zakroju szlacheckim, 
przemienia w instytucyę ziemiańską.

Dokonane w r. 1868 zmiany statutu, 
były dis ;Tv wsi :yst',va ogromnej •'omosłośe.i. 
Dość wspomnieć, ze przez nie rozszerzono 
działalność Towarzystwa na W. Ks. Krakow­
skie, że gwarancyę nieograniczoną wszyst­
kich dóbr tabularnych Galicyi i Bukowiny, 
zmieniono na gwarancyę ograniczoną człon­
ków Towarzystwa, a właściwie dóbr ziem­
skich, obciążonych pożyczkami Towarzystwa.

Zmiana tych fundamentalnych zasad 
Instytutu, a obok tego i innych, zmiana we­
wnętrznego ustroju, który uległ reorganizacyi, 
wprowadziły Towarzystwo na nowe tory, 
któremi swobodniej mogło się poruszać i pe­
wniej pełnić swoje zadanie.

Przepisy pierwotnego statutu Towarzy­
stwa, przyjmujące podatek za jedyną podsta­
wę obliczenia wartości dóbr i wymiaru po­

życzki. krępowały w wysokim stopniu jego 
działalność. Jeżeli bowiem norma podatko­
wego wymiaru pożyczki w pierwszych latach 
działalności Towarzystwa była zdolną do za­
spokojenia szczupłych potrzeb kredytu wię­
kszej własności ziemskiej, to okazała się zu­
pełnie niedostateczną przy jej przewrotach 
ekonomicznych i doniosłych reformach, któ­
rym uległa w połowie bieżącego stulecia.

Rozszerzenie skali kredytu hipotecznego 
umożliwiła dopiero reorganizacya Towarzystwa 
w r. 1868 dokonana, a drogą, do tego pro­
wadzącą było oszacowanie dóbr, podejmowa­
ne przez samo Towarzystwo , i wymiar po­
życzki na podstawie tego oszacowania.

To rozszerzenie skali kredytu hipote­
cznego na podstawie oszacowania, wprowa- 

| dzenie listów zastawnych okresowych, silna 
ich fundacya, a w niemałej mierze także i 
korzystne warunki pożyczki Towarzystwa, 
■których inne zakłady kredytowe, tak w kraju 
jak i po za krajem, dłużnikowi nie podawały, 
były przyczyną, że Towarzystwo w tym osta­
tnim okresie stało się mimo silnej konku- 
reneyi najpotężniejszą ■ instytucyą kredytową 
ziemską w kraju i ściągnęło ku sobie najpo­
ważniejszą klientelę.

Kiedy bowiem od początku swego 
istnienia do końca pierwszego okresu (1842 
do 1860), wydało Towarzystwo tylko 1316 
pożyczę® hipotecznych, na ogólną sumę 
16,427.100 zł. m. k., a do końca drugiego 
okresu (1863) 1948 pożyczek, na ogólną
sumę miliona, to z, końcem roku 1391,

: •• gr tnJb/.ń nięćdzickięcilUeeia. 
^jpchokizi jjnf iina bose wydanych pożyczek do 
f |0 0 , a suma ich do 149 milionów zł. w. a.!

W parze ze wzrostem ogólnej sumy po­
życzek wzrastała także i ilość dóbr, obciążo­
nych pożyczkami Towarzystwa i wartość h i­
potek.

U progu trzeciego okresu (1869) obcią­
żały pożyczki Towarzystwa zaledwie 173'* 
hipotek, wartości 68 milionów, sumą 16 mi­
lionów zł. w. a., przy jego końcu zaś, t. j. 
obecnie, obciążają 3298 hipotek, wartości 
197 milionów, sumą dochodzącą do 777* 
miliona zł. w. a.

Cyfry te wykazują zarazem, jaką fun- 
dacyę mają listy zastawne Towarzystwa.

Na niespłaconą obecnie ogólną sumę 
pożyczek 77,410.275 zł. 32 ct. w. i. obiegają 
obecnie listy zastawne Towarzystwa w sumie 
77,338.715 zł. w. a., na których zabezpie­
czenie posiada Towarzystwo 3298 hipotek, 
wartości 197 milionów zł. w. a.; pozostaje 
więc wolna hipoteka w sumie z górą 21 mi­
lionów zł. w. a., co odpowiada obciążeniu 
tych hipotek tylko do wysokości 39 proc. 
przyjętej ich wartości, podczas gdy statut 
Towarzystwa pozwala z wysokością obciąże­
nia iść do 50 proc. wartości.

Z ogólnego obszaru własności tabular­
nej prywatnej (4,629.269 morgów) obciążo­
nym jest pożyczkami Towarzystwa 46 08 pr. 
tego obszaru, z ogólnej liczby ciał tabular­
nych (9000) zostaje pod Towarzystwem kre- 
dytowem 3664 pret. tej ogólnej liczby, 
a 49-77 pret. ogólnej liczby właścicieli sta­
nowi ogół członków Towarzystwa (2190).

Największy obszar własności tabularnej 
prywatnej jest obciążony pożyczkami Towa­
rzystwa w powiatach politycznych: kamio- 
neekim , sokalskim , rawskim , jarosławskim, 
buczackim, podhajeckim, liskim, przemyskim, 
złoczowskim , zaleszczyekim , jaworowskim, 
rzeszowskim, bobreckim, husiatyńskim i 
gródeckim, — najmniejszy w powiatach: 
żywieckim, bohorodczańskim, bielskim, kos- 
sowskim, nowotarskim , myślenickim , staro­
miejskim , śniatyńskim , grybowskim i kra­
kowskim.

Praca dr. Ostrożyńskiego podaje w oso­
bnych tablicach, powiatami, ilość ciał taba- 
]a*u>yctfęi właścicieli, ogólny obszar własno- 

) ści tabularnej i opłacany" przez nią podatek 
gruntowy w każdym pra>wieein■•politycznym 
z osobna', wedio obliczeń prof. dr. Piłata 
(Wiadom. _ statyst. Tom. XII), w osobnych 
tablicach ilość ciał tabularnych i właścicieli, 
zostających pod Towarzystwem kredytowem, 
obszar własności tabularnej, obciążonej po­
życzkami Towarzystwa , w morgach , i sto­
sunku procentowym do ogólnego obszaru 
własności tabularnej prywatnej, stanowiącej 
rdzeń klienteli Towarzystwa kredytowego, a 
w ostatniej rubryce niespłaconą sumę poży­
czek z dniem 31 grudnia 1891.

Osobne tablice wykazują udział właści­
cieli dóbr wyznania mojżeszowego w Towa­
rzystwie kredytowem. Okazuje się z nich, że
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Tj
ka .^anowit mnie ten zwrot uchylający rąb- 

1 Hiem • która zakrywała dotąd przedemną 
^ )e-i isi°tneg° charakteru. Pociąga- 

-Ńj lśniąca powłoka zewnętrzna, u- 
■ dobrze kierunek m yśli, jakie je- 

Hbi'Sl[y dl'zomały w jej krwi,  czego pra- 
^tj^.^bkąd dążyła, nie mogłem dotąd od-

W takim razie pracowaliby dare- 
Hm uczeni — wyrzekłem, pochyliwszy się 

Zabudowska.
[Hĉ Pojrzenia nasze spotkały się, moje ba-
:\*a , czatujące, jej jakby przerażone. Przez 

chwil patrzyliśmy na siebie.
%1 C  Więc panu byłby taki lub inny wy- 

obojętny ? — odezwała się.
Hst y^róciła po kobiecemu koziołka. Za­

pow iedzieć, pytała.
Mnie nie obowiązują poglądy pra- 

6 naszej epoki, —  wyrzekłem —  los 
życzliwy, przypadek tak mnie wy- 

Hjałv’ ze W(dno mi n ê uważać na posagi, 
H L > sperandy i t. p. tyranów; wszakże 

scy znajdują się w tern samem po­

łożeniu. Nie dziwię się zupełnie, gdy ktoś, 
pozbawiony środków materyalnych, stara się 
o to, aby je pozyskał.

— Czy to rzeczywiste przekonania pań­
skie ? — mówiła panna, zmrużając powieki.

— Jak najrzeczywistsze, pani — od­
parłem bez obłudy. — Zależność majątkowa 
poniża do tego stopnia człowieka wytwor­
niejszego, że niemądrym byłby, ktoby się 
z niej nie chciał wydobyć.

— Niewątpliwie, jest duzo słuszności 
w tern, co pan mówi,  a jednak....

Czoło panny zasępiło się.
— A jednak , panno Janino ?...
— A jednak.... bardzo to.... smutne — 

dokończyła wolno, oddzielając zgłoskę od 
zgłoski.

— Nie przeczę , że bardzo smutne — 
wtórowałem.

Jakie zabawno to kobiety.... Niby w nic 
nie w ierzą, udają mocne głowy, rozumne, 
ale niech tylko kto potrąci o miłość, a za­
raz stracą równowagę i m arzą, zamiast 
myśleć logicznie. Najrozsądniejsza z nich u- 
legnie wykrzyknikowi: kocham cię ! i zapo­
mni w obec niego o całej mądrości wieków 
ubiegłych. I bardzo dobrze, że analiza nie 
panuje wszechwładnie nad drugą połową ro# 
dzaju ludzkiego, bo życie śmiertelnika przed­
stawiałoby się wtedy jeszcze więcej szaro, 
aniżeli jest w istocie.

Przez cały czas rozmowy śledziła bar­
dzo uważnie pani Zabudowska , zabawiająca 
się wypróżnianiem pudełka z cukierkami, 
czatowała na każde słowo, na każdy ruch, 
niezadowolona z przebiegu gawędy, bo twa­
rzy jej nie rozwidnił ani razu błysk ja­
śniejszy.

Myliła się w przypuszczeniach. Z chwi­
lą, kiedy odkryłem w mądrej pannie kobie- 

i tę, zbliżyłem się do niej o cały duży krok,
! o dwa, nawet trzy.
| Na scenie rozgrywał się ostatni akt 

kwileń i skarg romansowych. Kiedy, wsadza­
jąc panie po skończeniu widowiska do wy­
najętej karety, uczułem w swojej dłoni cie­
płą rękę panny Zabudowskiej, zatrzymałem 
ją dłużej, aniżeli to zwykle czyniłem.

— Do widzenia jutro u pani Jazłow- 
skiąj.— mówiła pani Zabudowska.

— Stawię się niezawodnie. Dobrej no­
cy paniom życzę.

Powóz oddalił się szybko, a ja wraca­
łem wolno do hotelu.

Lekko, przyjemnie przepłynąłem tego 
dnia w krainy snu. Ukołysały mnie obrazy 
i nadzieje, nie mające nic wspólnego z trze­
źwym rozsądkiem.

1 było mi dobrze z zapomnieniem nie­
znośnych pytań : dlaczego, na' co, po co V

Nazajutrz, około drugiej, pojechałem z 
wizytą do pani Jazłowskioj. Uprzedzona juz 
przez Piwońskiego, przyjęła mnie natych­
miast.

Znalazłszy się w obszernym salonie, 
ujrzałem przed sobą osobę lat około pię<vi 
dziesięciu , średniego wzrostu i średniej tu­
szy, młodą w ruchach, w głosie i wr oczach, 
mimo siwych włosów i nieco przyżółkłej ce­
ry. Jak gdyby mnie znała od dzieciństwa, 
ze swobodą kobiety światowej, rozpoczęła ga­
wędę o w si, następnie przeszła na wypadki 
bieżące Warszawy, przesuwając się po nich 
szybko i iekko. Gdy się z nią po dziesięciu 
minutach żegnałem, prosiła, abym pamiętał 
o jej środach.

Byłem pani Jazłowskiej bardzo wdzię 
czny za jej uprzejmość, spodziewałem się 
bowiem w jej domu doznać wrażeń, jakich 
ani wieś, ani „świat" dać nie mogły.

Literaci, uczeni i artyści! Wszakżeż to 
w każdem społeczeństwie kwiat inleligencyi, 
a kw iat, woniejący jeszcze wówczas , kiedy 
się jego powłoka zewnętrzna już dawno w 
proch rozpadła. Oo naród w pewnej epoce 
czuje, myśli, co kocha i nienawidzi', czem, 
słowem, żyje, w nich się zogniskowało, stre­
ściło. I oni też tworzą jedni dzieła prawdzi­
wie nieśmiertelne. Gdyby po Grecyi nie była 
została garść książek, obrazów i rzeźb, któż 
wiedziałby o Helladzie, o jej posłannictwie 
dziejowem ?

A nietylko zapisują się sami na wie­
czne czasy niezatartemu zgłoskami w księdze 
przeszłości, ale wydzierają jeszcze innych z 
okrutnej przepaści zapomnienia. Bez nich nie 
słyszelibyśmy nic o świetnych zwycięztwach 
lub bolesnych kieskach , o bohaterstwach i 
cnotach mężów czynu. Pisarze i artyści da­
ją sławę królom i wodzom.

Gdyby mi los pozwolił wybierać między 
mieczem, olbrzymią fortuną a piórem , się­
gnąłbym bez namysłu po ostatnie. Wielka 
to musi być rozkosz , posiadać świadomość, 
że co się dziś napisze, _ rozrzuci jutro druk 
po całym kraju, rozniesie od pałacu do cha­
ty, i wprawi w ruch tysiące, krocie mózgów. 
Ale przypadek, który wszczepił we mnie cie­
kawość do nauki, odmówił mi siły twórczej, 
talentu.

Nie^ trudno się domyśleć, z jaką nie­
cierpliwością czekałem godziny, która "miała 
innie zbliżyć do najwytworniejszych umy­
słów stolicy. Dowiem się od nich niezawo-



członkowie Towarzystwa kredytowego wyzna­
nia mojżeszowego , w liczbie 231 (10*54 pr. 
ogółu członków) są posiadaczami 281 ciał 
tabularnych (8 09 prct. ogólnej liczby ciał 
tabularnych, obciążonych pożyczkami Towa­
rzystwa) , o łącznym obszarze 174.686 mor­
gów (8T 8 prct. ogólnego obszaru, obciążo­
nego pożyczkami Towarzystwa, a 29'46 pr. 
ogólnego obszaru,, pozostającego w ręku 
żydów).

Własność tabularną, w ich ręku pozo­
stającą , obciążają pożyczki Towarzystwa 
w sumie 5,074.100 zł. 98 ct. t. j. 6-53 pr. 
ogólnej sumy pożyczek Towarzystwa.

Rada Państwa.

( XXI .  posiedzenie Izby wyzszej.)
*■{■* W ie d e ń , 25 lutego. (Korespon- 

dencya Gaz. Lw.)
Prezes hr. T r a u t t m a n s d o r f f  za­

gaja posiedzenie o godz. 12 min. 30, w o- 
becności 55 członków; z Polaków obecni 
p p .: bar. Ziemiałkowski, ks. Czartoryski, 
Wodzicki i Potocki.

Na ławie rządowej: hr. Taaffe, hr. Fal- 
kenhayn, br. Prażak, margrabia Bacąuehem, 
hr. Schónborn, p. Zaleski i dr. Steinbach.

Po odczytaniu nuncyów z Izby posel­
skiej w sprawach, które zresztą dziś już sto­
ją  na porządku dziennym, Izba, przystąpiw­
szy doń, bez dyskusyi uchwala w drugiem i 
zaraz także w trzeciem czytaniu zgodnie z u- 
chwałami Izby poselskiej następujące proje- 
kta ustaw :

o subwencyonowaniu Towarzystwa że­
glugi parowej na Dunaju;

o zniesieniu ustawy w sprawie popie­
rania nowego obsadzenia winnic spustoszo­
nych od mszyc winnicznych;

o zbudowaniu drogi żelaznej ze Stani­
sławowa do Woronianki;

o prowizorycznem uregulowaniu stosun­
ków handlowych z Serbią, na czas co naj­
mniej do dnia 30 czerwca r. 1893;

o zwolnieniu czynności w sprawie po­
działu gruntów gminnych w Dalmaeyi od 
stemplów i należytości skarbowych;

o zamianie pewnej części nieruchome­
go mienia skarbowego pod Wiedniem , na 
grunt inny;

o wyznaczeniu 360.000 zł. na pomoc 
skarbową dla okolic dotkniętych niedostat­
kiem.

Bez dyskusyi także zatwierdzono po­
wszechny traktat pocztowy z dnia 4 lipca r. 
1891.

Następuje ustne sprawozdanie komisyi 
budżetowej z projektu rządowego o jednora­
zowych zasiłkach dla urzędników niższych i 
sług państwowych. Komisya nie zgadza się 
na uchwałę Izby poselskiej, podwyższającą 
zasiłki te do sumy 1 miliona, i wnosi: sto­
sownie do projektu rządowego, uchwalić 
500.000 zł.

Minister skarbu dr. S t e i n b a c h :  Wy­
soka Izbo ! Rząd wdzięczny komisyi budże­
towej , że w sprawie tej inne zajęła stano­
wisko, niż Izba poselska. Rząd przypisuje u- 
chwale komisyi wielkie znaczenie nie tyle 
ze względu na rzecz samą, ile raczej ze

względu na następstwa, jakieby sprawa ta 
mieć mogła. Sama Izba posolska uznała, że 
o powszechności zasiłków myśleć nie można, 
że owszem trzeba je indywidualizować i u- 
względnić stosunki miejscowe i osobiste. Su­
my bowiem, jakich potrzebowalibyśmy na 
zasiłki powszechne, byłyby tak wielkie, że 
nie zdobylibyśmy się na nie przy dzisiejszej 
sytuacyi finansowej. Chodziło i chodzi tylko 
o to, czy zażądaną przez Rząd sumę pod­
wyższyć, czy nie. Prawda, że większą sumą 
można dopomódz większej liczbie osób ; ale 
wszakże to przedewszystkiem do Rządu na­
leży odmierzyć sumę, jaka wydaje się mu 
stosowną, zwłaszcza w obec konieczności u- 
względnienia stanu finansów. Pod tym wzglę­
dem zaś zważyć proszę, że dziś więcej niż 
kiedykolwiek powinniśmy baczyć na to, jak 
się ukształtuje nasz budżet i jaka będzie o- 
pinia o nim.

Wysoka Izbo! Rząd wniósł do drugiej 
Izby projekt reformy podatków bezpośrednich 
na podstawie niebywałej; chce bowiem do­
chodu skarbowego z podatku osobisto-docho- 
dowego użyć na ulgi w podatkach grunto­
wym, budynkowym i zarobkowym. Zrzeka 
się więc przysporzenia skarbowi dochodów, 
tem więcej atoli musi dopilnować porządku 
w budżecie. Sprawa uregulowania waluty 
staje się aktualną; musi nam przeto zależeć 
na tem, żeby opinia, jaka z czasem wytwo­
rzyła się za granicą o naszym stanie finan­
sowym, utrzymała się i ustaliła. Jakież zaś 
byłoby za granicą wrażenie, gdyby dla spra­
wy, której finansowe znaczenie bynajmniej 
nie staje na pierwszym planie, równowaga 
w budżecie nadwerężoną została ? Powiedzia- 
noby, że u nas równowaga ta na krótki czas 
ostać się nie może. Możeby kto powiedział, 
że podwyższeniem zasiłków o pół mliona ró­
wnowaga w budżecie rzeczywiście nadwerę­
żona nie będzie. Otóż jest to rzecz nie pe­
wna; trudno przewidzieć, czy zamknięte ra­
chunki będą w zgodzie z preliminarzem. 
Chwilowo znamy tylko preliminarz ; ten jest 
prawną podstawą wydatków i dochodów; te­
go trzymać się musimy; Rząd nie może po­
dawać ręki do przekraczania tej prawnej pod­
stawy.

Wszyscy uznają, że podwyższenie za­
siłków o pół miliona oznaczałoby rachunkowy 
niedobór i że w dzisiejszych okolicznościach 
niedobór taki byłby niebezpieczny. Ale oto 
Izba poselska zaleca sięgnąć do zasobów ka­
sowych. Czyżby tym sposobem usunięty był 
niedobór? Bynajmniej! Niedobór pozostałby 
niedoborem, do uchwalonego niedoboru był­
by tylko dodany sposób pokrycia Taka w 
istocie rzeczy jest wchwała Izby Tposelskiej. 
Sam nie przypuszczam rzeczywistego niedo­
boru, ale czyż pokrycie takie byłoby sto­
sowne ? Mojem zdaniem nie! Nadwerężać 
oszczędności z lat dawniejszych wydaje mi 
się rzeczą niewłaściwą. Proszę tylko zważyć, 
dla ilu przyszłych wypadków mógłby to być 
precedens. Nie byłby to wprawdzie pierwszy 
przykład takiego postępowania, ale nigdy 
ono nie wydało pomyślnego skutku i wydać 
nie może. A dalej proszę zważyć, że o za­
siłkach tych wcale niewiadomo, czy na­
prawdę będą wydatkiem tylko jednorazowym. 
Któż może przewidzieć, jaka będzie drożyzna 
w latach przyszłych ? Tak moglibyśmy sta­
nąć wobec konieczności zaczerpnięcia zasił­
ków po raz drugi z zasobów kasowych, gdyby 
jeszcze jakieś były. Jestem przekonany, że

dnie w przeciągu kilku minut więcej aniżeli 
od moich sąsiadów przez całe lata.

Literaci i artyści, oryginalni i roztar­
gnieni, rażą podobno wyglądem zewnętrznym. 
Tak mi mówiono. Kto jednak tak dobrze i 
tak szeroko służy, jak oni, temu wolno lekce­
ważyć formy, być chociażby dziwakiem.

Z nieśmiałością panienki, udającej się 
po raz pierwszy na bal, przekroczyłem o je­
denastej wieczorem w towarzystwie Piwoń­
skiego progi pani Jazłowskiej.

W ogromnym salonie dostrzegłem w sa­
mym środku cztery osoby, siedzące na około 
małego stolika. Duża lampa, przyćmiona aba­
żurem, rzucała złagodzone światło na dwie 
panie i dwóch panów. Oparci wygodnie na 
fotelach rozmawiali przyciszonym głosem.

— Pan Topoliński! — przedstawiła go­
spodyni.

Potem padło kilka nazwisk, między któ- 
remi jedno powszechnie znane. Spojrzałem 
szybko, ciekawie na właściciela głośnego 
imienia, którego dzieła czytałem. Więc to 
on, Strzemiński, uczony i publicysta, jeden 
z przywódców stronnictwa postępowego. Lat 
przeszło czterdziestu, słusznego wzrostu, z 
głową podłużną, nosił pełny zarost jasnej 
barwy i wojował tak samo z włosami, jak 
Piwoński. Ciągle mu się ich kończyny osu­
wały na szerokie czoło, przecięte równole- 
głemi zmarszczkami.

Nie wiele czasu zostawiła mi pani Ja- 
złowska do obserwacyi. Wskazawszy mi krze­
sło, odezwała się :

— Mówił nam profesor, że pan zamie­
rza przepędzić całą zimę w Warszawie.

— Z tym zamiarem przybyłem do sto­
l ic y  — odparłem.

— Jeszcze się nasze miasteczko dotąd 
nie rozruszało, ale wkrótce rozpoczną się 
zwykłe zabawy, premiery, odczyty. Mam na­
dzieję , że się pan między nami nie znudzi.

Chciałem coś banalnego odpowiedzieć, 
gdy uwagę gospodyni odwróciło kilku gości 
płci obojga, wchodzących właśnie do salonu. 
Ustąpiliśmy przeto z Piwońskim miejsca 
przybyłym, i oddaliwszy się od głównego 
ołtarza, szukaliśmy dla siebie zacisznego ką­
cika.

Wzdłuż ścian znajdowały się kanapki 
i foteliki, rozstawione widocznie przez rękę 
artystyczną , bo tworzące , mimo pozornego 
nieładu, całość, miłą dla oka. Tu i owdzie 
zwieszały się nad kozetką szerokie liście 
krzewów palmowych. Pod jednym z nich, 
wprost stolika, przy którym pani Jazłowska 
witała łaskawych na jej dom, spocząłem 
z kolegą.

Co chwila ukazywał się teraz ktoś no­
wy. Piwoński szeptał mi do ucha nazwiska 
różnych znakomitości. To powieściopisarz, 
a to nowelista, ten zbogaca piśmiennictwo 
krajowe dziełami scenicznemi, ów zajmuje 
się matematyką, chemią , historyą literatury 
i t. d. Kilku m alarzy, rzeźbiarzy i trzech 
publicystów , zaokrągliło świetny wieniec, 
przepleciony kilkoma profanami, którzy szu­
kali, jak ja, wrażeń szlachetniejszych w to­
warzystwie ludzi światłych i utalentowanych. 
Kolega wymienił mi jakichś adwokatów i 
doktorów.

Zaroiło się w salonie. Goście, zaraie- 
mieniwszy z panią Jazłowską kilka słów, 
rozbiegali się po pokojach, szukając bliż­
szych znajomych.

(D alszy ciąg nastąpi).

poczucie słuszności wys. Izby da mi świa­
dectwo, iż jako Minister skarbu nie mogę 
mówić inaczej, niż mówiłem. Proszę przyjąć 
wniosek komisyi (Brawo, brawo.)

Izba bez dyskusyi uchwala projekt rzą­
dowy w myśl wniosku komisyi w drugiem 
i zaraz także w trzeciem czytaniu.

Na tem porządek dzienny wyczerpnięty.
Prezes gabinetu hr. T a a ff e : Wysoka 

Izbo ! Z Najwyższego polecenia Jego 0. i K. 
Ap. Mości oznajmiam, że wys. Rada Państwa 
odroczona.

Koniec posiedzenia o godź. 1 min. 50.

Z Pesztu.
(W ybór prezydyum Izby deputowanych.)

Czwartkowe posiedzenie nowo wybra­
nej Izby węgierskiej , budziło powszechnie 
nadzwyczajne zajęcie, albowiem z okazyi wy­
boru prezydyum, nadarzała się po raz pierw­
szy stronnictwom sposobność do zmierzenia 
swoich sił. Stronnictwo liberalne (rządowe) 
postanowiło powołać na krzesło prezydyalne 
barona Dezyderego Banffy’ego, wszystkie zaś 
stronnictwa opozycyjne zgodziły się na to, 
aby połączonemi siłami popierać kandyda­
turę byłego prezesa Tomasza Pechy’ego, któ­
ry w czasie swojego urzędowania okazywał 
wiele względów dla opozycyi i z tego powo­
du zaskarbił sobie jej sympatyę i zaufanie, 
pomimo, iż należy do obozu rządowego. De­
putowani zebrali się niezwykle licznie, a tak­
że loże i galerye były przepełnione. Głoso­
wanie trwało przeszło dwie godziny. Rezultat 
był następujący : Głosowało ogółem 401 po­
słów, z tych 243 oświadczyło się za baro­
nem Banffyra , a 158 za Pechym. Posłowie 
kroacey głosowali za kandydatem rządowym ; 
42 deputowanych nie przybyło na posiedze­
nie. Wiceprezydentami zostali wybrani: Ale­
ksy Bokrosz 231 głosami i hr. Teodor An- 
drassy 223 głosami.

Baron Banffy, zająwszy krzesło prezesa, 
wypowiedział mowę, w której podniósł, iż 
wysoko ceni wybór Izby i starać się będzie 
o to, ażeby przy sprawowaniu swego urzędu 
zadowolnić Izbę. Przedewszystkiem surowo 
wykonywać będzie regulamin w interesie go­
dności parlamentu i utrzymania porządku w 
Izbie.

Izba uchwaliła jednomyślnie na wnio­
sek Ludwika Tiszy wybrać osobną komisyę 
z 21 członków dla wypracowania adresu w 
odpowiedzi na Najw.- Mowę tronową.

■ft

Z Berlina.
(Agitacya przeciw reformie szkolnej. — Projekto­
wane obostrzenie kar za zdradzenie tajemnic

wojskowych. —  Sensacyjny proces).

Ci, którzy sądzili, że sztucznie wytwo­
rzona agitacya żywiołów wrzekomo liberal­
nych przeciwko reformie szkolnej, zmusi 
większość ciała prawodawczego, a z nią i 
rząd, do zaniechania projektu, mającego na 
celu ugruntowanie wychowania ludu na pod­
stawie religijnej, doznają niemiłego rozcza­
rowania. Większość komisyi, obradującej 
obecnie nad tyra projektem, nietylko nie 
uczyniła żadnych ustępstw na rzecz żywio­
łów bezwyznaniowych, ale nawet obostrzyła 
niektóre przepisy w duchu ściśle wyznanio­
wym. Zapewniają z zupełnie pewnego źró­
dła , że sfery najwyższe nie mają najmniej­
szego zamiaru sprzeciwiać się w tym razie 
woli większości ciała prawodawczego. Zape­
wne , że minie sporo czasu , nim wszystkie 
paragrafy obszernego projektu załatwione 
będą w korpisyi; potrwa to co najmniej do 
Zielonych Świątek, — pomimo to nie ma 
powodu twierdzić, że projekt reformy będzie 
pogrzebany w komisyi. Zarówno minister 
oświecenia, jak prezes gabinetu, jak cesarz 
wreszcie , byli z góry przygotowani na to, 
że projektewana reforma napotka silny opór 
w sferach liberalnych. Obecna walka o szko­
łę nie jest niczem innem, tylko walką atei- 
zmu z chrystyanizmein; a wszystko przema­
wia za tem , że zwycięztwo będzie po stro­
nie obrońców chrześciańskiego porządku rze­
czy. Tymczasem zapasom tym przyglądają 
się z nietajoną radością żywioły, nienawi­
dzące tak samo liberalnych, jak zachowaw­
czych reprezentantów obecnego społecznego 
i politycznego ustroju. Im zaciętsza będzie 
ta walka , im większe wywoła rozdwojenie 
w narodzie, tem znaczniejsze korzyści uśmie­
chają się żywiołom przewrotu. Daremne by­
ły wszelkie nawoływania do wspólnej obro­
ny przeciwko najgroźniejszemu wrogowi; 
doktryneryzm , nienawiść do Kościoła , egoi­
styczny wreszcie interes stronniczy, okazały 
się i. tym razem silniejsze od należytego 
zrozumienia rzeczywistych niebezpieczeństw.

Przeciw projektowi szkolnemu otrzy­
mały ekskanclerskie Hamb. Nachrichten, rze­
komo z Berlina, pioronujący artykuł. Ber­
liński Tagblatt domyśla się jednak, że arty­
kuł ten napisał sam ks Bismarck i manow­
cami doprowadził go do swego przyboczne­
go organu. Artykuł ów potępia podział wła­
dzy szkolnej między państwo a Kościół, bo

to zniszczy narodowy charakter i Je 
szkół ludowych , pozbawi państwo na ^  
władzy nad oświatą, na korzyść »na<? 
bezpiecznego stronnictwa11, zburzy P° J J  
znaniowy. Następstwem projektu \  
terki i walki religijne11, które wys1taW|  w9 
sy i Niemcy na wielkie niebezpiecze 

Nadzwyczaj surowe kary 
rząd pruski za zdradzanie tajemnic w j  ̂
wych. Nawet dzienniki za u jaw n ien ie^ , 
powszechmame takich tajemnic mają P 
gać ciężkim karom. Do istoty czynu & ■
nie potrzeba wydania tajemnicy rzą. " 
obcemu; nie potrzeba nawet złego zam‘ J  
rozszerzającemu wiadomości, które stan - 
tajemnicę wojskową, choćby bez złe] 
grozi kilkuletnie ciężkie więzienie.  ̂ • t(fv 
tajemne zbieranie wiadomości i Prze „m 
do wojskowości należących, będzie ^  
zazdradęiszpiegowstwo. Kto zdradzi od ^  
mocarstwu tajemnice forteczne, wjr fni0n 
plany fortec, ten ma być karany dożywotu  ̂
ciężkiem więzieniem. Nawet niedonies*62 "  i i  u  Vt Ct , i
czynach charakteru występnego, a^ ° . 6tł]pi 
dejrzanego, będzie surowo karanem. AW s 
łom 87—90 kodeksu karnego niein,eC 
nadaje nowy projekt większą niż dotycz . 
rozciągłość. Projektowane przepisy . 9jj 
dwunastu, w całości swej przedstawiają 
jako uzupełnienie art. 92 tegoż kodeks11' 

Przed sądem przysięgłym zakończ 
się w tych dniach sensacyjna sprawa ■ t 
rektora jednej z berlińskich szkół 
Ahlwardfa, obwinionego o obrazę (lrU ;sj;
Obrazy tej dopatrzył się magistrat het 
w broszurze, którą swojego czasu j  u  
Ahlwardt p. t. Der Yerzweiflitngska^Pl 
arischen Yolfcer gegen das JudenthuW j  
rozpaczliwa narodów aryjskich z żydowst - 
Ahlwardfa skazano za obrazę na 
sięezne więzienie. Rozprawa jednak s4 ^
wywlokła na światło dzienne obraz wca ^
pięknych stosunków, panujących w z a I f„#?' 
miejskim. I tak przekonano się, że dofsw J 
i przedsiębiorstwa miejskie stanowi ,®*. kp. 
poi zwartej, spokrewnionej z sobą kliki 
gatych spekulantów, którzy, nie dop°® 
jąc współzawodników, niemiłosiernie "jA,, 
skują kasę miejską. Lecz niedość n» ,0p 
Przewodniczący w berlińskiej delegacyi s® g 
nej, od której zależy mianowanie naucfy 
miejskich, dr. Hermes, poseł parła®1®1 
niemieckiego i sejmu pruskiego i jeden , 
larów stronnictwa wolnomyślnego, 
zgłaszających się kandydatów do skła® 
politycznego i religijnego wyznania

I

K R O N I K A
Lwów, 27 lutego.

—  N a j j .  P a n  raczył najmiłościwiej 
lic z prywatnej Swej szkatuły gminie Br*el 
w  powiecie bialskim, na budowę szkoły- 
mogi w  kwocie 1 0 0  zł.

Z c. k. krajowej Rady 
wia. C. k. krajowa Rada zdrowia odbyła 
siącu lutym b. r. dwa posiedzenia, mia0^ ,  
w dniu 9 i 17 lutego, na których 
jące sprawy były przedmiotem obrad 
uchwał: ^

1. Wydano opinię w sprawie dróg0 
w Gorlicach.

2. Wydano opinię w przedmiocie gaI
w Knihyninie (powiat Stanisławów). flg*dl

3. Przedstawiono kandydatów na P 
stałego lekarza sądowego we Lwowie.

4. Przedłożono szereg samoistnych 
sków w sprawie fizycznego kształcenia ®ł° 
szkolnej. jjJ

o. Wydano opinię w sprawie uU a, 
aparatów pneumatycznych do w yszynku P1 tf

6. Wydano orzeczenie w sprawie nóW 
na domową aptekę w Trzebini (pow iat 0hr*a A

7. Uchwalono szereg wniosków ^  SP 
asanacyi miasta Lwowa. . • .$ 11

8. Przyjęto sprawozdanie uzupełnia  ;gj]() 
stosunkach zdrowotnych w kraju za r- 
wraz z szeregiem odnośnych wniosków. .fl f

9. Powzięto uchwałę, mającą na c®, 
pobieżenie możliwemu zawlekaniu chor 
kaźnych z Eossyi. ^

— Wybór uzupełniający
c z ło n k a  Rady powiatowej w W a d o w ic a c h   ̂D 
gmin wiejskich, rozpisany został na 
kwietnia b. r., oraz jednego członka tej1  ̂ f  
z grupy większych posiadłości, na dzi 
kwietnia b. r.

Wybory te odbędą się w mieście p?
o godzinie i w lokalnościaeh wskazany®0 
tach legitymacyjnych, które doręczy 
c. k. Starostwo. $

Ogłoszenie. Magistrat mia3*0^  \>f
ogłasza: Na żądanie władz wojskowych gc0raC° 
zaprowadzoną ewideneya tych wdów P° 0 ^cer̂ 6 
audytorach, lekarzach wojskowych 1 °H e^  
rachunkowych, które zawarły związki ®n i1 
w czasie czynnej służby swoich ś. P- ^LjeC^ 
złożeniem kaucyi, za hipotekarnem z . L t f f  
niem tejże, lub też za zrzeczeniem W
a owdowiały jeszeze przed wydanie111
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ŚKl) , kwietnia 1887 r. i nie pobierają ze 
Iwistwowego żadnego zaopatrzenia.

'jp a§ strat podając powyższe zarządzenie 
1 L 82echniej wiadomości, wzywa strony inte- 

i \  6j,W obrębie miasta Lwowa zamieszkałe, 
U głosiły się bezzwłocznie a najpóźniej do 

1 °̂a r ' K w komisaryacie tej dzielnicy,
* 3  mieszkają i wykazały w sposób wiary- 
k .' ,^e należą do kategoryi wdów powyż 

‘■'Ulanych.

' ^  D~ cze^  dr- Bilińskiego, prezydenta 
i  W yrekcyi k°lei państwowych, urządza kra- 

L  ® T Warzystwo gospodarskie ucztę w Kra- 
I dnia 10 marca.
( Koło literacko-artystyczne we Lwowie 

Wczoraj walne doroczne zgromadzenie, 
zamierzono dokonać wyboru nowego■m
Po burzliwych rozprawach i gło- 

które nie dało pozytywnego wyniku,
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%ku nie zostało odroczone do następnego

Rocznica śmierci ś. p. dr. Ksawe- 
^lskegd, profesora Uniwersytetu lwowskiego 

‘°nego historyka, przypada w dniu dzi- 
Uczniowie nieodżałowanego profesora, 

lch eały zastęp wychował, czcząc pamięć 
"auczyciela i mistrza urządzili wczoraj 

I  'J8̂ 0 żałobne w kościele św. Mikołaja. 
|  3°teństwie byli między innymi JM. Sektor 
^4tni z> profesorowie|: dr. Piłat Eoman, dr. 
%  j eusz, dr. Piętak, dr. Ćwikliński, dr. 
djgj® ’ dr. Abraham, dr. Balzor, dalej p. Wła- 
H(#, . Łoziński i w. innych, a także zastęp 

2lj% akademickiej.
Ha<j ,z'ś odbędzie się nadzwyczajne walne zgro- 
iH4tjn*e Towarzystwa historycznego, którego 

ł kył twórcą i pierwszym prezesem.

%ie
Klub miłośników sztuki fotograficznej

 ̂ Ie Walne zgromadzenie w  n iedzielę, dnia 
r*Jst Dl' 0 S°dzinie 6  wieczorem w  sali Towa- 
P0 muzycznego (w  gmachu teatralnym). 
%  ra<*acb| objętych porządkiem dziennym na- 
Sfyj,, Próbne przedstawienie scyoptyczne przy 

6 6lektrycznem.

%
lnycb

,°«'a<iż(
Wydział Eeha zaprasza członków 
i wspierających na zwyczajne walne

 ̂ -enie odbyć się mające w niedzielę, dnia 
ficjj ‘ ■"• o godzinie 1’3 w południe w lokalu 
8jir (rynch 1.17 I. p.) Na porządku dziennym: 

0zdanie ustępującego i wybór nowego wy-

W  Ślub. Dziś o godzinie 7 wieczór od-
e się w kościele 00. Bernardynów ślub

S /  Jadwigi Hoszowskiej, córki p. Celestyna 
|6. ‘Oskiego, profesora szkoły realnej i p. He- 
ij/ Mikulińskich, z p. Michałem Kornelią,

lerem Wydziału krajowego.
pta Pan Kazimierz Rożałowski,
slfj UlN złożył wczoraj w Uniwersytecie lwow- 
i egzaniin na nauczyciela stenografii polskiej 

n("tUfiek;n;

faji. w  Wspomienie pośmiertne. Dziś 
W  we Uwowie pogrzeb ś. p. Franciszka 
t()a Jrego Piątkowskiego, mieszczanina i obywa­
ją , kióry jakkolwiek bez rozgłosu, lecz z po- 
l'yel16111 m'asi:a '  stowarzyszeń humanitar- 
f0j 1 Pracował. Urodzony we Lwowie w r. 1818 
ófyp ^  praktykę drukarską, w istniejącej pod- 
^  drukarni rządowej w r. 1881. Od tego 
pt 11 aż do zniesienia tej instytucji w r. 1870, 

bez przerwy w tym zakładzie. Wolne 
s2i ra<iy chwile poświęcał pracy około stowarzy- 
w ; Rozpoczął od zawiązania Stowarzyszenia 

Rntnej pomocy członków sztuki drukarskiej 
wowie, k(óre istnieje od 1 stycznia 1857 

PÓW . wzorze tego stowarzyszenia powstało 
wiele innych podobnych, w założeniu 

^rjeh ś. p. Piątkowski brał czynny udział. 
jjJ^rę lat później powstało Stowarzyszenie wza- 
50 pomocy mieszczan 'wowskich, istniejące 
p j 2'siaj a rozwijające się z każdym rokiem.

gorliwej a wytrwałej ś. p. Piątkowskiego 
jji Zawiązaniem i dalszem prowadzeniem tego 
ta ^"rzyszenia, w którem przy godności sekre- 
(a “ Pozostał do końca życia, wybitny dała wy- 
k Rada miasta Lwowa w r. 1866, nadając 
k jednomyślnie obywatelstwo m. Lwowa. Wy- 
} z tytułu osobistych swoich zasług powo
s'an, do mieszczaństwa lwowskiego, zajął w niem 
c "Msko, które mu zjednało powszechny sza- 
. "ek i sympatyę, jakiemi się szczycił do końca 
d U. Przez trzy ostatnie kadeneye powoływany 
^  Rady miejskiej, pracował w niej gorliwie, 
ty r- 1867 ś. p. Piątkowski brał czynny udział 
p Nawiązaniu Stowarzyszenia rękodzielników 

1 ^'azda“, gdzie w najpierwszych latach pia- 
^ał godność kuratora, następnie jako członek 

°"orowy nie szczędził nigdy swej pomocy. Za- 
lo |' êż jego powołane zostało do życia w r. 
Ę '2 Towarzystwo produkcyjne drukarskie pod 

; I. Związkowa drukarnia we Lwowie. 
sl. r- 1888 stanął na czele gremium drukar- 
jj.^go i jako prezes pozostawał do roku 1890, 
lady złamany długą chorobą zrezygnował z tej 

jedności. Wiele innych jeszcze towarzystw liu- 
a"itarnych lwowskich zaliczało go w poczet 
J°ich zwyczajnych lub honorowych członków, 

j 2'6 po większej części brał udział w zarzą- 
ach, Pracując cicho a poczciwie i wytrwale 
służył na powszechny szacunek za życia — 

żal głęboki po śmierci. Cześć jego pamięci!
— Teodor Westmark, podróżnik 

^edzki po Afryce, były oficer Stanleya, bawi

we Lwowie, gdzie 9 marca w sali „Frohsinn" 
(w hotelu Żorża) wygłosi swój odczyt o ludo­
żerczych szczepach afrykańskich. Westmark 
przez 15 miesięcy dowodził załogą w miejsco­
wości Bangala nad górnym biegiem rzeki Kongo 
i miał tam sposobność poznać te szczepy dokła­
dnie.

— Z obserwatoryum c. k. Szkoły Po­
litechnicznej . we Lwowie, dnia 27 lutego 1892 r. 
Barometr opada.

W ubiegłej dobie licząc od godziny 12 
w południe dnia 26 lutego do 12 w połu­
dnie dnia 27 lutego b. r . , mieliśmy wiatr co 
do kierunku północno-wschodni, co do siły słaby 
(1), niebo czyste, a powietrze wilgotne (84 
proc. wilg. względnej), opadu nie było.

Średnia temperatura w tym czasie była 
—2,7°C., najwyższa 4-l,0°C. wczoraj po po­
łudniu, najniższa —6,0°C. w nocy.

Cała doba była pogodna.
Zniżka barometryczna 755 do 760 mm. 

znajdowała się w Irlandyi; zwyżka 780 do 775 
w Inflantach; zniżka drugorzędna utworzyła się 
w zatoce Lyońskiej.

Stan barometru zredukowany do poziomu 
morza, był dziś o godz. 12 w południe 771 mm.

Prognoza na dobę 28 lutego 1892 roku (od 
północy do północy): Wiatr będzie co do kie­
runku wschodni, co do siły słaby (1 —2), śre­
dnia temperatura doby pozostanie około 3°C., 
niebo będzie prawie czyste, a względna wilgo­
tność powietrza około 85 proc.; opadu nie bę­
dzie. Pogoda.

— Honorowo obywatelstwo nadały 
prezydentowi rządu krajowego bukowińskiego, 
hr. Pacemu, miasta Seret i Badowce na Buko­
winie.

— Towarzystwo lekarskie krako­
wskie obiadowało dnia 24 b. m. na nadzwy- 
czajnem posiedzeniu, pod przewodnictwem pre­
zesa dr. Ponikły, nad projektem wprowadzenia 
w życie ustawy o urządzeniu Izb lekarskich. 
Zgromadzenie po dłuższej, wyczerpującej d^skusyi 
przyjęło przedłożony projekt, nie wprowadziwszy 
w nim zmian zasadniczych. Projekt, w ogólnym 
zarysie, doradza Eządowi wprowadzenie ŵ  życie 
dwóch Izb lekarskich w Gtalicyi, z siedzibą w 
Krakowie i Lwowie. Do okręgu krakowskiego 
należeć ma 31 powiatów zachodniej części kraju. 
Uzupełniony na podstawie rozpraw zgromadze­
nia projekt zostanie ostatecznie przez komitet 
Towarzystwa lekarskiego w tych dniach zreda­
gowany i przesłany Namiestnictwu.

— Z Grorlic piszą nam: Dnia 16 lutego 
b. r. odbył się w sali Kasyna wieczorek muzy- 
kalno-feklainacyjny, połączony z odczytem na 
korzyść gorlickiego oddziału Towarzystwa peda­
gogicznego. Wieczorek ten udał się kn ogólnemu 
zadowoleniu obecnych, a Towarzystwu przyniósł 
dochodu 96 zł. 30 ct. brutto. W wieczorku 
wzięła udział licznie zebrana inteligeneya tak 
miejscowa, jak i z okolicy, czem dała wymowny 
dowód, że sprawa oświaty nie jest jej obojętną. 
Inicyatorom wieczorku za ich gorliwe i energi­
czne zajęcie się sprawą Towarzystwa pedagogi­
cznego, jak nie mniej i wykonawcom programu, 
którzy znakomicie wywiązali się ze swego zada­
nia, należy się gorące podziękowanie i uznanie.

( W. B.)
—  Były burmistrz W iednia, baron 

Felder, sprzedał swój słynny zbiór motyli sze­
fowi londyńskiego domu Eotsehild’ów za 50.000 
zł. Zamiłowany zbieracz uczynił to w mniema­
niu, iż w obec swoich lat 78 ma obowiązek po­
myśleć o zachowaniu swych skarbów dla świata 
naukowego. Syn lorda fiothschild’a jest poważnym 
przyrodnikiem i przypuszczają powszechnie w 
Londynie, że ofiaruje kiedyś swoje wspaniałe 
zbioyr do muzeum Brytańskiego.

— Obiecująca młodzież. W Tiessen, 
w Prusach, stawać będzie w tych dniach przed 
kratkami sądowemi 13 uczniów gimnazyalnych, 
którzy utworzyli między sobą tajny związek nie 
w celach jakich idealnych, ale związek złodziej­
ski. Członkowie tego związku kradli wszystko, 
co tylko było możliwem, cygara, cygarniczki, 
etuis, rękawiczki, kufle od piwa, ubrania i t. p., 
poczem dzielili się wspólnie ukradzionemi przed­
miotami. Związek ten piękny miał nawet osobne 
swoje godła i odznaki. Proces ten wywołał wiel­
ką sensacyę w Niemczech.

— Brak popisowych. Rzadki wypadek 
w rocznikach poborowych zdarzył się w tym 
roku w Ne-ufchatel en Bray, w departamencie 
Niższej Sekwany. Ośmnaście gmin tego okręgu 
nie przedstawiło ani jednego rekruta, a jedena­
ście przedstawiło jednego tylko. Przyczyną jest 
mała liczba dzieci, urodzonych podczas wojny 
francuzko-pruskiej.

— Wesoły parlament. Urzędowy dzien­
nik new-yorski pisze w korespondencyi z Louis- 
ville, co następuje: „Od czterech tygodni zasiada 
sejm w Kentucky, ale od chwili otwarcia posie­
dzeń nie uchwalono ani jednego wniosku, a to 
z powodu, iż niebawem w tym stanie obowiązy­
wać zacznie nowa konstytucja, tak, iż obowią­
zujące dziś artykuły prawa gruntownej ulegną 
zmianie. Pomimo, że szanowni członkowie zgro­
madzenia prawodawczego nic nie mieli do roboty, 
zachowywali dotychczas przynajmniej pozory i 
zbierali się na posiedzenia. Ale w ostatnich cza­

sach znudziło się posłom siedzieć bezczynnie. 
Zamieniono więc salę senatu na salę... koncer­
tową, urządzono widownię dla członków sejmu 
i ich przyjaciół i oto w ciągu ostatnich posie­
dzeń pod kopułą senatu rozlegały się wcale we­
sołe piosenki śpiewaczki szansonetkowej, Maryi 
Decca. „Dobrze, że się senatorowie bawią — 
kończy wyżej wzmiankowana gazeta urzędowa — 
ale za co pobierają od swych wyborców po 5 
dolarów dziennie, tytułem dyet?“

— Telegraf bez drutu. Na podstawie 
artykułu, pomieszczonego w nowojorskim World, 
przypuszczać należy, iż się udało Edisonowi 
rozwiązanie problematu telegrafowania bez drutu, 
za pośrednictwem jedynie indukcyi. Oto, co o 
świeżym wynalazku donosi sam Edison: „Prze­
konałem się, iż telegrafia elektryczna pomiędzy 
dwoma oddalonemi punktami, bez pomocy dru­
tów, jedynie drogą indukcyi samej jest możliwą, 
jeżeli w odpowiedniej odbywać się będzie wyso­
kości, tak, iż ani krzywizna ziemi, ani absor­
bowanie elektryczności przez tę ostatnią wpływu 
mieć nie będą. Odkrycie da się zastosować za­
równo na lądzie, jak i na morzu, tak, iż zby- 
tecznemi zupełnie stają się liny podwodne, statki 
zaś pomiędzy sobą i z lądem wprost utrzymują 
komunikacyę. Na morzu wystarcza wysokość 
100 stóp. W wielu zatem wypadkach będzie 
można użyć masztów, z wierzchołków ich na 
dalekie odległości dając sygnały. Powtarzając 
sygnały te ze statku na statek, po przez oceany 
przesyłać zdołamy telegramy. “ Tyle Edison. 
World dodaje od siebie: „leżelibyśmy użyli w 
Nowym Jorku balonu,. zaopatrzonego w konden­
sator i połączonego drutem z ziemią, i takiegoż 
samego balonu w Londynie, wytworzyłby się 
prąd kołowy poprzez ziemię i powietrze, dla 
przenoszenia którego zbytecznemi byłyby druty. 
Należy tylko kondensatory w odpowiedniej wy­
sokości utrzymać. “ Edison pewnym jest zupełnie 
powodzenia nowego odkrycia.

— Nieustająca wystawa zjednoczonego 
Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych, przy 
placu św. Ducha 1. 10, I piętro, otwartą jest 
codziennie od godziny 10 rano do 4 po południu. 
Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 15 ct., 
w dni powszednie 30 ct. Dla członków wstęp 
wolny.

Mali i r t  w M fcib.
Ze sztuki. Zapowiedziana wystawa prac 

po ś. p artyście malarzu Leopolskim otworzoną 
zostanie w sdlonio naszym prawdopodobnie joż 
w przyszłym tygodniu. Na pomienioną wystawę 
zebrano dotąd blisko czterdzieści obrazów , 
z których większą część portretów uzyskał za­
rząd Towarzystwa sztuk pięknych z rąk prywa­
tnych, mianowicie: pani Friedowej, pani Hoff- 
manoWej, pana Marka, pana Młodnickiego, pana 
Peka, pani Serwackiej, pani Szemelowskiej, pana 
Tebinki, oraz dr. Weigla.

Po zamknięciu tej wystawy urządza zarząd 
Towarzystwa wystawę szkiców.

„Koniec Sodomy11 przedstawiono w Kra­
kowie z wielkiem powodzeniem.

Werther. Donieśliśmy już o powodzeniu 
Wertliera w Wiedniu. O muzyce nowrej opery słyn­
ny krytyk muzyczny Hanslick w fejletonie Neue 
fr. Presse odzywa się nader pochlebnie. Na da­
wniejszych operach Masseneta, zdaniem jego, 
odbijał się wpływ Wagnera; wj „Wertherze“ 
■wpływ ten uwidocznił się w „nieskończonej me- 
lodyi“, która płynie w orkiestrze, a na której 
tle snują się śpiewy i recytatywa. Forma
to nie była nowa : przed Wagnerem już używali 
jej Herold, Halóvy, Auber, lecz twórca „Nibe- 
lungów“ pierwszy obrał ją za zasadę muzyczną; 
do stylu konwersacyjnego, jaki przeważa w „Wer- 
therze“, metoda owa nadaje się lepiej, niż do 
oper heroicznych. U Masseneta podkład orkie- 
stralny nie jest tak kunsztowny, jak u Wagne­
ra, lecz za to prostszy, naturalniejszy, zrozu-
mialszy. Opera Masseneta wszelako nie odznacza
się bogactwem melodyj, trzymane są jakby na
wodzy, aby nie zagłuszać jednosiajności obra­
zów ; w scenach dramatycznych przebija jednak 
wiele siły. Piękną jest przygrywka do sceny, 
w której Werther wraca z balu z Lotta — słod­
kie, rozmarzono jakby tony charakteryzują do­
skonale sytuacyę. Pojawienie się WTerthera w 
trzecim akcie, dzięki orkicstralnym efektom, ści­
na krew nie tylko w sercu Lotty, ale i widzów. 
Rozpłakaną, pełną smutku jest strofa osyani- 
czna Fis-moll. Twórca nie uniknął jednak szko­
pułu, wypływającego z sentymentalnego tematu 
i wagnerowskiej „Unendlichkeit“ w orkiestrze; 
szkopułem tym jest — monotonność. Partya or­
kiestrowa napisana jest po mistrzowsku, różni 
się wielce od świetnej, hałaśliwej instrumentacyi 
poprzednich oper Masseneta. Prosta, mieszczań­
ska idylla odbija się jak w źwierciadle w 
dźwiękach orkiestry. Przy pomocy skrzypiec, 
harfy, klarnetów i fletów, Massenet maluje sy­
tuacyę po mistrzowsku. Puzony odzywają się 
zrzadka, w chwilach tylko namiętnych porywów. 
W „Manon“ więcej jest różnorodności, więcej

kolorytu i życia, niż w „Wertherze“ ; oba te 
dzieła charakteryzują rodzaj talentu Masseneta, 
który się nadaje bardziej do t. zw. „conversa- 
tions-oper“ i muzyki intime.

Na zakończenie powiada Hanslick : „Nic
dziwnego, iż utwór ten zbliża się do charakteru 
naszej muzyki, w żyłach Masseneta płynie bo­
wiem trochę krwi niemieckiej. Jest on synem 
Alzatczyka, który podczas wojen napoleońskich 
poślubił Prusaczkę z okolic Bydgoszczy. Do lat 
sześciu Massenet mówił tylko po niemiecku. 
Jego kult dla Wagnera jest węzłem, łączącym 
go jeszcze ściślej z nami“.

Jan Baptysta ae Rossi, jeden z naj­
wybitniejszych współczesnych archeologów, zna­
komity człowiek i chrześcianin, obchodził w po­
niedziałek dnia 22 b. m. 70-letnią rocznicę u- 
rodzin. Ze wszystkich stron świata przesyłano 
do Ezymu życzenia i powinszowania dla sędzi­
wego uczonego. Z Krakowa nadeszło także kilka 
depesz, a mianowicie od Akademii Umiejętności, 
Uniwersytetu i od osób prywatnych, między in­
nymi od dobrze znanego Rossiemu 0. Pawlickie­
go. Uniwersytet przesłał gratulacye w języku 
łacińskim: Bector, S>natu.s, Professores Uni- 
rersitatis Jagellonicae Gracomensis J. Bapt. 
de Rossi Romae Subterraneae Scrutatori Sa- 
gacissimo, Qui Scientiam Libris Patriam 
Yirtibus Auxit Annos Innumeros Gloriosos 
Semper Felices Laeti Augurantur. (Rektor, 
Senat, Profesorowie Jagiellońskiego Krakowskie­
go Uniwersytetu Janowi Baptyście de Rossi, najby­
strzejszemu badaczowi podziemnego Rzymu, który 
naukę książkami, ojczyznę cnotami zbogaeił, nie­
zliczonych lat sławnych, zawsze szczęśliwych, z 
radością życzą). Wczoraj na ręce 0. Pawlickie­
go nadeszła odpowiedź: Cracoriensis Unwersi- 
tatis Rectori Senatui Professoribus Tibi Gra- 
tiae Plurimae, De Rossi. (Rektorowi, Senato­
wi, Profesorom Uniwersytetu Krakowskiego i 
Tobie jak największe podziękowanie, De Rossi).

W Londynie oczekują w teatrze St. Ja­
mes, wielkiej i niecierpliwie wyglądanej nowo­
ści : „Wachlarz lady Windermere“, sztuka czte- 
ro-aktowa Oskara Wilde. Rozgłośny inieyator 
ruchu estetycznego w salonach londyńskich, poeta 
i powieściopisarz, unikał dotąd angielskich dy- 
rekcyj teatrów. W Stanach Zjednoczonych wsła­
wił się dwoma dramatami: w r. 1 8 ^  specyal- 
na trupa grała w Nowym Jorku jego „Verę“, 
napisaną do spółki z Modrzejewską — a przed 
dwoma laty L. Barrett wystawił tamże Duches 
of Padua tragedyę 5-aktową, która pozostaje 
dotąd w repertuarach amerykańskich i tu się 
ma ukazać przed jesienią. Ostatniego listopada 
Oskar Wilde złożył dyrekcyi jednego z teatrów 
paryskich oryginalny swój dramat „Salomea11, 
który będzie przedstawiony, skoro tylko autor 
zdoła osobiście przewodniczyć próbom.

Pożegnanie dr. Leona Bilińskiego 
z Uniwersytetem.

Dziś przedpołudniem odbyła się w Uni­
wersytecie lwowskim rzadka uroczystość że­
gnania profesora ustępującego z katedry. — 
W sposób uroczysty żegnała nasza Alma 
mater przed laty prof. dr. R ittnera, obecnie 
szefa sekcyjnego w Ministerstwie oświaty, 
dziś również uroczyście rozstawał się Uni­
wersytet nasz z prof. dr. Leonem Bilińskim, 
prezydentem gen. dyrekcyi kolei państwo- 
stwowych.

Pożegnanie rozpoczęło się o godzinie 
U  w auli Uniwersytetu, odświętnie przystro­
jonej, zajętej szczelnie przez panie, w któ­
rych gronie znajdowała się pani prezydento­
wa Bilińska, tudzież przez szerszą publiczność 
i młodzież akademicką. Na estradzie usta­
wili się wszyscy pp. profesorowie i docenci 
w togach i biretach oraz reprezentanci mło­
dzieży półkolem , a po chwili J. M. Rektor 
i dziekani wydziałów poprzedzeni berłami aka- 
demickiemi , wprowadzili dr. Bilińskiego do 
auli. podczas czego chór alumnów gr. katol. 
seminaryum odśpiewał pieśń powitalną.

Po umilknięciu ostatnich tonów pieśni, 
zabrał głos.J. M. Rektor dr. Balasitz i prze­
mówił do dr. Bilińskiego w te słowa :

„Uniwersytet lwmwski żegna dziś męża, 
który dla nas,  jego rówieśników, i dla sze­
regu pokoleń , był i jest wzorem pracy wy­
trwałej i szlachetnej ambicyi Za wczesnej 
młodości stały cel życia sobie naznaczył, i 
pracą bez wytchnienia do niego się dobijał. 
Wszystko dla nauki — wszystko przez nau­
kę : oto stateczne hasło , pod którem Leon 
Biliński pracował; tą pracą rozwijał się i 
kształcił umysł bogaty jasnym rozumem, spo­
kojnym a pewnym rozsądkiem. Przytem po­
trafił pan Leon wzbudzić w sobie i wykar- 
mić ową ambicyę ludzi wyższych, — zdro­
wa, płodną i pożyteczną, — która nie zna 
innej sławy, jak tylko zdobytą trudem i 
znojem; te zaś, jako gorący patryota. prze- 
dewszystkiem krajowi i narodowi poświęcał. 
I tak w oczach naszych rosła postać uczo­
nego, którego skronie zdobi wieniec sławy i 
zasługi. Leon Biliński nietylko uprawiał

,Gueta Lwowska" z dnia 28 lutego 1892 roku.
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naukę dla nauki, — ale sam się stał uczo­
nym w każdym calu; nietylko na katedrze 
i w dziełach, bo zarówno w parlamencie,— 
w całej swej działalności, nawet w życiu 
codziennem. Zawsze i wszędzie odznacza go 
ścisłość obserwacyi, dojrzałość myśli, bystry 
a hyży sąd o rzeczach i sprawach; — po­
waga i słodycz w obejściu, któremi zniewala 
serca i umysły, nie, są u niego formalną 
grzecznością, lecz koniecznym wyrazem du­
cha, ułagodzonego poważną pracą naukcwą. 
Nietylko sam zbadał i w sposób jasny, 
w części nowy , określił czynniki produkcyi 
i warunki jej powodzenia wyłożył, ale zara­
zem sam był dla siebie umiejętnym i szczę­
śliwym wytwórcą: gdy naprzód, trafnie roz­
poznał i ocenił przyrodzone zdolności i skłon­
ności — a potem pracą rozumną przerobił 
je na najwspanialszy wytwór ludzkich wysi­
leni na wiedzę, która przeniknęła całego 
człowieka — dała mu sławę i zapewniła 
powodzenie. Życie dotychczasowe Leona Bi­
lińskiego stwierdza tę wielką prawdę, którą 
my w tych murach i z tego miejsca usły­
szeli przed laty z ust wielce dostojnych: że 
wiedza jest siłą i potęgą... Na jego usiło­
wania naprzód my patrzali, — jego rówie- 
śni, — z podziwem i szacunkiem ; potem 
świat uczony zwrócił na niego uwagę; w koń­
cu, naród cały. Zrazu niektóre stronnictwa 
polityczne śledziły jego działalność z podejrze­
niem i niechęcią. Ale Biliński to mąż, które­
mu niepodobna nie ufać; kto tego spróbował, 
wnet doznał upokorzenia. Wszelkie wątpli­
wości zniweczył gorliwością dla dobra po­
wszechnego i jawną czystością zamiarów. 
My teraz już wiemy, że — ostatecznie — 
cały naród wdzięczność i uznanie w sercu 
chował, by je okazać w stosownej chwili. 
I oto, gdy łaska Monarchy powierzyła mu 
straż i kierunek zakładu, mającego niezmierny 
wpływ--na oświatę i dobrobyt narodów — 
w tejże chwili, spółobywatele, bez różnicy 
przekonań, uczuli, co mu są winni, i uznali, 
że nie masz godniejszego na to ważne 
dostojeństwo. Dziś obchodzimy jego odejście 
z Uniwersytetu — w sposób tradycyjny — 
uroczystem pożegnaniem. Uniwersytet nie 
każdemu ze swoich przyznaje ten zaszczyt 
na rozstanie. Praca, nawet dobra i rzetelna, 
i choćby najdłuższa, nie nadaje jeszcze do 
niego prawa. Składamy hołd pożegnalny 
w obliczu kraju i narodu jedynie tym z na­
szych mężów, o których sądzimy, że pracu­
jąc na katedrze Uniwersyteckiej, położyli 
znakomite i trwałe zasługi około wiedzy i 
nauki.

Uważamy to za wielkie szczęście, że 
w obecnym przypadku nam wolno było posta­
nowić w imieniu Uniwersytetu, aby dumne 
berła nasze, wiedzy i nauki potężne znaki, 
oddały pokłon mężowi, który był ozdobą na­
szej Wszechnicy i na zawsze pozostanie chlubą 
polskiej nauki!.... E t nunc sceptra academica 
salutant Te, Domine!

Gdy Rektor wypowiedział tę tradycyjną 
formułkę pożegnalną, pochyliły się berła 
akademickie przed jubilatem.

Z kolei zabrał głos dziekan wydziału 
prawa dr. J  a n o w i c z , który w dłuższem 
przemówieniu nakreślił przebieg niestrudzo­
nej działalności dr. Bilińskiego w czasie od 
otrzymania stopnia doktorskiego aż do osta­
tnich czasów. Mówca zaznaczył, że dr. Bi­
liński otrzymał w r. 1868 mnumn docencli 
w języku niemieckim, a już w styczniu 1869 
zażądał pozwolenia wykładania w języku pol­
skim, i był jednym z pierwszych, którzy sta­
nęli w obronie praw Uniwersytetu. Wspo­
mniawszy o działalności naukowej dr. Biliń­
skiego, która wzbogaciła literaturę cennemi 
dziełami i otworzyła mu wrota Akademii 
Umiejętności zakończył mówca temi słowy:

,"Byłeś nam zawsze przyjaznym i szcze­
rym, lojalnym i kochanym kolegą. Żadne 
nieporozumienie wrogie nie powstało między 
nami, nie zamąciło naszych stosunków kole­
żeńskich. Tern smutniej nam rozstawać się 
z Tobą, a tem boleśniej Cię żegnać, tem 
trudniej pogodzić się z dotkliwym ubytkiem 
znakomitej siły naukowej. Ale nie zasklepiać 
się nam w ciasnem, jednostronnem ocenianiu 
tej straty. Strata naszego zakładu jest pier­
wszorzędnym nabytkiem znakomitego praco­
wnika w dziedzinie, mającej dla kraju nie­
pospolite znaczenie. Gotowym do ofiar na 
rzecz dobra powszechnego, — nie boleć nam 
nad tem, że tracąc Cię, widzimy przed Tobą, 
przezacny Kolego, otwarte inne nader donio­
słe pole działania. — Niech duch, który kie­
rował Twą działalnością w gronie naszem, 
zagrzewa Cię na nowem Twein dostojnem 
stanowisku do pracy pełnej żyznego. plonu 
dla dobra kraju i dla chwały naszej. Żegnaj 
nam, kochany Kolego!“

Następnie wygłosili przemówienia po­
żegnalne reprezentanci młodzieży akademi­
ckiej, a to p. Liptay, wiceprezes „Czytelni 
akademickiej “ w języku polskim, i p. Fran- 
czuk prezes ruskiego Towarzystwa akademi­
ckiego, w języku ruskim.

Na te przemówienia odpowiedział pre­
zydent dr. Biliński jak następuje:

„Wasza Magnificeneyo, Szanowni PP. 
Dziekani i Koledzy ! Pojmiecie, że łaską Wa­
szą, niezasłużoną, zbyt jestem wzruszony 
ażebym potrafił odpowiedzieć jak się godzi,

za tyle dowodów przyjaźni i życzliwości. 
Wchodząc dziś do tej sali, mimo woli cofną­
łem się pamięcią w czasy, których dotknął 
szan. Dziekan, kiedy blisko 30 lat temu, na 
tem miejscu, składałem przyrzeczenie jako 
świeży obywatel tego zakładu, i w te czasy, 
kiedy przed 25 laty odbierałem tutaj stopień 
doktora. Przypominam sobie te czasy, kiedy 
potrzeba było walczyć o to, ażeby Uniwer­
sytet przekształcił się na zakład będący 
w rozkwicie, w jakim go dziś widzimy. Przez 
szereg lat mogłem pracować wspólnie z Wa­
mi na polu nauki i wychowania, do czasu 
kiedy z nie mej winy i woli nastąpiła przerwa, 
i musiałem w rzeczywistości, jakkolwiek nie 
formalnie zakład opuścić. Lat znów dziesięć 
minęło od tego czasu, lecz mogę Kolegów 
zapewnie, że nie było tygodnia i dnia, w 
którym bym sobie nie przypomniał, że obo­
wiązków swoich wobec Uniwersytetu nie 
spełniam, a jeżeli czem się pocieszałem, to 
tem, iż może i dla Uniwersytetu jest pewne 
drobne w tem odszkodowanie, iż z .jego grona 
wyszedł człowiek, który na szerszej arenie 
działa tak, że wstydu Uniwersytetowi nie 
przynosi. Dziś, kiedy rozłączenie nasze staje 
się także formalnem, dziś, kiedy pozwo­
lili mi po raz ostatni przywdziać ten strój 
uroczysty a mnie tak drogi, pozwólcie mi po­
wiedzieć, iż odczuwam głęboko wszystko, co 
zawdzięczam naszej Wszechnicy.

Niezawodnie, do stanowiska, jakie mnie 
przypadło w udziale potrzeba błogosławień­
stwa Boskiego, łaski Najmiłościwszego Mo­
narchy i zaufania Rządu. To ostatnie wtedy 
tylko ma pewne widoki, jeśli pewien zapas 
warunków przyniesie osoba, której ma się to 
stanowisko dostać. Otóż jeżeliście Panowie 
może czytali, że przy podobnej sposobności 
w innem mieście powiedziano, iż to co mnie 
spotkało z łaski Najj. Pana, mam w części 
do zawdzięczenia Kołu polskiemu, to idąc 
dalej wstecz, mogę powiedzieć, że to stano­
wisko, jakie wyrobiłem sobie w Kole pol- 
skiem, zawdzięczam przedewszystkiem tej 
właśnie Alma mater, gdzie właściwie soki 
żywotne czerpałem, i gdzie była właściwa, 
pierwotna podpora mej działalności.

A gdy się żegnam z Panami, to i te­
raz mogę powtórzyć, com dawniej powie­
dział: duchem pozostanę zawsze w Waszem 
gronie. Tak je s t ! Przedewszystkiem z Uni­
wersytetem będzie mnie łączyła ta okoli­
czność, że mam działać na polu ekonomi- 
cznem, przy pomocy tej samej nauki, którą 
tu w koleżeńskiem towarzystwie przez lat 
tyle uprawiałem. Jeżeli powiem, że obowiąz­
kiem moim jest służenie przedewszystkiem 
Najmiłościwszemu Panu,. tą mam w tej 
cjhwili na myśli tę uświęconą Osobę, której' 
nie tylko kraj cały tak wiele zawdzięcza, 
ale której zawdzięcza istnienie swe Uniwer­
sytet w formie dzisiejszej Uniwersytetu pol­
skiego. Jeżeli powiem dalej, że mam obo­
wiązek służenia interesom Państwa — to 
tego Państwa, którego Rząd nie tylko kra­
jowi. ale i Uniwersytetowi naszemu dawrał 
życzliwe dowody i wyjednał u Najj. Pana 
to, czego Uniwersytet tak bardzo pragnął. 
Skoro powiem dalej, że w równym rzędzie, 
jak interesom Państwa mam obowiązek słu­
żenia interesom kraju, to stoję na jednym z 
Wami gruncie, bo Uniwersytet jest integral­
ną częścią tego kraju i przyczynia się do 
podniesienia jego znaczenia i powagi na ze­
wnątrz, bo jest jego chlubą, jego instytucyą.

Ustępując, mam oczywiście to uczucie, 
które winien mieć każdy w mojein położe­
niu, że nie ma nikogo, kogoby zastąpić nie 
można. Zostawiam Uniwersytet wstanie pod 
każdym względem pomyślniejszym, aniżeli 
był w chwili, gdym wszedł do niego; zosta­
wiam go w tem szczęśliwem położeniu , że 
wkrótce uzupełnionym zostanie przez utwo­
rzenie fakultetu medycznego. Katedra moja 
dostanie się w ręce uczonego, który godniej, 
i wierniej, muszę to powiedzieć, będzie speł­
niał swoje zadanie, ja zaś pozostanę Wam 
zawsze wierny i jeżeli pozwolicie, będę za­
wsze stałym orędownikiem interesów Uni­
wersytetu tam, gdzie mogłoby się wydarzyć, 
że potrzebowalibyście pośrednika".

W końcu zwracając się do reprezen­
tantów młodzieży dr. Biliński zaznaczył, 
iż miłym i słodkim był dla niego fakt, że 
słuchał przemówień polskiego i ruskiego, co 
świadczy, że pomiędzy młodzieżą naszą nie 
ma w zasadzie różnic, pomimo, że są dwie 
narodowości. Szan. mówca wyraził życzenie, 
ażeby pod tym względem nie było nigdy ża­
dnego dyssonansu , a to zarówno dla dobra 
Uniwersytetu, jak i dla dobra kraju. Zara­
zem, rzekł dr. Biliński , pozwólcie wystoso­
wać prośbę, o ile mam nadziejyę, zbyte­
czną , — ażebyście zechcieli unikać i wystrze­
gać się tych żywiołów, któreby wam cheia- 
ły odebrać wiarę w Boga, i wiarę w oj­
czyznę !

A teraz przyjmijcie moje życzenie : Bło­
gosławieństwo Boże niech będzie nad Uni 
wersytetem."

Po tej przemowie chór wykonał pieśń 
„Mnohaja lita“ i pieśń pożegnalną, a zgro­
madzeni w auli udali się do sali posiedzeń, 
wT następującym porządku : Naprzód szli re­
prezentanci młodzieży akad., następnie pro­
fesorowie i docenci, dalej niesiono berła

akademickie, za niemi szli Dziekani, a w końcu 
dr. Biliński z JM. Rektorem.

W sali posiedzeń wręczył senior profe­
sorów, ks. Filarski, przy stosownej przemo­
wie dr. Bilińskiemu piękne album pamiątko­
we, z fotografiami profesorów i docentów.

Dr. Biliński kilku serdecznemi słowy 
podziękował, zapewniając, że zachowa album 
jako najdroższą pamiątkę.

Na tem uroczystość się zakończyła.
W czasie uroczystości pożegnalnej nad­

szedł telegram z Akademii Umiejętności do 
dra Bilińskiego, następującej osnowy:

Rozstając się z Uniwersytetem, który 
Cię traci, przyjmij od Akademii serdeczne 
wyrazy nie pożegnania, gdyż się nie rozłą­
czamy, ale szczerej radości, że znowu jeden 
z grona naszych członków wzniósł się na 
stanowisko tak ważne, na pożytek Monarchii 
i kraju, na chlubę polskiej nauki, która się 
Tobą szczyci i szczycić nie przestanie.

Tarnowski. Smolka.

T J U A T
(„Na Szarym Końcu" {Der Zaungast), komedya 
w 4 aktach Oskara Blumenthala, przedstawiona 
po raz pierwszy na scenie naszej d. 26 lutego r. b.).

Do uczty życia zasiadł „na szarym 
końcu“ zacny dr. Jan. Cenią go wszyscy, 
zaufaniem nieograniczonem obdarzają kobie­
ty, ale żywszego w nich uczucia nie obudziła 
nigdy jego dość niekształtna powierzcho­
wność, jego sposób zachowania się prosty, 
szczery, bez wybiegów, ale i bez tej wytwor- 
ności, która zdobywa wrażliwe serca nie­
wieście.

A jednak i dr. Jan, chociaż przeświad­
czony o swem pod tym względem upośle­
dzeniu, miał chwilę, w której zamarzył o 
szczęściu, w której mu się zdało, że ma po­
wodzenie niezwykłe u kobiet. Raz zdobył się 
na odwagę, i przynosząc w dzień Nowe­
go Roku, bukiet róż wraz z życzeniami 
pięknej wdowie Agnieszce Godeck, wypo­
wiedział jej to, co od lat wielu jego serce 
czuło. Słowo miłości wybie6ło mu na usta 
mimowolnie.... On to uczucie tak długo i tak 
wiernie przechowywał w sercu ! — uczucie 
takie szlachetne, a takie silne zarazem ! I 
nie został odepchnięty. Pani Agnieszka nie 
odpowiedziała mu wprawdzie stanowczo, ale 
z serdeczną przyjaźnią podała mu rękę, pro­
sząc o czas do namysłu ; — oświadczyny te 
były dla niej prawdziwą niespodzianką.

Sprawę zupełnie jasną komplikuje 
niespodziewanie ukazanie się młodszej, zna­
cznie młodszej, siostry Agnieszki, naiwnego 
dziewczątka Hildegardy, która — tak się jej 
przynajmniej zdaje — pierwsze uczucie 
swego serca oddała dr. Janowi. Starsza sio­
stra domyśla się tej tajemnicy i zręcznym 
wybiegiem zniewala Hildę do wyznania, — 
dr. Jan bardzo komicznie jest tem przera­
żony. — Ja tego nie przeżyję! woła....

I postanawia odstraszyć Hildę od sie­
bie, tem bardziej, że Agnieszka powiedziała 
mu, że nie chce myśleć o wyjściu za mąż 
przed wydaniem siostry. Bez trudności przy­
chodzi mu to postanowienie przyprowadzić 
do skutku, bo młody, wesoły, przystojny 
Wandalin Greif, nieodstępujący Hildy, z ka­
żdą chwilą przekonywa ją bardziej, że jej 
uczucie dla niezbyt już młodego dr. Jana, 
to tylko złudzenie, to raczej przyjaźń, czy 
wdzięczność młodziutkiej dziewczynki dla 
nauczyciela. Zacny dr. Jan uczył Hildę al­
fabetu !

W kilku zręcznych i pełnych wdzięku 
scenach autor rozstrzyga tę sprawę. Hilda 
staje się narzeczoną szczęśliwego Wandalina, 
a dr. Jan, wyrzekając się, z pozoru wspania­
łomyślnie, uczucia młodego dziewczęcia, 
jest właściwie samolubem, przyspieszającym 
chwilę swego szczęścia : związek swój z uko­
chaną Agnieszką.

Ale zacny doktor nie jest psycholo­
giem. — Znając oddawna Agnieszkę, podzi­
wiając jej cnotę, rozum, urodę, nie zauwa­
żył, iż w życiu tej kobiety, na pozór spo­
kojnej, jest wielka tragedya, jest zmarnowa­
nie niepojętego i odepchniętego uczucia, — 
cios, który krwawy ślad zostawia w duszy, 
ślad niezatarty, odświeżający się co chwi­
la — jest owa cicha , własnemu sumieniu 
złożona przysięga miłości, która broni przy­
stępu innemu uczuciu i na wieki usta za­
myka na słowo serdeczne....

Agnieszka_ wyszła za mąż, ulegając 
woli ojca, z miłością w sercu dla innego, 
dla barona Rohnsdorfa; z miłością, która nie 
zamarła w sercu pomimo lat i oddalenia, 
pomimo ciężkiego żalu do tego, którego ko­
chała. Pomiędzy nimi bowiem, — pomiędzy 
Agnieszką i baronem, — zaszło w ostatniej 
chwili nieporozumienie. List pisany przez 
Agnieszkę do barona — list jedyny, a wy­
znający mu gorącą miłość, — nie doszedł 
rąk barona, który odepchnięty przez ojca 
Agnieszki, wyjechał za granicę. On sądził, 
że jest przez nią zdradzony ; ona, nie otrzy­
mawszy odpowiedzi na list swój, była prze­
konaną, że on nią pogardził. I oto po la-

’ 14 zawsze
tach, spotkali się znowu, 
wa, z sercem zranionem, a czujące® 
głęboko; — on, światowiec, na pozórl1& 
myślny, usiłujący zabić wspomnienia, c0 
to nowemi wrażeniami. Właśnie teraz )es ■ 
trakcie zdobywania serca pięknej PiL 
Heleny Golden, której mąż, zacny P- 
rich, jest trochę podstarzały i nie nrzec : 
wistnia marzeń młodej kobiety. . -e

Baron Rohnsdorf byłby niewątp*' ^ 
najlepszym i najbardziej zajmujący® 
w komedyi, gdyby nie był przez autora z > 
szkicowo traktowany. Wywiera on na W® 
z początku zgoła niesympatyczne wraź6® ’ 
jako zwykły typ uwodziciela z profesyi; “ 
piero w akcie trzecim dowiadujemy si§i . 
w jego sercu miłość dla Agnieszki żyje 61 ̂  
gle i że to wszystko co on teraz działaj6 
tylko pozorem, wynika z chęci oszoło®®11 
się i zapomnienia! , ,

Zapomnieć!... wielkie słowo, ale 
trudne do urzeczywistnienia tam, S62,1, 
prawdziwe uczucie ogarnęło duszę:— ®ys ’ 
serce i zmysły!... Ani tłum łudziłam  wrf' 
wa, ani przelotne zachwyty — nic na św® 
cie nie wydrze z pamięci tego, co w _njei 
wyryła dłoń kochającej "i kochanej kobieU-

1 oto baron Rohnsdorf, bałamucący b? 
sumienia piękną Helenę, za jedno spojrzeń'6 
ukochanej zawsze Agnieszki, gotów odda 
życie.... za jej sławę, szarpniętą n erozważne® 
słowem, nastawia pierś swoją"— chce zgh®c 
za n ią !

Wszystko to jednak odbywa się za k® 
lisami, co jest wielkim błędem, bo nie daj? 
nam poznać w całej pełni charakteru postać 
najwybitniejszej w komedyi. W skutek teg° 
baron wychodzi dość blado. — Wyraziś®eJ 
natomiast zarysowuje się szlachetny charakter 
dr. Jana, który w ładnej końcowej scen®’ 
domyślając się wreszcie tajemnicy se®a 
Agnieszki, wymaga od niej słowa miłości— 

. Tego słowa nie wypowie ona już nigdy> 
bo ono zawarte jest, wraz z jej szczęści6111 
zmarnowanem, w liście do barona Roł®s' 
dorfaL. I dr. Jan poświęca się dla ukoch® 
nej. Agnieszka zostanie żoną barona, Hi® 4 
poślubi Wandalina, a on zostanie na - s2a" 
rym końcu!...

Oto treść sztuki, mającej dużo 
wiele ciepła serdecznego, grzeszącej jednaj 
niestety, rozwlekłością dyalogów i n iew y k o ®  
czeniem postaci takich, jak bar. Rohnsdorf 
pomyślanych oryginalnie i mogących wyPe*' 
nić sobą ramy doskonałej komedyi, gdyby 
psychologiczny podkład był głębszy i W/' 
kończenie bardziej subtelne.

Przedstawienie było dość poprą®®6' 
W jednem tylko miejscu zaszło fatalne sp6' 
źnienie pani Michlewiczowej, grającej r01? 
pokojówki, skutkiem czego p. Trapszo , ja^6 
Wandalin Greif, zadługo musiał flirtować 
w milczeniu z panną Czaplińską, jako HildSr 
Pan Trapszo był bez zarzutu, a pani Oz® 
plińska miała dużo wdzięku. Pan Woleńsk1 
był dobrym Rohnsdorfem; wyborną pai®a 
Pankiewiczowna w roli Agnieszki. Na za' 
znaczenie zasługują też jej toalety , zaws*® 

" - ' • - o d 'pełne smaku i wytworności , czem nie
znaczały się, niestety, stroje innych pań, Wj" 
stępujących wczoraj. Można przecież bard® 
skromnie i tanio — a nie rażąco i estetycz® 6 
być ubraną — Doskonale g raf p. Chmielińs® 
jako dr. Jan ; równie dobrze odtworzyła Pa' 
ni Kwiecińska postać pięknej Heleny 0° 
den. Za pana Feldmana grała jego r®4 
(Ulrich Golden), jedna z najlepszych w sz®' 
ce, — ale z siebie p. Feldman nie dał ®6’ 
był zawsze jednakowy, monotonny i bez ł®' 
moru. — Tłómaczenie komedyi Blumentha® 
nie odznacza się poprawnością języka. 
Ktoś tam cieszył się „na“ kolacyę" — a P' 
Trapszo cieszył się także „na“ podróż P°j 
ślubną. Mybyśmy się bardzo cieszyli „®a 
jakąkolwiek gramatykę, któraby pozostał4 
w pamięci artystów polskich.

ę-r*T«» *7Mr nonmKOM

Galie Towarzystwo gospodarskie

(§) Dnia 2 i następnych marca b. r' 
odbędzie się we Lwowie XXVII walne zgr°' 
madzenie rady ogólnej galic. Towarzystw4 
gospodarskiego. Komitet wygotował już spi® 
wozdanie z swych czynności za rok 1Ś9L 
które przedłożone zostanie walnemu zgro®3' 
dzeniu.

Ze sprawozdania tego dowiadujemy s®’ 
że w r. 189 i udzielił Rząd z funduszów p3® 
stwowych ogółem wszystkich subwencyj 11» 
różne cele gospodarcze 27.700 zł., Wyd® 
krajowy zaś 3.240 zł

Urządzenie wędrownych wykładów o ® 
prawie i wyprawie" lnu wykazało już do® 
pomyślne rezultaty w niektórych okolic*6'; 
kraju. Również i w ubiegłym roku instruk®^ 
p. Górski objeżdżał oddział cieszanowski, P°' 
uczając w pojedyńczych gminach o wyb°(2  ̂
gruntów, o sposobie uprawy pod len, o z®13"



naJ aasi0nia i t .  p. We wszystkich tychgmi 
przy} z.ny zastęp włościan i włościanek 
j?cie?®hiwał wykładom z wielkiem za- 
p0(i 1 dopominał się dalszych pouczeń 

^  zbioru lnu. 
leije Łańcucie wygłosił p. Górski pre-
ka»J%c

w j  giuoia w u io ł i  j/Au
dla nauczycieli szkół ludowych, doty- 
sposobu uprawy gleby pod zasiew, 

7 nasienia, moczenia, suszenia lnu i 
ufe .ie§° wyprawy, 

tu l . niektórych miejscowościach powia­
tu ®f0Hayjskiego zastał instruktor wyprawy 
«ttze/  ta ' ei stopie, jakiej nie można do- 
iz0 gf w całym naszym kraju, wyprawę bar- 

, aranną i w ogóle okazali plantatp ^ -a n n ą  i w ogóle okazali plantatorzy 
W lfC*ZIle °bznajomienie się z przedmiotem 

^dym względem, 
kazui , dziale chowu bydła rogatego, wy- 
%  komitet, iż w ciągu roku 1891 przy- 
W ?  °borach zarodowych subwencyono- 
prze? Pe*nej krwi cieląt 177 sztuk, z tych 

ftaczono na chów 113 sztuk. 
da 8, Ju.̂  od szeregu lat czyni komitet i ra- 
stuj ^'siawowskiego oddziału, przy nader 
8̂  czne) pomocy p. Grzegorza Głuchow- 
C6le!.0 Mściciela Kamiennej, usilne zabiegi J  skje Podniesienia chowu bydła włościań- 
bi6g • ’ w tej okolicy. O rezultatach tych za- 
tfat, W Przekonał się w tym roku prezes To- 
8zcze ks- Adam Sapieha, który zwiedził 
ta Ji 0Wo obory włościańskie i poznał tamJia ooory w ło ściań sk ie  i p u iiia i w u i
PocUi®cu istniejące stosunki hodowlane. 

■ pobytu urządzono przegląd by-
Prawi bańskiego około 200 sztuk, które

»* J UUUBilll UńUdńaiUL OfYCj unj uv
^  Książę wyraził p. Głuchowskiemu 
ktv̂ n Za udzielanie włościanom tak pra-
• » h    ' *

l(Jn oazu acza io  s ię  uaiuńu uumkji
i Wybitnemi oznakami swej użyte-

®Cl, Tr * * /-si. i t *
r'ie zi

r°wńn[ch wskazówek, włościanom zaś ofia- 
tet l  ks. Sapieha dla zachęcenia hojny da- 

Pieniężny.
pod- °s'edzeń odbył komitet 15, protokół 
8<ń?v ? iiczy,|: 2040 ekshibitów; ruch ka-
jak ; w gotówce wynosił tak w przychodzie 
W  rozchodzie po 99.351 zł. 53 ct., czyli 

26111 198.703 zł 6 ct. 
ei10fi ^ a rok 1892 preliminuje komitet do- 
sumiy * sumie 7432 zł. 23 ct., wydatki w 
ki®doh' zł- óO ct., przeto okazuje się 

PQ1’ do pokrycia przez oddziały.
lila ^ 0rr'itet wnosi, aby rada ogólna uchwa- 
cent!°,zklad niepokrytych potrzeb zarządu 
dzia> a‘rteg° w sumie 1995 zł. 27 ct. na od- 
na|e/  według stopy procentowej 33 pre. od 

wkładek obowiązkowych człon- 
°lch'V każdym oddziale zebrać się mają-

T a r g  z b o ż c w ; .  *)
Dnia 26 lutego 1892

kin W ów , pszenica 10 65 do 1125, żyto 
9-70, jęczmień 6 40 do 7*75, owies 

«.5o 7-75, rzepak 11’— do 12-50, groch
12'- - ,  wyka — do . Inianka 

75. do —•—_ koniczyna czerwona 52 — do 
biała —•— do —'—, szwedzka —

91; Tarnopol, pszenica 10'50 do 11 05. żyto 
9 50, jęczmień 6’— do 7'25, owio? 

do. 5°^‘15, groch 6-— do 7-—, wyka 
d0 rzepak IV — do 12 50, 1 niania — • • 
Lr* ' ! koniczyna czerwona 50 do 74* •• , 

do —' . szwedzka — do—*--•
żvt. ?°d wołoczyskn, pszenica 10 30 do 11 —
6'9» ■ do 9 60. jęczmień 6 '— do 7 05, ov.ie? 
do' — 1 grocli r>‘— do 11" —, wyka 
ńj , rzepak 10 90 do 12'40. mianka ■

—. koniczrna czerwona 4 6 — do 72-— 
^  — -  do - ----- szwedzka -  " bo -  .

90, l» rosław , pszenica 10*75 do 11 50 żyto 
W  9-85, jęczmień 6*50 do 8 — owies
d̂  7-85- grócli 0 '0  do 12 —, wyka -  
do —i rzepak 1 V50 do 12 75, ln-anka —•— 
ta j " '—, koniczyna czerwona—- d o —-—, 

do — , szwedzka —•— dc .
Wszystko za 100 kilo netto bez worka.

!oCo C h m i e l  — do— zł- za 56 kilo
bwów, nominalnie.

L Ok o w i t a  gotowa za 10.000 litr. pi, 
° łJWÓW —'— do -  '— zł.

Usposobienie spokojne.

Przedruk wzbroniony.

it.

c. k. uprzyw

^ ic u r a z io u i Generali w Tryeście
założona w roku i 831.

ą Gł ówna  a ge nc ya  d l a  Ga l i c y i  u p.
Ł u b i e ń s k i e g o  we L w o wi e ,  u l i c a  

n°Pe r n i ka  1. i8 . W miesiącu styczniu 
, 92 roku, w dziale ubezpieczeń ua życie to w, 
8,Ssicurazioni Generali waiesimo 552 wnio- 
^  na sumę 1,667.514 zł w. a., a wy sta ■ 
0JOr>o polio 426 u a sum? 1,229.313 zł w. a. 
iv 1 stycznia do 30 grudnia 1891 r. wniesiono 
4 bO .wniosków na sumę 22,440.107 zł. w. a 
^^ystawiono 6115 polio na sumę 18,959.560 
A a. Zapowiedziane azk<>dv w tym dziale 
. 1 stycznia do 31 stycznia 1892 r. wy- 
°Szą 175.046 zł. w. a.

Wykazany stan ubezpieczeń działu ży­
ciowego wynosił na dniu 31 grudnia 1890 r 
124,121.441 zł, w kapitałach i 198.881 zł. 
w. a. w rontach na 48.639 yolicaeb, na co re­
zerwowano w gotowce 28,937.291 zł. w. a. — 
Zapłacone szkody w r. 1890 w dziale życiowym 
wynoszą 1,580.843 zł. w. a., a dla wszystkich 
gałęzi od czasu założenia towarzystwa (183! ro­
ku), według corocznych wykazów. wypłacono 
235,717.767 zł. 43 ct. w. a,

Towarzystwo przyznaje należącym do czyn­
nej armii lub obrony krajowej w razie wojny 
ważność zabezpieczenia do sumy 5.000 zł., a 
dla należących do pospolitego ruszenia, w razie 
ich powołania do czynnej służby, ważność za- 
b. opieczenia do sumy 16.000 zł., bez dopłaty 
jakiejkolwiek premii.

OSTATNIA POCZTA

Naj j .  P a n  będzie udzielał d. 29b. m., 
w poniedziałek, w Wiedniu publicznych po­
słuchań. We wtorek lub środę ma powrócić 
Monarcha do Budapesztu.

Frrmdenblatt dowiaduje się, iż bezpo­
średnio po powrocie P. Ministra skarbu, dra 
Steinbacha z Pesztu do 'Wiednia, będą roze­
słane zaproszenia do członków ankiety, która 
ma zebrać się w sprawie uregulowania waluty.

Sejm prowincyonalny W. Ks. Poznań­
skiego, zwołany będzie w przyszłym mie­
siącu.

Komisya budżetowa pruskiej Izby de­
putowanych, zajmowała się już memoryałem 
komisyi kolonizacyjnej za rok 1891. Uchwa­
lono wszystkie nowe żądania na pomnożenie 
urzędników, inżynierów, biura i trd. i uchwa­
lono zalecić Izbie, by załatwiła się z memo- 
•yałem przez przyjęcie go do wiadomości. 

Odpowiednio do tej uchwały, zatwierdzono 
leż wszystkie pozycye etatu komisyi koloni- 
zacyjnej. __________

Jak już wiadomo, w Królestwie _ Pol- 
skiem będą przeprowadzone celem dania za­
robku ludności, dotkniętej niedostatkiem, 
różne roboty publiczne sposobem gospodar­
czym. Mają one zawierać budowę nowych i 
naprawę starych dróg i mostów, jak również 
dostaw potrzebnych ku temu materyałów. 
Boboty będą prowadzone w obszernych roz­
miarach. Koszt ich w siedmiu guberniach 
wyniesie 613.760 rubli.

Dniew. War sus. donosząc o tem, za­
przecza stanowczo, jakoby do wykonania po- 
mienionych robót mieli być sprowadzeni 
chłopi z gubernij rossyjskich, dotkniętych 
głodem.

Klęska głodowa poczyna i w Finlandyi 
przybierać wielkie rozmiary. Nadto w zacho­
dnich guberniach carstwa zaczyna niedosta­
tek objawiać się z powodu, iż władze do ro­
bót publicznych sprowadzają robotników z 
głębi carstwa. Ze względu na ogólną sta- 
gnacyę generał-gubernatorowie w Warszawie 
i w Kijowie zamierzają podobno zaproponować 
budowę iinij strategicznych.

Rocznicę urodzin ks. bułgarskiego Fer­
dynanda obchodzono przedwczoraj w eałem 
księstwie nader uroczyście. Wieczorem na 
balu dworskim pojawił się także Stambułów.

O znanym z depesz zamachu na agen- 
I ta dyplomatycznego w Konstantynopolu p. 
j Vulkowiea dochodzą dzisiaj następujące szcze- 
! góły: W nocy ze środy na czwartek jakiś 
j nieznajomy rzucił się na ulicy na agenta 
| dyplomatycznego i zranił go nożem. Nóżpo- 
j został w ranie; napastnik umknął. Vulko- 
i vic spostrzegł wprawdzie, że ktoś za nim 

się skrada, ale nie miał żadnego podejrze­
nia. Yulkoyic sam wyciągnął nóż z rany i 
bez pomocy doszedł do swego pomieszkania.

Włoska Izba deputowanych pn 
pierwszą ustawę finansową, kióra przyczynić 
się ma do równowagi w budżecie. Ustawa 
wprowadza podwyższenie należytości od in­
teresów prawnych, o 10 do 15 procent. 
Opozycya stawiła zacięty opór , tak dalece, 
iż gabinet miał już zamiar stawić kwestyę 
zaufania.

Rokowania o traktat handlowy ze
Szwajcaryą, prowadzone bezpośrednio przez 
rząd, dochodzą do pomyślnego zakończenia.

Dzienniki brukselskie donoszą, że Pa­
weł Janson oświadczył, zapytywany o to, 
iż przy wyborach do konstytuanty agitować 
będzie tylko za zasadą głosowania powszech­
nego, i ma nadzieję, że całe stronnictwo 
liberalne w tym duchu działać będzie. 
O Nothombie odzywa się Janson z wielkim 
szacunkiem, i twierdzi, że były minister

okazywał zawsze szczere demokratyczne dą­
żności. Antwerpski poseł Uoremans cofnął 
w Izbie swoje wnioski do rewizyi konstytu 
°yi > gdyż rząd uznał je na teraz jako nie­
stosowne. Izba przyjęła natomiast do wzię­
cia pod rozwagę wniosek dep. Hemptine’a, 
ażeby senatorowie i deputowani, skoro zo­
staną ministrami, nie byli obowiązani pod­
dawać się wyborowi powtórnemu.

Zapowiedziana wczoraj nowa kombina- 
cya gabinetowa: Rouvier-Oonstans-Freycinet 
nie udała się, ponieważ Bourgeois i Freyci- 
net odmówili udziału w tym gabinecie. Bour­
geois oświadczył wyraźnie, iż nie chce nale­
żeć do gabinetu, który nie miałby określo­
nego charakteru ani jasnego programu. Frey- 
cinet, po odmowie Bourgeois, byłby jedynym 
przedstawicielem lewicy radykalnej w no­
wym gabinecie, i to zapewne mu się me po­
dobało, aby mu nie zarzucano, że należy do 
gabinetu czysto oportunistycznego. Tym spo­
sobem pian utworzenia koalicyjnego gabine­
tu Kouviera nie udał się, czy zaś Rouvier 
zdecyduje się utworzyć gabinet z samych ży­
wiołów umiarkowanych, jest rzeczą wątpli­
wą, gdyż taki gabinet nie miałby widoków 
powodzenia. Zdaje się, że po tej niefortun­
nej próbie Rouvier zrzecze się raisyi utwo­
rzenia nowego gabinetu, i Carnot będzie mu­
siał zwrócić się zapewne do Brissona albo 
do Bourgeois, — byłby to gabinet o barwie 
cokolwiek radykalniejszej i mógłby liczyć na 
poparcie lewicy radykalnej. Rouvier oświad­
czył jednakże, iż nie przyjmie teki w gabi­
necie Brissona lub Bourgeois, co utrudnia 
sytuację, ponieważ Rouyier zyskał sobie 
wielką sympatyę w kołach finansowych i 
giełda życzy sobie, aby pozostał na stano­
wisku ministra skarbu.

Obecnie donoszą, że Rouyier ostatecznie 
odrzucił misyę utworzenia gabinetu i że Car­
not ma powierzyć tę misyę dotychczasowemu 
ministrowi oświaty, członkowi lewicy rady­
kalnej p. Bourgeois. Freycinet zatrzymałby 
tekę ministra wojny, ale Constans zostałby 
usunięty. W ostatniej chwili sytuaeya znowu 
się zmieniła; Bourgeois nie zdołał utworzyć 
gabinetu, a zadania tego podjął się p. Lou- 
bet, senator. Ozy mu się to uda, bliska po­
każe przyszłość.

Dwa przedłożenia rządu angielskiego 
znalazły uznanie opozycyi; pierwszem jest 
bill o ułatwieniach przy zakupnach małych 
parcel wiejskich w Anglii, mający na ceiu 
stworzenie stariu drobnych właścicieli ziemi, 
a drugiem jest przedłożenie o szkolnictwie 
ludowem w Irlandyi. Nauka ma być prawie 
bezpłatna.

Wiedeń, 27go lutego. (Tel. pry w.) P. 
Minister br. Gautsch przyjął deputacyę sto­
warzyszenia suplentów niemieckich szkół 
średnich, która złożyła podziękowanie za 
starania P. Ministra o polepszenie stanowi­
ska suplentów i wyraziła prośbę o dalsze 
uwzględnianie suplentów, przez systemizo- 
wanie nowych posad dziewiątej klasy rangi. 
Br. Gautsch zapewnił, że zajmować się bę­
dzie także w przyszłości kwestyą suplentów; 
systemizować będzie dalej nowe posady nau­
czycielskie, jednakowoż niemożliwą jest rze­
czą czynić to w dotychczasowych rozmia­
rach. Kreowanie nowych posad nauczyciel­
skich odbywać się będzie według lokalnych 
potrzeb „von Fali zu FaliL Dalej wyraził 
P. Minister nadzieję, że tegoroczny awans 
zadowoli zapewne suplentów, skoro wiele 
posad jest opróżnionych skutkiem zaprowa­
dzenia zwiększonej kontroli szkolnej.

Cs5i-rniowce, 27 lutego. (Tel. pry  w.) 
Bukówinaer Nachriehten ogłaszają na czele 
dziennika, następujące oświadczenie barona 
Wassilko : „W skutek zawezwania hrabiego 
Pace oświadczam, że uznaję, po otrzymanych 
tutaj wyjaśnieniach, iż użyte w artykule Bu- 
Jcowinaer Nachriehten, z dnia 18 lutego, wy­
rażenie „nicht correct“, jest nieuzasadnione 
(mcht motivirt) “.

Deputowany Marin, Rumun, złożył także 
mandat sejmowy, a przeto z 31 posłów Sejmu 
bukowińskiego, jedynie 14 posiada obecnie 
mandaty.

Berlin, 27 lutego. Przedostatniej nocy po­
rozbijano okna wystawowe także w sklepach 
zegarmistrzowskich, tudzież skradziono wy­
stawione w nich przedmioty.

Wczoraj o rozmaitej porze odbywały 
się w różnych częściach miasta zgromadze­
nia robotników. Policya kilkakrotnie musiała 
użyć białej broni. W południe przy zaciąga­
niu straży w zamku cesarskim przyszło zno­
wu do starcia Tłumowi pospólstwa prze­
szkodzono wejść na plac zamkowy, a kiedy 
tłum stawił opór, policya rozproszyła go pa- 

! łaszami.

Berlin , 27 lutego. Wczoraj popołu­
dniu ponowiły się tłumne zbiegowiska w śród­
mieściu. Tłumy, rozpraszane przez straż bez­
pieczeństwa, tu i owdzie stawiały opór, przy- 
czem kilka osób zostało skaleczonych.

B e rlin , 27 lutego. Około godziny 23u 
po południu cesarz Wilhelm w towarzystwie 
adjutanta i konwojowany przez dwóch kon­
nych strażników bezpieczeństwa, odbył prze­
jażdżkę przez ulicę Pod Lipami, na której 
ruch był bardzo ożywiony i udał się do 
Zwierzyńca. Publiczność wszędzie przyjmo­
wała go okrzykami: niech żyje! — O godzi­
nie 31/4 po południu książę Henryk w otwar­
tym powozie wyjechał z zamku, powitany 
sympatycznie przez zgromadzone na ulicach 
tłumy.

Ruch na ulicy Pod Lipami o tej porze 
.już cokolwiek zaczął słabnąć. Część straży 
bezpieczeństwa wycofano z ulic.

Berlin, 27 lutego. Tendencya do tłum­
nych zbiegowisk na ulicach objawiała się 
do godziny 10 wieczór. Nigdzie wszakże nie 
przyszło do poważniejszych wykroczeń. Kie­
dy cesarz o godzinie 8 7* udawał się do 
księstwa Meiningeńskieh , tłumy w okolicy 
zamku rozeszły się.

Pismo socyalno-demokratyczne Vorwdrts, 
ogłasza na czele odezwę do robotników ber­
lińskich, a mianowńcie do swoich stronników, 
wzywającą ich, ażeby się nie mięszali do 
zbiegowisk. Rozruchy i niszczenie własności 
nie są wcale środkami, któreby usunąć mo­
gły panujący niedostatek.

Berlin, 27 lutego. (Tel.pryw.) Według 
Tageblatt, wynoszą szkody, zrządzone wczoraj 
przez pospólstwo, 20.000 marek. Skradziono 
między innerni 10.000 cygar, 10 zegarków i 
wiele ubrań. Aresztowano ogółem 98 osób. 
Oprócz okrzyków „żądamy p r a c yodz ywa ł y  
się także okrzyki antisemickie.

Paryż , 27 lutego. PP. Freycinet, Ri- 
bot, Rouyier, Develle i Bourgeois oświadczyli 
urzędownie, że gotowi są zatrzymać swoje 
dotychczasowe teki w gabinecie Loubet. Sam 
p. Loubet objąłby tekę spraw wewnętrznych; 
p. Roche prawdopodobnie tekę handlu; p. 
Gavaignac tekę robót publicznych a p. Bur- 
deau tekę marynarki.

Paryż, 27 lutego. Prezydent Carnot, 
po ostatecznem odmówieniu przez p. Bour­
geois podjęcia się utworzenia nowego gabi­
netu, powołał senatora p. Loubet, który pod­
jął się tego zadania.

Sofia , 27 lutego. Rocznicę narodzin 
księcia bułgarskiego obchodzono w całym 
kraju jako święto narodowe.

Na wczorajszym balu austro - węgier­
skiego Towarzystwa dobroczynności, książę 
Bułgaryi był przedmiotem żywych owacyj i 
hołdu.

Sofia, 27 lutego. Raniony dłonią skry­
tobójczą agent dyplomatyczny Bułgaryi w 
Konstantynopolu, Yulkoyic, nie zna wpra­
wdzie osoby sprawcy zamachu, lecz przypo­
mina sobie, że pewien Bułgar, nieznajomy 
mu zresztą, groził mu śmiercią. Wczoraj po 
południu lekarze dokonali otwarcia jamy 
brzusznej u rannego, i stwierdzili, że na ki­
szce „grubej “ znajduje się rana, pięć mili­
metrów długa, którą zszyli. Stanowczy sąd 
o niebezpieczeństwie rany możliwy jest do­
piero za parę dni.

Sofia, 27 lutego. Zdaje się rzeczą nie­
wątpliwą, że zamach na życie agenta Vulko- 
vica miał charakter polityczny.

Konstantynopol, 27 lutego. Twier­
dzą tu, że poddany rossyjski Porfiry Iwanow, 
poszlakowany o spełnienie skrytobójczego 
morderstwa na agencie dyplomatycznym 
Bułgaryi, Vulkovic!u, jest tą samą osobą, 
która przydzielona była do boku generałowi 
Kaulbarsowi, podczas missyi tegoż w Buł­
garyi. Iwanow wraz z Kaulbarsem opuścił 
Sofię i zamieszkał w Konstantynopolu, gdzie 
w pewnej restauracyi miał głosić, że Vulko- 
vic musi być zamordowany.

Konstantynopol, 27 lutego. Vulkovie 
wczoraj wieczór zakończył życie.

T e l e g r a f o w a n y  k u r s  w f e d e f i s k l .

W iedeń , 27go lutego 1891 r., godz. 1, 
minut 30. Akcye kredytowe 308-75, Alp. 
Tow. górnicze 63’50, Węgierskie akcye kre­
dytowe 345 50, Akcye augio - austryackie 
156 40, Akcye bauku Union 236-—, Akcye 
kolei Karola Ludwika 212-—, Akcye kolei 
Północnej 285"50, Akcye kolei Południowej 
84-62, Losy tureckie 87 80, Akcye kolei pań­
stwowej 281' — , Akcye kolei Lwowsko-Czer- 
niewieckiej 246 50, Akcye kolei węgierskiej 
Północno-wschodniej 200'—, Wiedeńskie losy 
komunalne 153-50, Akcye tytoniowe 164 25, 
Galicyjskie obligacye indemnizacyjne 104-75, 
Akcye kolei Elbetal 226'— , Akcye banku dla 
krajów koronnych 205‘25, 4 prc. węgierska 
renta złota 107 60, Akcye banku związko­
wego 712*50. Rubel papierowy 116'50, Wę 
gierska renta papierowa 102 05. Usposobienie 
słabe.

Odpowiedzialny redaktor: Adam K rechowleeki
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M. JO N ASZ
dom bankowy i kantor wymiany

we Lwowie, ul. Jagiellońska 3 
kupuje i  sprzedaje wszystkie efekta i 
monety po najdokładniejszym kursie 
dziennym.

Zlecenia z prowineyi wykonywa niezwłocznie 
bez doliczenia prowizyi i poleca się szczególnie 
świetnym urzędom depozytowym na prowineyi do 
jak najrzetelniejszego przeprowadzania wszelkich 
transakcyj w zakres bankowy i wekslarski wcho­
dzących. 179

Główna reprezentacya dla Galicyi największego 
I najbogatszego w świecie Towarzystwa ubezpieczeń 
na życie „T h e  Mutual". Rok założenia 1842.

Towarzystwu ubezpieczeń „Austry- 
acki Fenix“ składamy za rzetelną i ry­
chłą likwidacyę szkody publiczne 
uznanie.

Lwów, 26 lutego 1892.
M. Woliński i T. Kaczyński. 

Węgierskie nasiona w lłossyi
Kto sobie nie przypomina pięknej i bogatej eks 
zyeyi Budapeszteńskiej firmy nasion Edmunda 
Mautbnera na wiedeńskiej agronomiczaej i laso ej 
wystawie. Ta odznaczająca się firma, daleko po za 
granicami monarchii znana jako nader poważna 
i budząca zaufanie, otrzymała obecnie od rządu 
rossyjskiego zaszczytne i znae/ne zlecenie względem 
tych gatunków nasion, które stanowią speeyalnośó 
w Węgrzech, ponieważ próby od kilku lat z 
niemi poczynione, i tam okazały się świetne. Nadto 
w przes/.łym już roku został pan Edmund Manthner

za swoje wielkie zasługi na polu handlu nasionami 
przez Najjaśniejszego Pana, Cesarza naszego orderem 

Franciszka Józefa udekorowany. 235

Pociągi kolejowe
według czasu t. z w. środkowoeuropejskiego

od 1. października 1891.

Odchodzą ze Lwowa:
W kierunku do S t r y j a :

5.50 rano. Pociąg osobowy do Stryja, Chy- 
rowa, Nowego Sącza. Ławocznego, Mun- 
kacsa, Budapesztu, Stanisławowa i Hu 
siatyna.

10.14 przed południem. Pociąg osobowy do 
Stryja, Chyrowa, Suchy i Stanisławowa.

7.48 wieczór. Pociąg osobowy do Stryja Ła­
wocznego, Munkacsa, Budapesztu, Chy­
rowa, Suchy, Stanisławowa i Husiatyna.

W kierunku do Czer ni owi ec:
4.48 rano. Pociąg osobowy do Stanisławowa, 

i Kołomyi.
8.40 przed południem. Pociąg poszpieszny do 

Stanisławowa, Czerniowiec, Jass, Bu­
karesztu i Husiatyna.

3.54 po południu. Pociąg osobowy do Sta­
nisławowa, Czerniowiec, Jass i Buka­
resztu.

9.48 wieczór. Pociąg osobowy do Stanisła­
wowa, Czerniowiec, Suczawy, i Husia­
tyna.

W kierunku do Be ł żca :
8.49 przed południem. Pociąg mięszany do

Bełżca i Sokala.

5.40 wieczór, 
skiej.

Pociąg mięszany do rawy ru-

Przychodzą do Lwowa:
Szlakiem od St ryj a :

8.81 rano. Pociąg osobowy ze Suchy, Chyro­
wa, Stanisławowa, Budapesztu, Mun­
kacsa, Ławocznego i Stryja.

3.10 po południu. Pociąg osobowy ze Suchy, 
Chyrowa, Husiatyna, Stanisławowa i 
Stryja.

11.12 w nocy. Pociąg osobowy z Nowego 
Sącza, Chyrowa Husiatyna, Stanisła­
wowa, Budapesztu, Munkacsa, Ławo­
cznego i Stryja.

Szlakiem od Czer n i owi ec :
6.17 rano. Pociąg osobowy z Suczawy, Czer­

niowiec i Stanisławowa.
I . 22 po ipołudniu. Pociąg osobowy z Buka­

resztu, Jass, Czerniowiec, Stanisławowa 
i Husiatyna,

7.23 wieczór. Pociąg poszpieszny z Bukare­
sztu, Jass, Czerniowiec, Stanisławowa 
i Husiatyna.

II.22 w nocy. Pociąg osobowy z Kołomyi 
Stanisławowa i Husiatyna.

W kierunku od Beł żca:
7.50 rano. Pociąg mięszany z Rawy ruskiej 
3.46 po południu. Pociąg mięszany ze Soka­

la i Bełżca.
Gdy zegar czasu środkowoeuropejskiego waka 

żuje godzinę 12 to,
w Czernioweach 12.45, we Lwowie 12.35, 
w Podwołoezyska'h 12.44, w Budapeszcie 2.16, 
w Suezawie 12 44, we Wiedniu 12.06,

w Pradze 11 58 zeear wskazuje._________

A u g u s t  i c h e l l e a  i b e r g
w e Lw o»  e,

dom bankowy i k a n to r  w ym ian y .

Kupuje i sprzedaje w poniższym spisie 
47 kursów notowane papiery wartościowe 

najkorzystniej.

Cennit lwowskiej Izby handlowej i  przemysłowej.
Lwów, dnia 27 lutego 1892.

1. Akcye za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k.
Kol. lwow.-ezer.-jas. po 200 zł. wa.
Banku hip. galie. po zOO zł. wa.
Banku kred. gal. po 200 zł. wa.

2. List. zast. za 100 zł.
Banku hipot. 5pr. wa. los. w 40 1.

5 pr. w. a.
wylosowalne z 10 pr. premią 

Banku hipot. 41/2pr. los. w 50 1.
Banku kraj. 41/apr. wa. los. w 511.
Tow. kred. galie. ziem. 4pr. wa.

I. emis.
Tow kred. gal. ziem. 4 pr. w. a.

los. w 41‘/2 lat . .
4x/2 pr. wa. los. 52 1.
4 pr. wa. los. w 56 1.

[3. Listy dłużne za 100 zł.
Gal. zakł. kred. włoś. w likwidacyi 

(daw. 6 pr.) 3 pr. w. a. . .
(daw. 5 pr.) 21/2 pr. w.a. . .

Ogól. roi. kred. Zakład dla G. i B. 
w likw. 6 pr. wa. los. w 15 lat

4. Obllgi za 100 zł.
Indemniz. gal, 5 pr. m. k.
Galie, funduszu propin. 4 pr. wa.
Buków. fund. propin. 5 pr. wa.
Oblig. komunalne Banku krajo­

wego 5 pr. w. a. I. em.
Komunalne Banku kraj. 5"/„ U- em.
Pożyczki kr. 6 pr. wa.....................
Pożyczki kr. 4x/2 pr. wa. . . .

5. Losy miasta Krakowa . . 
„ „ Stanisławowa

6. Monety.
Dukat cesarsk i...........................
Napoleondor...............................
Półimperyał.........................
Rubel rossyjski srebrny . . .

papierowy . .
100  marek niemieckich . . .

płacą żądają 
walutą austr. 

złr. ct. złr. ct.
210 50 213 50
245 — 248 .—
319 — 322 —
— — 216 —

100 45 101 15

107 50 108 20
98 30 99 _
98 50 99 20

96 80 97 50

95 10 95 80
99 40 100 10
94 70 95 40

56 58
54 — 57 —

50 — — —

104 50 105 20
93 40 94 lo

100 50 101 20

100 _ 100 70
101 -- 101 70
104 50 — —
97 50 98 20
91 10 91 80
21 — 23 —
29 — 31 —

5 53 5 63
9 33 9 43
9 50 — —
1 22 1 32

1 1 5 - 1 1 7 -
57 65 58 25

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 25 lutego 1892.

1. D łu g  państwa. płaeą żądają
Jednolity dług państwa w banknot.

m aj-listopad ..........................................
lu ty-sierp ień ..........................................

Jednolity dług państwa w srebrze
styczeń-lipiee..........................................
kwieeień-paździemik .....................

Losy z roku 1854 po 250 złr. m. k. 4 pr.
„ „ 186U po 500 złr. w. a. 5 pr.
„ „ 1860 po 100 złr. 5 pr. . .
„ „ 1864 po 100 złr....................
„ „ 1864 po 50 złr. . . .

Renty Com. po 42 litr. austr . . . . 
Listy zast. domen, państw, po 120

zł. 5 pr....................................................
Auotr, renta zł. wolna od podat. 4 pr. 
Renta papierowa 5 pr. z r. 1881

94.85
94.85

95.05
95.05

94.30 94.50 
94.35 94.55 

1 3 8 .-
140.— 140.50 
1 4 8 .-  148.50
182.50 183.25
182.50 183.25

149 50 150.50 
110.80 U l . — 
102.60 102.80

2. Obligacye indem. 5 pr. (za zł. m. k.)

Bukowiny ..........................
Galieyi ...............................
Niższej A ustryi.....................
S ied m iogrod u .....................
Węgier za 100 zł. wa. 4 pr.

. 104.15 105.15 
. 104.40 105.— 
. 1 0 9 .-  1 1 0 .-

9 3 . -  93.80

3, Akcye.

158.50
310.50 
6 3 3 .-

Bank Anglo aust. 200 zł. erait. zł. . . 157.75 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. . . 309.75 
Niżno-austr. tow. eskomt. po 500 złr. . 628.—
Gal. banku hip. po 200 zł....................... 318.—
Gal. banku d. han. i prz. a zł. 200 wpl. 40pr. —.—
Gal. zakł. kred. ziem. a 200 zł. . . . — .—
Bank dla krajów koronnych a 200 zł. 206.40 
Bank austro-węgierski a 600 zł. . 1040.
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze . 90.—
Austr. Tow. żegl. par. dun. po 500 zł. mir, 334.—
Kol. Cesarz. Elżbiety po 200 zł. mk. . —.— —.—
Kol. Rzeszów.Tarn. (w. a.) a 200 zł. . —.— —
Północna kolej po 1000 zł. m. k. . 2855.— 2869.— 
Kol. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. . . 211.75 212.25
Lwów-Czern. kol. I. po 200 zł. a. w. . 246.50 247.5'

206.90
1 0 4 4 .-

9 1 . -
3 3 7 .-

płaeą żądają
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. w sr. 284.— 284.50 
Połud. kol. państw, po 200 zł. w. a. . 86.75 87.25 
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze . 201.50 202.50

4. L isty zastawne losowane.
Ogólny-rolniezo kredytowy Zakład dla 

Galieyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. . —.— 
Powsz. austr. zak. kr. ziem. 4x/2 pr.

w złocie w 50 1......................................  100.50
3 pr. 110.50 
. 6 pr. —.— 
7 pr. —.— 
6 pr.

Gal. Tow. kred. w.

Gal.
„ „ „ premiowe po

Zak. kr. ziem. krak. los. w 18 1
w 20 1.

„ w 36 1. 
a. po 4 pr. .

„ „ „ „ po 4pr. w 41 l.wyl.
„ „ „ „ po 4 ' / 2 pr. w
52 latach zw ro tn e ...............................

Banku krajowego 41/2 pr. wa. los. w 51x/2 h 
Obligi komunalne Banku krajowego

5 pr. w. a. I. e m is y i ..........................
Gal. banku hip. 5 pr. w 40 l. wyl.
Banki aust. węg. 4x/2 pr..........................
Węg. Tow. ziem. ake. po 5 pr. . . . 

„ Zakł. kr. ziem. po 5 ‘ /2 pr. . .

101.-

95J5

99.50
98.50

100.65
101.50
101.50

101.50
111.50

9 8 . -  
95.75

100 . -

9 9 . -

100.75
102.50

5. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)
Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. a. w. 104.75 — 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. ex.)

a 300 zł. 5 pr. w srebrze . . . .  —.— — .— 
Kolej północna po 100 zł. em 1886 4°/0 99.— 100.—

po 100 zł. „ 1887 „ 9 9 . -  99.80
Kol. gal. Kar. Lud. emisya z r. 1881

po 300 zł. 4x/2 pr..................................  99.80 100.60
detto (Jarosław-Sokal) . . 94.50 95.50 

Kol. Gal. Lwów-Uzern-Jas. emisya a 300 
zł. 4. pr. w srebrze z r. 1884 . . . 83.35 84.35

z r. 1884 . . . 92.10 93.10
z r. 1866 . . . —.— —.—
z r. 1872 . . . —.— - . —

Węg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w sr. . 102.75 103.75

6. Losy.
Inst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. wa. 186.— 187.—
Clarego po 40 zł. m. k.............................  55.— 56.—
Tow. żegl. par. na Dunaju po 100zł. m. k. 124.— 126.— 
Keglewicha po 10 zł. m. k...................... — —.—

Plakatów rozkładu jazdy na szlakaah kolei 
stwowyeh w Galieyi nabyó można na  ̂ . yjazon- 
po eenie 6 centów. Książeczki w formacie

kowym po 5 et. za sztukę. —

Pociągi kolejowe
(podług zegaru lwowskiego)

P r z y c h o d z ą  d o  L w o w a :

Z K ra k o w a : o god z. 8  m in . 50  rano
osobow y —  o godz. 4 m in. 8  p° P  ̂
dniu p ociąg  posp ieszny —  o g o d ^   ̂
m in . 15  w ieczór pociąg m ię82911?, 
godz. 9 m . 2 8  w ieczór pociąg  oso~

Z P o d w o ł o c z y s k  n a  dw orzec j5 i A .  
cze o godz. 2 m . 3 8  w  nocy pociąg ? 
szany; —  o godz. 2 m . 8  po PoxU j 
pociąg  pospieszny; —  o godz. 7 n1- 
w ieczór pociąg osobow y. u n n l

Z P o d w o ł o c z y s k  na dworzec g™ J  
lw o w sk i o godz. 3  m in . 15 w n ^ 
pociąg  m ięszany; —  o godz. 2  m- 
połudn iu  p ociąg  posp ieszny; —  0 o 
7. m . 30 . w ieczór pociąg osobowy-

O d c h o d z ą  z e  L w o w a :
D o  K r a k o w a  o godz. 4  m . 2 0  ran0n 

c ią g  osobow y; —  o godz. 7 m. 20 
no p o c ią g  osobowy; —  o godz. _ 2  ;
28  po p ołud n iu  p o c ią g  pospies2 h  
—  o godz. 8  m . 30  w ieczór  poci%o 
osobow y. .

D o P o d w o ł o c z y s k  z dworca Podzaffl 
o godzin ie 10  m. 15  przed p o ł n ^ l g  
p ociąg  osobow y —  o godz. 4 m- 0 
po południu  pociąg pospieszny; "T 
godz. II  m. 5 w  nocy n o c ia g  mięS2Aj»

W y d a w n ic t w o  g a z e t y  l o s o w a ń  , ,N a d zie' 

j a “ . P r e n u m e r a t a  r o c z n ie  w e  L w J  <ie

zI. 1 . 7 0  n a  p r o w in e y i  z l .  1 .8 0  z d o s ta W ^

Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a. 21.60 * 'g5 
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł. . 21-25
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a. 56.— 7/^.
Pafiego po 40 zł. m. k..............................53 .-' 7,5
Czerwon. krzyża aust. Tow. po 10 zł. . 17.2-5 * ' rQ

węg. „ po 5 zł. . 12.20
Fundacya szpitala Areyks. Rudolfa , 75

po 10 zł. w. a......................................... 20.75
Salina po 40 zł. m. k................................61.—
St. Genois po 40 zł. m. k....................... 60.—
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł. wa.) — .Tritó 
Pożycz. Tryestu po 100 zł. m. k. . . 129.50

„ „ po 50 zł. w. a. . . . 65.— “ '„g
Waldsteina po 20 zł. m. k.......................36.ż<>
Windisehgratza po 20 zł. m. k. . . . 57.50 &

7. Weksle (za 3 miesiące).
Augsburg na 100 w. p. n..................—.—
Berlin za 100 marek w. p. n. . . .  — ^
Frankfurt za 100 marek w. p. n. . . — ^
Hamburg za 190 marek w. p. n. . . — ^  „TJr.g
Londyn za ft. szt.......................   118.25
Paryż za 100 fr..................................... 46.85.— 46.9

K u r s  z ł o t a .
Dukat cesarski men............................. 5.56.— ^

„ pełnej w a g i .......................... 5.55.— ^ ^
K o r o n a ............................................... —
20-frank ów k a..................................... 9.37 50 ^
Rossyjski p ó łim p erya ł..................... —.—.— -— ^
Talar zw iązkow y................................—.—.— —
Srebro.................................................... — |  '

% lwowskiej Izljy handlowej i p rzem ysłow i
Telegrafowany kurs wiedeński. 1

zł.
Jednolity dług państwa w banknotach . —

„ „ „ w  srebrze . . —
Renta w z ł o c i e ........................................—
5 pr. austr. renta m arcow a...................—
Akcye banku austro-węgier......................— ^

„ „ kredytowego wiedeńskiego —
L o n d y n .......................................................— ___
N ap oleon d or.............................................— ^
Dukat cesarski men....................................—
100  marek n ie m ie c k ic h ........................—

JŁ W  m g- 'MiKJ JaK

Licytacye.
L. 5769 (1140 1— 3)

C. k. Sąd powiatowy w Głogowie za­
wiadamia, iż celem ściągnięcia p. dr. Adol­
fowi Brykowi od Miacrała Cacha należącej 
się sumy 32 zł, 6 ct. zostaje w drodze egze­
kucyjnej suma 100 zł. aw. w stanie biernym 
realności wyk. hip. 1. 147 gm. Mrowia na 
rzecz Michała Cacha zaintabulowana w dwóch 
terminach, a to dnia 21 marca 1892 i dnia 
25 kwietnia 1892 każdym razem o godz. 11 
przed południem na miejscu w Głogowie 
sprzedaną.

Cena wywołania 100 zł 
Wadyum 10 zł.
Resztę warunków w tus. registraturze 

przejrzeó można.
Głogów, 29 grudnia 1891.

L. 9298 (743 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Grzymałowie 

podaje do wiadomości, że w celu ściągnięcia 
prawomocnie wywalczonej sumy 45 zł. na 
rzecz Aftanazego Kucego odbędzie się dnia 
24 marca 1892 i dnia 26 kwietnia 1892 o 
godz. 10 przed południem w tut. sądzie egze­
kucyjna sprzedaż realności dłużnika Samuela 
Lenczyca własnej w Ostapiu położonej wyk.

hip. 1. 299 ks. gr. dla gminy katastr. Osta- 
pie objętej.

Cena wywołania poniżej której realność 
ta na pierwszym terminie sprzedaną nie bę­
dzie wynosi 196 zł.

Wadyum 19 zł. 60 ct. aw.
Bliższe warunki przejrzeó można w tut. 

sądzie.
Dla wierzycieli, którzyby po dniu 4 

grudnia 1891 prawa zastawu uzyskali, lub 
którymby uchwała niniejsza względem do­
zwolenia licytacyi z jakiegokolwiek powodu 
doręczoną byó nie mogła, ustanawia się na 
ich koszt i niebezpieczeństwo kuratorem ad 
actum p. Stefana Manaczyńskiego.

C. k.. Sąd powiatowy.
Grzymałów, dnia 10 stycznia 1892.

L. 12082 (1119 1 -  3)
C. k. Sąd powiatowy w Rawie zawia­

damia, iż celem zaspokojenia sumy 29 zł. 
zpn. odbędzie się na rzecz Jakóba Schatz- 
kera w tut. sądzie powiatowymi sprzedaż po­
siadłości pod 1. d. 307 w Werchracie lwb. 
334 gm. kat. Werchrata objętej dłużnika 
Jurka LeszezyszynaJ własnej w dwóch ter­
minach mianowicie, dnia 28 n arca 1892 i 
dnia 25 kwietnia 892 każdym razem o 
godz. 10 przed południem.

Wyciąg hipot. i resztę warunków licy­

tacyjnych przejrzeó można w registraturze 
sądowej.

Kuratorem wierzycieli ustanowiony adw. 
dr. Bernfeld w Rawie.

Wadyum wynosi 14 zł. 68 ct.
Z c. k. Sądu powiatowego 

Rawa, dnia 30 grrdnia 1891.

L. 2819 (1092 1—3)
Celem zaspokojenia wierzytelności To­

warzystwa oszczędności i pożyczek w Oświę­
cimie w kwocie 250 zł. zpn. odbędzie się w 
tut. sądzie na dniu 28 marca 1892 i 29 
kwietnia 1892 każdym razem o godz. 10 z 
rana egzekucyjna licytacyjna sprzedaż 5/8 
części realności^ pod lk. i lwh. 10 w Brze­
zince położonej a Maryanny z Nagich 2-o 
Kolczykowej własnych.

_ Cena szacunkowa 1242 zł. 50 ct., sta­
nowi ęenę wywołania.

Wadyum 125 zł.
Reszta warunków licytacyjnych w tut. 

registraturze do przejrzenia.
Oświęcim, dn. 25 listopada 1891.

L. 4014 (1027 1—3)
C. k. Sąd powiatowy ogłasza, iż celem 

zaspokojenia należytości Józefa Kucharczyka 
pto 80 zł. odbędzie się w gmachu sądowym 
w dniach 29 marca i 26 kwietnia 1892 o

godz. 10 rano egzekucyjna publiczna hcŷ  
cya realności pod lk. 26 w Dembowy P.°, : 
żouej lwb. 84 gm. kat. Dembowa 
dłużnika Józefa Bałuckiego własnej. j

Cena szacunkowa będąca zaiazew1 c 
wywołania wynosi 469 zł.

Wadyum 47 zł. .
Akt oszacowania, wyciąg hipot. 1 

runki licytacyjne są do przejrzenia w są -ejj 
Kuratorem niewiadomych » êrZ^ku- 

hipot. jest notaryusz Rurgalski w^Bn208 
Brzostek, 6" stycznia 1892.

L. 443 ' *1995
Zbarazki Sąd powiatowy ■' ,viada|^ ’ 

że w celu zaspokojenia pretensyi niel- _ ^  
Olejnik w kwocie 50 zł. zpn. odbędzie ^  
dnia 29 marca 1892 i djiia 2 maja 
każdym razem o godz. 10 rano przym1100, j6 
sprzedaż 24/72 części realności w 
położonej wedle wyk. hip. 6 ks. 
ny kat. Netrebia Ignacego Bogunowicza .^j 
snych, a to na pierwszym terminie nie 11 
ceny szacunkowej 232 zł. 67 ct., za° 
drugim także niżej takowej.

Wadyum wynosi 24 zł.
Zbaraż, 18 stycznia 1892.
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Ll U148 (1082 B—3)
, Celem zaspokojenia wierzytelności c. 
l‘ ?Prz. gal. Zakładu kredyt, włość, w li- 

l̂dacyi we Lwowie w ilości 21 rat po 9 
j zpu. odbędzie się w c. k. sądzie powia- 
°Wym w Czortkowie egzekucyjna sprzedaż 
palności wyk. hip. 1 118, 259 i 282 ks. 
f  gm. kat. Romaszówka objętych dłużni- 
i \r ?.an^a Onyszczuk, Tacyanny Onyszczuk 

Jaajli Hammer własnych dnia 10 marca 
za lub powyżej ceny wywołania, a dnia 

* kwietnia 1892 nawet poniżej takowej za- 
9Ze o godz. 10 rano.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
fkowa powyższych realności w kwocie 440 

Zl> 265 Zł. i 400 zł.
Wadyum 44 zł., 26 zł. 50 ct. i 40 zł.

a. Warunki licytacyjne, wyciągi hipot. i 
" oszacowania przejrzeć można w tusądo- 

registraturze.
; , 0 tern uwiadamia nieznanych z życia
ufiejsca pobytu wierzycieli i wszystkich 
grzyby p0 ^niu g września 1891 jako dniu 
Mania wyciągu hipotecznego prawa rze- 

u f e na powyższej realności nabyli lub 
2fyniby uchwała licytacyjna lub późniejsza 

Ja iegokolwiek bądź powodu doręczoną nie 
°8tała niniejszym edyktem tudzież do rąk 
stanowionego "dla nich kuratora adw. dr. 
Landowskiego w Czortkowie.

Czortków, 19 grudnia 1891.

Ł' 13295 (1090 3 - 3 )
j C. k. Sąd powiatowy w Mielcu podaje 
f  wiadomości, że na zaspokojenie wierzy- 
Jtttości. kasy Oszczędności miasta Tarnowa 

kwocie 2 i 23 zł. z nalezytośeiami dodatko- 
aemi dozwoloną została sprzedaż egzekucyj- 

9 Palności objętej wyk. hip. 1. 630 ks. gr. 
Mielec Lejzora i Bruchy „Grossów wła-

. Sprzedaż odbędzie się przez lieytacyę 
;czną w sądzie tut. w dwóch terminachP ib li,_

, mianowicie^w dniu 23 marca 1892 i w 
i, 7  26 kwietnia 1892 każdym razem o 

L  lo  przed południem.
Cenę wywołania stanowić będzie war- 

j. ® szacunkowa 7800 zł. poniżej której w 
b^mjnie pierwszym realność sprzedaną nie

j, . W drugim terminie nastąpi sprzedaż 
jakąkolwiek najwyżej ofiarowaną cenę.

; Wadyum przy licytacyi złożyć się ma- 
wynosi 780 zł.

8 Resztę warunków, wyciąg hipot. i akt 
„ gankowy przejrzeć można w registraturze 

powiatowego w Mielcu.
C. k. Sąd powiatowy.

Mielec, dnia 11 stycznia 1892.

8222 (707 3—3)
„ . . C. k. Sąd powiatowy w Myślenicach 
!°?aje do powszechnej wiadomości, że w 
f iu  28 marca i 29 kwietnia 1892 o godz. 
U rano odbędzie się w gmachu sądowym 
jfDausowa sprzedaż realności pod lk. 51 
k  Łyszkowicach położonej według lwh. 36 
3  gr. tejże gm. objętej Szymona Kaima 
8j Lej, na rzecz galic. Zakładu kredytowego 

®iU8. v  likwidacyi we Lwowie o 300 zł. 
*pn.

Cena wywołania 800 zł. aw.
Wadyum 80 zł. wa. 

t Wyciąg hipot. i resztę warunków przej-
można w registraturze sądowej.
Myślenice, d. 31 grudnia 1891.

5365 (982 3 - 3 )
j C. k. Sąd powiatowy w Mielcu podaje 
0 wiadomości, że celem zaspokojenia ywie- 

. Meluości Kasy Oszczędności miasta Tarno- 
* w kwocie 2929 zł. 87 ct. odbędzie się w 

fmachu sądowym dnia 24 marca i 28 kwie- 
6 la 1892 każdym razem o godz. 10 rano 
jgtekucyjna sprzedaż realności objętej wyk. 
' gm. Mielec.

Cena wywołania 2000 zł. aw.
Wadyum 200 zł. aw. 

k: Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg
i akt oszacowania przejrzeć można w 

Sl8traturze sądowej.
Mieleć, dnia 14 stycznia 1892.

11685l (1089 3 - 3 )  
ą C. k Sąd powiatowy w M elcu podaje 
t wiad( mości, że celem zaspokojenia wie- 
fytelnośói zakładu kredytowego włościań- 

2 '®go ^  likwidacyi, a to 14 rat a 47 zł. 
f  et. aw. i reszty kapitału w kwocie 579 

54 ct., odbędzie się w gmachu sądowym 
V ja H  marca 1892- i dnia 22 kwietnia 1892 
Mdym rb „em o godzinie 10 rano egzeku- 

f jna  sprzedaż realności objętej wyk. hip. 
J.59 gminy Goleszów, Hendli Rand i spól- 

Lw własnej.
Cent wywołania 1510 zł.
Wa yum 151 zł. 

i . Reszisę warunków licytacyjnych, wyciąg 
* P°teczny i akt oszacowania przejrzeć mo- 

a w registraturze sądowej.
Mielec, dnia 12 stycznia 1892.

14845 (1083 3—3)
u Celem zaspokojenia wierzytelności c. k. 
j^r*yw. gal. Zakładu kredyt, włość, w likwi- 
- yi we Lwowie w kwocie 7 rat po 9 zł.

będzie 'się w c. k. sądzie powiatowym w 
Czortkowie egzekucyjna sprzedaż realności 
wyk. hip. 1. 14 ks. gr. gm. kat. Jagielnica 
objętejj dłużnika Bartłomieja Bodnarczuka 
własnej dnia 3 marca 1892 za lub wyżej ce­
ny wywołania a dnia/ 7 kwietnia 1892 na­
wet poniżej takowej zawsze o godz. 10 rano.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa powyższej realności w kwocie 160 zł.

Wadyum 16 zł.
Warunki licytacyjne, wyciąg hipot. i 

akt oszacowania przejrzeć można w tus. re­
gistraturze.

O tem uwiadamia nieznanych z życia 
i miejsca pobytu wierzycieli i wszystkich 
którzyby po dniu 23 sierpnia 1891 jako dniu 
wydania wyciągu hipot., prawa rzeczowe na 
powyższej realności nabyli lub któryraby 
uchwała licytacyjna lub późniejsza z jakie­
gokolwiek bądź powodu doręczoną nie zo­
stała niniejszym edyktem tudzież do rąk u- 
stanowionego dla nich kuratora adw. dr 
Czaczkowskiego w Czortkowie.

Czortków, 16 grudnia 1891.

L. 1143 (1088 3 - 3)
C. k. Sąd powiatowy w Mielcu podaje 

do wiadomości, że celem zaspokojenia wie­
rzytelności Kasy oszczędności miasta Tarno­
wa w kwocie 403 zł. 3-5 ct. w. a. odbędzie 
się w gmachu sądowym ndia 24 marca 1892 
i dnia 26 kwietnia 1892, każdym razem o 
godz. 10 rano egzekucyjna sprzedaż jednej 
piątej części realności objętej wyk. 1. 523 
ks. gr. gm. kat. Mielec, dłużnika Schyji Ster­
na własnej.

Cena wywołania 500 zł.
Wadyum 50 zł.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

ustanowiono adw. dr. Brandta.
Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 

hipoteczny i akt.1 oszacowania przejrzeć mo­
żna w registraturze sądowej.

Mielec, 4 lutego 1892.

L. 22843 (1085 3—5)
C. k. Sąd powiatowy w Drohobyczu 

podaje do publicznej wiadomości, że na za­
spokojenie sumy 520 zł. aw. zpn. odbędzie 
się w Sądzie tut. przymusowa sprzedaż przez 
publiczną lieytacyę powyższej wierzytelności 
na hipotekę służącej realności pod lk. 177 
dawn., 208 now. miasto w Drohobyczu po­
łożonej wedle dom. civ. Tom. 1. pag. 707 n. 
4 haer. izraeleckiej gmiuy wyznaniowej w 
Drohobyczu własnej na rzecz gminy miasta 
Drohobycza w dniach 14 marca 1892 i 20 
kwietnia 1892 każdym razem o godzinie 10 
przed południem.

Realność ta sprzedaną zostanie na pier­
wszym terminie tylko za lub wyżej ceny 
wywołania 502 zł. 22 ct. aw., na drugim 
terminie i niżej tejże ceny z zastrzeżeniem 
przepisów ustawy z lU czerwca 1887 nr. 74 
Dz. ust. p.

Zakład wynosi lOprc. ceny wywołania.
Kuratorem nieznanych wierzycieli mia­

nowano adw dr. Wolskiego w Drohobyczu.
Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 

tabularny i akt oszacowania można w tus. 
registraturze przejrzeć.

Z c. k. sądu powiatowego.
Drohobycz, 10 grudnia 1891.

L. 7169 (1114 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Białejś podaje 

do wiadomości, że celem zaspokojenia sumy 
100 zł. aw zpn. Tomasza Janicy, odbędzie 
się w dniach 4 marca i 8 kwietnia 1892 
o godz. 10 z rana, egzekucyjna sprzedaż re­
alności nk. 9 w Godzisce Witkowskiej poło­
żonej, wyk. hip. 1. 124 ks. gr. gm. kat. Go- 
dziska wilkowska obsętej, Jana Sidziny wła­
snej pod warunkami ts. edyktem z dnia 20 
sierpnia 1886 1. 6646 ogłoszonemi.

Biała, dnia 1 października 1891.

L. 12441 (1115 2 - 3 )
W tut. sądzie odbędzie się o godz. 10 

rano dnia 16 marca 1892 powyżej ceny sza­
cunkowej, zaś dnia 20 kwietnia 1892 nawet 
poniżej takowej, licytacya realności wyk. 
hip. 1. 937 ks. gr. gm. Brzozów objętej Ma­
ryi Krzepek własnej z parcel 482/2 i 483/1 
się składającej na rzecz Salomona Scherza 
pto 61 zł. 83 ct. aw.

Ceną wywołania tej realności jest kwo­
ta 160 zł. aw.

Wadyum zaś 16 zł. aw.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. re­
gistraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po­
bytu wierzycieli, hipot. ustanawia się kura­
torem Emila Witkiewicza w Brzozowie.

Brzozów, dnia 20 grudnia 1891.

L. 7476 (1116 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Lubaczowie 

wiadomo czyni, iż w dniach 24 marca 1892 
i 21 kwmtnia 1892 każdym razem o godz. 
10 przed południem przedsięweźmie egzeku­
cyjną publiczną sprzedaż realności lk. 37 
wyk. hip. 11 gminy Borchów dotąd dłużni­
ka Semka Bukity * własnej, w sprawie i na 
rzecz Eleazara Frankla pto 82 zł. zpn.

Cena wywołania 462 zł.a *0 października 1881 począwszy zpn. od-
„Oueta Lwowska" Nr 47 z duia 28 lutego 1892

Wadyum 10 prc.
Resztę warunków przejrzeć można w 

tus. registraturze.
Lubaczów, 30 grudnia 1891.

L, 33 (1118 2 - 3 )
Ogłasza się, iż celem zaspokojenia sie­

dmiu rat po 15 zł. zpn. odbędzie się na 
rzecz galic. Zakładu kredyt, ziems. sprzedaż 
posiadłości lwh. 149 gm. Zabawa dłużników 
Wojciecha i Anny Proroków własnej w dwóch 
terminach mianowicie dnia 24 marca i 28 
kwietnia 1892 każdym razem o godz. 10 
przed południem.

Wyciąg hipot. i resztę warunków licy­
tacyjnych przejrzeć można w registraturze 
sądowej.

Kuratorem wierzycieli Jan Maczyszyn
c. k, notaryusz.

Cena szacunkowa 1000 zł.
Wadyum 100 zł.

C. k. Sąd powiatowy.
Radłów, 23 lutego 1892.

L. 11664 (765 2 - 3 )
C, k. Sąd powiatowy w Limanowy za­

wiadamia, iż celem zaspokojenia sumy 230 
zł. zpn. odbędzie się na rzecz Schaji Zellne- 
ra w tut. sądzie powiatowym sprzedaż po­
siadłości lwh. 81 gm. Laskowa objętej dłu­
żnika, Jana Jajeśnicy własnej w dwóch ter­
minach, mianowicie dnia 28 marca i 19 
kwietnia 1892 każdym razem o godz. 10 
przed południem.

Wyciąg hipot. i resztę warunków licy­
tacyjnych przejrzeć można w registraturze

Kuratorem wierzycieli ustanowiony 
adw. dr. Młodzik w Limanowy.

Wadyum wynosi 321 zł. 70 jct.
C. k. Sąd powiatowy.

Limanowa, dnia 30 grudnia 1891.

L. 8983 (868 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Zbarażu ogła­

sza, że celem zaspokojenia wierzytelności 
Iwana.. Szurana w kwocie 300 zł. aw. zpn. 
odbędzie się w tymże sądzie dnia 28 marca 
1892 i dnia 28 kwietnia 1892 każdym ra­
zem o godz. 0 rano przymusowa jawna 
sprzedaż realności objętej 88 wyk. hip. ks. 
gr. dla gm. Iwanczany Stefana Bojko wzglę­
dnie tegoż leżącej masy spadkowej własnej, 
a to przy pierwszym terminie nie niżej ce­
ny szacunkowej, przy drugim i niżej takowej.

Cena szacunkowa i wywołania 800 zł.
Wadyum 80 zł. w gotówce lub papie­

rach wartościowych pupilarne bezpieczeństwo 
mających, do rąk komisyi licytacyjnej złożyć 
się mające.

Resztę warunków licytacyi, akt oce­
nienia i wyciąg hipot. przejrzeć można w 
tus. registraturze.

O tem zawiadamia się wierzycieli któ­
rzyby po dniu 3; października 1891 jako 
dniu wystawienia wyciągu hipot. prawa rze­
czowe do licytowanej realności nabyli lub 
którymby uchwała ta lub późniejsze należy­
cie doręczone nie zostały do rąk kuratora 
adw. dr. Kossera w Zbarażu.

Zbaraż, dnia 18 grudnia 1891.

L. 9095 (900 2—3)
W" sprawie egzekucyjnej Józefa Cze­

chowskiego przeciw Augustynowi Chachlo- 
wskiemu i Karolowi Chachlowskiemu celem 
zniesienia spółwłasnośei odbędzie się w tut 
sąd^m w dwóch terminach to jest dnia 28 
marca 1892 i dnia 39 kwietnia 1892 zawsze 
o godz. 10 przed południem przymusowa 
sprzedaż realności pod lwh. 26 w Piaskach 
wielkich położonej.

Cena szacunkowa wynosi 180 zł.
Wadyum 18 zł.
Warunki licytacyjne można przejrzeć 

w sądzie.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

jest adw. dr. Peiper.
C. k. Sąd powiatowy.

Podgórze, dnia 15 listopada 1891.

L. 1925 ~ ‘ (814 i - 3 )
C. k. Sąd krajowy we Lwowie dla 

spraw cywilnych podaje do wiadomości, że 
w sprawie egzekucyjnej Banku krajowego 
król. Galicy i i Lodomeryi z W. Ks. Kra- 
kowskiem przeciw Eugenii Szczerban dozwo­
lono na podstawie skryptu dłużnego w for­
mie aktu notaryalnego z daty Lwów dnia 
29 lipca 1884 1. rsp. 14006 zeznanego, ce­
lem zaspokojenia sum y:

a) 90 zł. 9 ct. z 3 prc. odsetkami, od 
dnia 1 lipca 1890 do dnia 1 października
1890, z 7 prc. odsetkami od dnia 1 paź 
dziernika 1890 do dnia 1 stycznia 1891 
i z 8 prc. odsetkami od dnia 1 stycznia 
1891 r.;

b) 90 zł. 3 ct. z 6 prc. odsetkami od 
dnia 1 stycznia 1891 do dnia 1 kwietnia
1891, z 7 prc. odsetkami cd dnia 1 kwie­
tnia 1891 do dnia 1 lipca 1891 i z 8 prc. 
odsetkami od dnia 1 lipca 1891 r . ;

c) sumy 2021 zł. 85 ct. jako resztują- 
cego kapitału z 1/8 prc. dodatkiem wraz z 
6 prc. odsetkami od dnia 1 lipca 1891 do 
dnia 1 października 1891, 7. 7 prc. odsetka­
mi od dnia 1 października 1891 do dnia 1

stycznia 1892 i z 8 prc. odsetkami od dnia 
1 stycznia 1892 r . ;

tudzież kosztami obecnego podania któ­
re się w kwocie 12 zł. przyznaje, egzeku­
cyjną lieytacyę realności pod 1. k. 23*4 we 
Lwowie położonej, wyk. hip. 1. 21 dz. IV. 
gm. kat. Lwów objętej, dłużniczki Eugenii 
Szczerban własnej, w dwu terminach to jest 
dnia 28 marca i 11 kwietnia 1892, w każ­
dym z tych dni o godzinie 11 przed połu­
dniem w c. k. Sądzie krajowym we Lwowie 
pod następującymi warunkami.

Przedmiotem licytacyi jest realność pod 
1. k. 23*/* we Lwowie położona, wyk. hip.
1. 21 dz. IV. gm. kat. Lwów objęta, dłu­
żniczki Eugenii Szczerban własna.

Na pierwszym terminie realność ta 
tylko za lub powyżej ceny wywołania, na 
drugim zaś i poniżej tejże, jednak nie niżej 
1/3 części ceny wywołania ryczałtowo sprze­
daną być ma.

Cenę wywołania stanowi wartość real­
ności przy udzieleniu pożyczki bankowej 
przyjęta w sumie 5.U00 zł. wa.

Wyciąg hipoteczny dłużniczej realności 
i reszta warunków licytacyjnych znajdują 
się w ts. Registraturze.

Dla wierzycieli, którzyby po dniu 21 
maja 1891 jako dniu wydania wyciągu ta­
bularnego, prawo hipoteki nabyli, lub któ- 
rymby uchwała licytacyjna doręczoną być 
nie mogła, ustanowiono knratora w osobie 
adw. dra Lewickiego ze zastępstwem adw. 
dra Ambesa.

We Lwowie, dnia 11 stycznia 1892.

L. 7284 (1142 1 - 8 )
C. k. Sąd powiatowy w Krakowcu po­

daje do publicznej wiadomości, że w tymż* 
sądzie odbędzie się przymusowa publiczna 
sprzedaż realności pod 1. kon. 78 w Gnojni­
cach położonej, wedle wykazu hip. 276 tejże 
gminy ciała tabularnego — Jana Mrozowicza 
własnej — na zaspokojenie pretensyi 238 zł. 
56 it. wa. zpn. dnia 24 marca i 28 kwie­
tnia 1892 , każdym razem o godz. 10 rano, 
a to na pierwszym terminie tylko za lub 
wyżej ceny szacunkowej 300 zł., na drugim 
zaś i poniżej tako woj.

Wadyum wynosi 30 zł.
Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 

tabularny można w tutejszej registraturze 
przejrzeć.

Wreszcie ustanawia się dla wierzycieli, 
którymby rezolucya licytacyjna przed termi­
nem z jakiegokolwiek bądź powodu doręczo­
ną być nie mogła, lub którzyby po wydaniu 
wyciągu tabularnego, t. j. po dniu 12 lipca 
1891 do tabuli weszli, kuratorem p. Jana 
Derdelewicza z Krakowca, i tychże wierzy­
cieli o rozpisaniu niniejszej licytacyi i usta­
nowieniu dla nich kuratora niniejszem się 
zawiadamia.

C. k. Sąd powiatowy.
Krakowiec, 21 grudnia 1891.

L. 7286 , (1143 1—3)
C. k. Sąd powiatowy w Krakowcu po­

daje do publicznej wiadomości, że w tymże 
sądzie odbędzie się przymusowa publiczna 
sprzedaż realności w Przedborzu położonej, 
wedle wykazu hip. 1. 126 tejże gminy dłu­
żników Katarzyny Marko i nielet. Justyny, 
Maryi, Zenobii i Aleksandra Kozaków wła­
snej — na zaspokojenie pretensyi Ogólnego 
rolniczo - kredytowego Zakładu dla Galicyi i 
Bukowiny w likwidacyi we Lwowie w kwo­
cie 159 zł. 60 ct. wa. dnia 24 marca i 28 
kwietnia 1892, każdym razem o godzinie 10 
rano, a to na pierwszym terminie tylko za 
lub wyżej ceny szacunkowej 200 zł., na dru­
gim zaś poniżej takowej.

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
tabularny, protokół zastawniczego opisania 
można w tutejszej registraturze przejrzeć. 

Wreszcie ustanawia się dla wierzycieli, 
którymby rezolucya licytacyjna przed termi­
nem z jakiegokolwiek bądź powodu doręczo­
ną być nie mogła, lub którzyby po wydaniu 
wyciągu tabularnego, t. j. po dniu 12 lipca 
1891 do tabuli weszli, kuratorem p. Jana 
Derdelewicza i tychże wierzycieli o rozpisa­
niu niniejszej licytacyi i ustanowieniu dla 
nich kuratora niniejszem się zawiadamia.

C. k. Sąd powiatowy.
Krakowiec, 22 grudnia 1891.

L. 183 (1137 1—3)
C. k. Sąd przeprowadzi o godz. 10 ra­

no dnia 24 marca 1892 i dnia 26 kwietnia 
1892 przy drugim terminie nawet poniżej 
ceny szacunkowej lieytacyę realności pod lk. 
5 i 12 w Leszczawie dolnej położonych Ber­
ła Kampla własnych na rzecz Jędrzeja Su- 
siaka, celem zaspokojenia kosztów sporu w  
ilości 3 zł. zpn.

Cena wywołania 235 zł. aw.
Wadyum 24 zł. aw.
Resztę warunków, akta zastawniczego 

opisania i oszacowania wolno przejrzeć w 
tus. registraturze.

Nieznanym wierzycielom ustanowiono 
kuratora p. Grzegorza Lisowskiego z Birczy.

Bircza, dnia 9 stycznia 1892.



L. 322
Konkursa.

(1077 3 - 8 )
C o n c u r 

fur eine Wirthschaftselevenstelle bei dem 
k. k. Staatsgestiite in Radautz.

Bei der Direktion des k. k. Staatsge- 
stiites in Radautz wird ein Wirthschaftsele- 
ve mit dem Adjutuin jahrlicher Yierhundert 
(400) Gulden, einem Natural-Wohnzimmer 
und dem Bezuge von 10'23 m. harten Brenn- 
holzes aufgenommen.

Bewerber haben nebst der Nachwei- 
sung iiber ihr Alter, tiber den Besitz der o- 
sterreichiscben Staatsbiirgerschaft und der 
kórperlichen Eignung, sich iiber die genos- 
sene Yorbildung und insbesondere dariiber 
auszuweisen, dass sie ihre Fachstudien min- 
destens an einer landwirthschaftlichen Mit- 
telschule mit gutem Erfolge absolvirt haben.

Der Nachweis einer landwirthschaftli­
chen Prazis, die absolvirung der Hochschule 
fiir Bodenkultur mit gutem Erfolge, sowie 
die Kenntniss der Landesspraehen oder we- 
nigstens einer slavischen Sprache ist er- 
wiinscht.

Die Gesuche sind binnen vier Wochen 
Tom Tage der ersten Yeroffentlichung dieser 
Concurs-ausschreibung in der „Wiener-Zei- 
tung“ an die Direktion des kk. Staatsgestii- 
tes in Radautz zu richten.

K. k. Staatsgestiits-Direktion.
Radautz, am 28 Februar 1892.

L. 1767 (1106 2 - 8 )
Przy Sądzie krajowym wyższym w Kra­

kowie opróżnioną została posada radcy sądu 
krajowego wyższego w YI randze.

Kompetenci wniosą podania w drodze 
przepisanej do prezydyum sądu wyższego w 
Krakowie w terminie do 18 marca 1892.

Prezydyum ck. Sądu wyższego. 
Kraków, dmą 23 lutego 1892.

L. 852 (1075 3 - 3 )
Celem stałego obsadzenia rozpisuje się 

konkurs na następujące posady w okręgu 
tutejszym.

a. Przy szkole 5 klasowej męskiej w 
Brodach na posadę starszego nauczyciela z 
płacą 600 zł. i 10 prc. dodatkiem na po­
mieszkanie w kwocie 60 zł.

b. Przy szkole 8 klasowej mieszanej w 
Łopatynie, na posadę starszego nauczyciela z 
płacą 400 zł. tudzież młodszego nauczyciela 
z płacą 240 zł.

c. Przy szkołach 2 klasowych miesza­
nych:

1) w Trościańcu wielkim na posadę 
starszago nauczyciela z płacą 300 zł.

2) w Toporowie na posadę młodszego 
nauczyciela z płacą 270 zł. i 10 prc. dodat­
kiem na pomieszkanie w kwocie 27 zł.

d. Przy etatowych szkołach 1 klaso­
wych:

1) w Gajach Starobrodzkich,
2) w Niemiaczu,
3) w Piaskach,
4) w Seretcu,
5) w Sznyrowie z płacą po 300 zł.,
6) w Kadłubiskach z płacą 290 zł. i 

3 niższe austryackie sągi drzewa, wartości 
10 zł.

e. Przy szkołach filialnych:
1) w Gajach za Rudą,
2) w Grzymałówce,
3) w Hołubicy,
4) w Jaśniszczacn,
5) w Jazłowczyku,
6) w Kutyszerach,
7) w Litowiskach,
8) w Orzechowczyku,
9) w Tetylkowcaeh z płacą po 250 zł.
10) w Batyjowie z płacą 238 zł. i 12 

fur zbiórki 12 zł.
11) w Hucisku turzańskiem z płacą 

248 zł. 80 ct. i użytkiem z ogrodu 1 zł. 
20 ct.

12) w Hucie pieniackiej z płacą 248 
zł. i przychodem z ogrodu 2 zł.

13) w Kustynie z płacą 242 zł. i 8 
furami zbiorki 8 zł,

14) w Styberówce z płacą 247 zł. 90 
ct. i użytkiem z ogrodu 2 zł. 10 ct.

15) w Uwinie z płacą 232 zł. i 18 
fur drzewa 18 zł.

16) w Wierzbowczyku z płacą 247 i 
użytkiem z ogrodu 3 zł.

Przy szkołach w Brodach, Łopatynie, 
Toporowie, Trościańcu i Hucie pieniackiej 
jest językiem wykładowym język polski, 
przy innych zaś język ruski.

Kandydaci lub kandydatki, ubiegający 
się o jednę z tych posad, winni swe poda­
nia należycie udokumentowane i w tabelę 
kwalifikacyjną zaopatrzone wnieść za po­
średnictwem swej przełożonej władzy do c. 
k. Rady szkolnej okręgowej w Brodach naj­
później do 15 kwietnia 1892.

Z c. k. Rady szkolnej okręgowej.
Brody, dnia 15 lutego 1892.

C. k. Radca Namiestnictwa i 
Prezes.

L. 1694 (1120 2—3)
Celem obsadzenia opróżnionej przy ck. 

dyrekcyi policyi we Lwowie posady kanceli­

sty w randze XI klasy z systemizowanymi ‘ 
dla niej poborami rozpisuje się niniejszem 
konkurs z terminem do 25 marca br.

Ubiegający się o tę posadę winni wnieść 
swe podania zaopatrzone w dowody kwalifi- 
kacyi i znajomości języków krajowych w dro­
dze właściwej w oznaczonym terminie do 
prezydyum ck. dyrekcyi policyi we Lwowie.

Posada rzeczona zostanie w myśl usta 
wy z dnia 19 kwietnia 1872 Nr. 6*0 Dz. p. 
p. nadaną przed innymi ukwalifikowanym 
wysłużonym podoficerom, o ile nie będą u- 
biegać się o nią kompetenci z kategoryi u- 
rzędników państwowych w czynnej służbie 
będących, lub z kategoryi kwiescentów.

Z Prezydyum c. k. Namiestnictwa.
Lwów, 23 lutego 1892.

L. 1942 (1121 2—8)
Gmina miasta Stanisławowa rozpisuje 

niniejszem konkurs na posadę ogrodnika miej­
skiego za kontraktem.

Wynagrodzenie wynosi rocznie 240 zł. 
płatne w miesięcznych ratach z dołu; oprócz 
tego wolne używanie pomieszkania i ogrodu.

Bliższe warunki kontraktu przejrzane 
być mogą w biurze II magistratu.

Ubiegający się o tę posadę winni wnieść 
swoje podania do 15 marca 1892 zaopatrzo­
ne w dowód wieku, świadectwa uzdolnienia 
i dotychczasowego zajęcia.

Od Magistratu,
Stanisławów, dnia 20 lutego 1892.

L. 153 (1099 2—2)
Niniejszem ogłasza się konkurs na nastę­

pujące stałe posady:
1) nauczyciela religii rzym. kat. w 4 

klasowej szkole ludowej w Mielcu z płacą 
450 zł. i 10 prc. dodatkiem na pomieszkanie;

2) nauczyciela kierującego z płacą 300 
zł., dodatkiem za kierownictwo w kwocie 50 
zł. i wolnem pomieszkaniem, tudzież nauczy­
ciela młodszego z płacą 200 zł. i wolnem 
pomieszkaniem w 2-klasowej szkole w Woli 
wadowskiej;

3) nauczycieli w 1-klasowych szkołach: 
w Izbiskach, Rudzie, Rzochowie i Wadowi­
cach dolnych z płacą po 300 zł. i wolnem 
pomieszkaniem;

4) nauczycieli w szkołach filialnych: 
w Dąbrówce wisłockiej, Woli pław3kiej i Za- 
równiu z płacą po 250 zł. i wolnem pomie­
szkaniem;

5) nauczycieli młodszych w 2-klasowych 
szkołach:

a) w Wampierzowie z płacą 240 zł. i 
wolnem pomieszkaniem;

b) w Kawenczynie i Padwi narodowej 
z płacą po 200 zł. i wolnem pomieszkaniem;

c) w Przecławiu z płacą 200 zł. i 10 
prc. dodatkiem ma pomieszkanie.

Ubiegający się o jednę z wymienionych 
posad mają wnieść podania należycie udoku- 
nentowane w terminie 6-tygodniowym, li­
cząc od pierwszego ogłoszenia konkursu w 
„Gazecie Lwowskiej" do Rady szkolnej okrę­
gowej w Mielcu w drodze swych przełożo­
nych władz.

Z c. k. Rady szkolnej okręgowej.
Mielec, 15 lutego 1892.

1) Przy 6-klasowej szkole żeńskiej w 
Gorlicach, posada nauczyciela religii rzym­
sko-katolickiej z płacą roczną 450 zł. i 45 
zł. na pomieszkanie.

2) Przy 2-klasowych szkołach mięsza- 
nych w Moszczenicy, Kobylance, Sękowej 
i Libuszy posady . młodszych nauczycieli z 
płacą w pierwszej 240 zł. i następnych 200 
zł. rocznie.

3) Przy 1-klasowych szkołach etatowych 
z językiem wykładowym polskim w Gliniku 
maryampolskim, Krygu, Libuszy i Wójtowej, 
tudzież przy szkołach z językiem wykłado­
wym ruskim w Łosiu, Małastowie i Ry- 
chwałdzie z płacą roczną po 300 zł. i wol­
nem pomieszkaniem.

4) Przy szkołach filialnych z językiem 
wykładowym polskim w Sietnicy i Szalowej 
i przy szkołach filialnych z językiem wykła­
dowym ruskim w Bielance, Gładyszowie, 
Klimkówce, Krywy, Kwiatoniu, Męcinie wiel­
kiej, Nowicy, Radocynie, Ropicy ruskiej, 
Smerekowcu i Wołowcu, wszystkie z płacą 
po 250 zł. rocznie i wolnem pomieszka­
niem.

Przy szkole w Nowicy wliczono do pła­
cy nauczyciela użytek z 9 morgów i 400 
sążni gruntu w kwocie 10 zł., a przy szkole 
w Wołowcu użytek z 9 morgów gruntu w 
kwocie 3 zł. 27 ct. Nauczyciel w Wójtowej 
będzie miał, oprócz płacy dwa morgi a w 
Sietnicy jeden morg gruntu do własnego 
użytku.

Nauczyciel religii uczyć ma w tutej­
szej 6 -klasowej szkole żeńskiej i 4-klasowej 
szkole męskiej do wysokości 24 godzin tygo­
dniowo a posady duszpasterskiej nie może 
równocześnie piastować. Może nim być tylko 
kanonicznie ordynowany świecki lub zakonny 
kapłan.

Ubiegający się o powyższe posady kom­
petenci (kompetentki), mają wnieść należy­
cie udokumentowane podania za pośredni­
ctwem swej władzy przełożonej do c. k. Ra­
dy szkolnej okręgowej w Gorlicach najpóź­
niej do 10 kwietnia br.

Z c. k. Rady szkolnej okręgowej.
Gorlice, 18 lutego 1892

Przewodniczący c. k. Starosta: 
Czeżowski.

L. 7780 (1128 1—3)
Konkurs na posadę ekspedyenta przy 

ck. urzędzie pocztowym w Pasiecznej w po­
wiecie Nadwórniańskim za kontraktem słu­
żbowym i kaucyą w kwocie 200 zł., płaca 
rocznych 150 zł., ryczałt kancelaryjny 40 zł. 
i wynagrodzenie 500 zł. za codzienną jazdę 
posłańczą do Nadwórny i napo wrót.

Podania należy wnieść najpóźniej do 
12 marca br. w ck. Dyrekcyi poczt i telegra­
fów we Lwowie.

Lwów, dnia 22 lutego 1892.

L. 113 (1151)
C. k. okręgowa Rada szkolna w Jaśle 

ogłasza konkurs celem stałego obsadzenia 
następujących posad nauczycielskich :

A. z polskim językiem wykładowym:
1) Jasło żeńska szkoła wydziałowa: 

Jedna posada nauczycielki do przedmiotów 
objętych grupą II., jedna do przedmiotów 
objętych grupa III. , z płacą po 600 
zł. w. a.

2) W jednoklasowych szkołach etato­
wych w Niewodnie, w Sowinie, w Zarzeczu 
posady nauczycieli lub nauczycielek z płacą 
rocznych 300 zł. i wolnem pomieszka­
niem.

3) W jednoklasowych szkołach filial­
nych w Bączalu dolnym , Gliniku polskim, 
w Kontach, w Niegłowicach, w Żurowie, w 
Łękach i w Markuszowie posady nauczycieli 
lub nauczycielek młodszych z płacą rocznych 
250 zł. i wolnem pomieszkaniem.

B. z ruskim językiem wykładowym :
1 ) W jednoklasowych szkołach etato­

wych w Grabie i w Pietruszej woli posady 
nauczycieli lub nauczycielek z płacą rocznych 
300 zł. i wolnem pomieszkaniem.

2) W jednoklasowych szkołach filial­
nych w Desznicy, w Kotani, w Krempnej 
i w Świerzawie z płacą rocznych 250 zł. 
i wolnem pomieszkaniem.

Reflektujący na powyższe posady mają 
najdalej po koniec marca 1892 wnosić poda­
nia należycie udokumentowane za pośredni­
ctwem swej przełożonej Władzy.

Podania nie zaopatrzone w odpowiednie 
dokumenta, w wykaz służby i tabelę kwali­
fikacyjną, lub wniesione po upływie terminu 
nie będą uwzględniane.

Jasło, dnia 8 lutego 1892.
Przewodniczący c. k. Starosta.

yroki prasowe.
33 (831)

2)ag f . !. SanbeśL alg jprejjgeridjt in 5>mtg= 
brud Ijat mit bcm Grrfenntniffe bom 18 Sanner 
1892, 3- 326, bic SBetteroerbreitung ber 97r. 3 
ber geitfdjrifh „ifieue gnnjeitung" bom 17 San* 
ner 1892 toegen beg in ber SSeilage entfjattenen 
SlrtifelS: „2lug bóuerltdjen flreifeit Unterinutha* 
leg" nad) § 300 ©t. @. berboten.

SDag f. f. 2 anbeg= alg iprejjgertdjt tn Sriejt 
|a t  mit bem ©rfenntniffe bom 31 ®ecember 
1891, 3- 1575/11454, bie SBeiterberbreitung 
ber 9łr. 5260 ber 3°itfdjrift: „L’indipendente“ 
bom 24 ©ecentbct 1891 megen be§ S(rti!efó 
„Natale" nad) § 303 @t. O. berboten.

®a§ !. f. 2 anbeg= alg jgrefjgeridjt in Urieft 
Ijat mit bem Grrfenntniffe nom 2 1 SDecember 
1891, 3 . 1574/11453, bie SBeiterberbreitung 
ber 3łr. 5261 ber 3 eitfd)rift: „LTndipendente" 
bom 26 SDecember 1891 megen beg Slrtifelg: 
„La ąuestione della Pelagosa" nad) § 65 lit. 
a @t. @. berboten.

®ag f. f. 2 anbeś= alg iprefjgericbt in Urieft 
Ijat mit bem ©rfenntniffe bom 5 Sanner 1892, 
3 . 341, bie SBeiterberbreitung ber 97r. 359 ber 
3 eitfd)rift: „II Cittadino" bom 29 ®ecember 
1891 megen beg 2lrttfelg „Corriere Berlinese" 
nadb § 303 @t. ®. berboten.

2)ag f. f. 2anbeg= alg ifkefjgeridOt in Urieft 
bat mit bem Grrfenntniffe bom 13 Sanner 1892,
3 . 26/300, bie SBeiterberbreitung ber 9tr. 1 ber 
3 eitf<btift: „NasaSloga" bom 7 Sdnner 1892, 
megen beg Ślrtifelg: „Iz Motovuna“ nacb § 300 
@t. ®. berboten.

L. 210 (1150 1 - 8 )
Niniejszem ogłasza się konkurs celem 

stałego obsadzenia następujących posad na­
uczycielskich :

3)ag f. f. fi'rei§= alg SPrefjgeridjt in $i* 
)ef bat mit bem Grrfenntniffe bom 22 Sanner 
1892, 3- 74:4 ©tf.,) bie SBeiterberbreitung ber 
fftr. 2 ber 3 ciifó)r ift: „Klatovske Listy11 bom 
16 Sanner 1892 megen be§ Strtifelź; „Suro- 
vost“ nacb § 24 beg ©efefceg bom 17 ŚDecem-

ber 1862, ®. 81. 9łr. 6 ex 1863, ***
boten.

® a ś  f. f. ®reig= alg ifSrefśgericbt 
fen bat m it bem Grrfenntniffe bom  15 
1892, 3  207 © tf., bie iłBeiterberbreitung 
97r. 1 ber 3 citfcbrift: „Hlasy ze Sumavy .
9 Sanner .1892 megen ber S frtife f: «*-) p 
krok11 — „Z Prahy 6. ledna 1892“ -y " eg
branó ve vyvolenera narodu" nacb aCIt 
305, 300 unb 302 <St. ®. berboten.

2)ag f. f. 2 anbeg= alg $ref3gerid)t in 
bat mit bem Grrfenntntffe bom 22 Sdttner i ' 
3 - 866, bie SBeiterberbreitung ber 
3eitfcbrift: „Cerydnky" bom 20 Sannet 1 
megen ber Strtifef: „Dopisy z Vidne“ » u 
zne zprśyy, Duslednost, skromnost ye  ̂ g8 
panu" unb „Nesdareny maneyer“ nacb ®elt 
302 unb 303 ©t. ©. berboten.

S5ag f. f. $reig* alg fprefjgericbt ń|, Ot'

miib bat mit bem Grrfenntniffe bom 26 ŚanfJ^bet1892, 3 . 886 ©tf., bie SBeiterberbreitung ^  
91r. 4 ber 3 eitfd)rift: „Hlasy z Hane“ k
Sanner 1892 megen ber SIrtifef: „Byvaly c- 
nadispektor a volby“ unb „Pan LangeL 
berni adjunkt11 nacb § 300 ©t. ®. oerbNeI1,

Rozmaite obwieszczenia.
L. 1142 ( l l55)

Sprostowanie. j#
Edyktem z dnia 10 stycznia 1892 '

6310/91, umieszczonym w Gazecie Nr* '
39 i 40 do 1. ins. 825, pozwany został P 
Nachman Czaczkes, a nie jak mylnie v?T“ 
kowano: Eliasz Nachman Czerkas — 00 
niniejszem prostuje.

C. k. Sąd powiatowy.
Nowesioło, 24 lutego 1892.

L. 669 (1157
W myśl § 30 ust. o repr. powiat. ^  

dział powiatowy w Dolinie podaje niniejsze 
do wiadomości, że rachunki Wydziału f  ' 
1891 złożone zostały w kancelaryi Wydzij* 
powiatowego do przejrzenia przez o p o d a tK  
wanych w powiecie.

Dolina, dnia 1 marca 1892.

L. 3897 (ll5,8J
C. k. Sąd obwodowy podaje do wiau 

mości, że kandydat notaryalny Tadeusz St» 
nisz zamianowanym zastępcą dr. Ludwik 
Midowicza ck. notaryusza w Rzeszowie 11 
czas uczestniczenia tegoż w obradach 
krajowego, urzędowanie jako zastępca w dn1 
2 marca 1892 rozpocznie.

C. k. Sąd obwodowy.
Tarnów, dnia 25 lutego 1892.

L. 7230 (891 3
OGŁOSZENIE. . •

Jednoroczny kurs nauki w krajo^ 
szkole uprawy i wyprawy lnu i konopi 
Gródku rozpoczyna się dnia 5 kwietnia 18® j

Chcący byó przyjęty jako uczeń do 
szkoły, powinien : . , /

1. Najdalej do 15 marca 1892 wą1 
do Dyrekcyi szkoły w Gródku podani® 
dołączeniem: j

a) Metryki urodzenia udowadniają00-!' 
że kandydat ukończył 16 rok życia;

b) Świadectwa szkolnego z ukończ®11 
szkoły ludowej z dobrym postępem.

c) Świadectwa lekarza, stwierdz»ją°e£.’ 
że kandydat jest zupełnie zdrów i fizy®z® ; 
dostatecznie rozwinięty, aby mógł podoł0, 
pracom w polu i w warstacie.

d) Świadectwa moralności i dotycb°za 
sowego zatrudnienia, wystawionego Prze 
właściwego duszpasterza i przełożon®$ 
gminy.

2. W dniu oznaczonym przez Dyr®k°U 
poddać się egzaminowi wstępnemu z któreg, 
kierownik szkoły osądzi, czyli kandydat Je 
dostatecznie umysłowo rozwinięty i poS,*aju 
potrzebne wykształcenie elementarne, 
mógł korzystać należycie z nauk w krajoj^ 
szkole uprawy i wyprawy lnu i Konopi 
Gródku udzielanych.

Synowie niezamożnych rodziców ib0$ 
otrzymać bezpłatne utrzymanie w zakład21 
kosztem funduszu krajowego.

Każdy wstępujący do zakładu powio10 . 
być zaopatrzony w dostateczną b ie l ik  
dobre obuwie.

Bliższych wiadomości udzieli na żądań 
Dyrekcya krajowej szkoły uprawy i wypi'a 
lnu i konopi w Gródku.

Lwów, dnia 11 lutego 1892.

L. 8439 (842
C. k. Sąd pow^towy ustanawia w sp( 

wie egzekucyjnej Mechla Kramera prz0Cl 
Piotrowi Szozda o zapłacenie 50 zł. dla ń1 
znanego z miejsca pobytu Piotra Szozdy ^ 
ratorem Jana Bezkorowajnego z Bucyk.

C. k. Sąd powiatowy.
Grzymałów, 14 listopada 1891.



l l^ 8 (1087 3—3)
Ha 6rauciszka Geśkiewicza kowala z Kro- 
jjiuj świadomego z miejsca pobytu powia-

0

.fa a 81 <ł że w sprawie przez Dawida Bru- 
i „ ' Abrahama Kerna z Krosna na pozew

Prze
Pr. 22,. 3 grudnia 1891 1. 11862 wytoczony 

Zofii Gieśkiewicz i niemu o uznanie 
Hf ®°sci i oddania w posiadanie realności 
iń,!: f  359 w ks. gr. gm. Krosno objętej
H r® 6 intabulacyi Zofii Geśkiewiczowej 
#faz ,lcielkę tej realności za nieważną, 
4|)rintabulow anie Dawida_ Brudera i 
iii .ma Kerna za właścicieli tej realności, 
% kuratorem ustanowiony został
W  ' ^zajkowski z Krosna, któremu do- 
tjrrn. 8l’? też pozew na który do rozprawy 
i f n , na dzień 18 lutego 1892 o 9 rano, 

Uczony został.
Caa est tedy rzeczą Franciszka Geśkiewi- 
il|,j '̂Ułowionemu kuratorowi udzielić śro- 
iijj.. Wej obrony albo innego pełnomocnika 
ej* °wić, i Sądowi donieść, ileże w prze- 

ł.ś razie skutki zaniedbania sam sobie 
'isać winien będzie.

C. k. Sąd powiatowy, 
krosno, d. 14 lutego 1892.

( 1 0 8 6  3 — 3 )

iyjjj K k. Sąd powiatowy w Grybowie za- 
Obj. anłla nieznanego z miejsca pobytu Jana 
f0tyjZt̂ a.’ . ze przeciwko niemu Anna Wojta- 
i ,°z i inni wytoczyli pozew o 200 zł.* 
iju^śin  do rozprawy sumarycznej na 

1 marca 1892 o godzinie 9 rano jest 
OL acz°ny a dla niego kuratorem Józef 
p0J ut z Siołkowy ustanowiony, któremu 

środki do swej obrony podać, ewen- 
tê  le o innym swoim zastępcy Sądowi 
prj, P^niej donieść ma ile że w razie 
t(j/jlw"ym złe skutki sam sobie przypisać 

216 musiał.

L

C. k. Sąd powiatowy, 
wybów, 30 listopada 1891.

I6I47 (834 3 - 3 )  
tya i, k. Sąd obwodowy w Kołomyi, wzy- 
W  ^e&‘° ktoby posiadał książeczkę wkład- 
5(n̂  Ko.omyjskiej kasy oszczędności nr. 
koa na 150 zł. opiewającą na imię ltty 
facheabaum wystawioną ażeby, do 6 tygodni 
tyj od ostatniego ogłoszenia tego ob­
juczenia w urzędowym dzienniku „Gazety 
8 ,°w8kiHj“ tem pewniej książeczkę temu 
th.°wi przedłożył, ile że w razie przeciw- 
ty ' ( książeczka ta za niewaŻDą uznaną, a 
pławicie! takowej do żadnej odpowiedzial- 

Cl obowiązauym nie będzie.
Z c k.' Sądu obwodowego.

Kołomyja, 19 grudnia 1891.

3268 (820 3 -  3)
% Nieznaną z miejsca pobytu Agnieszkę 
J szKowską zamężną Moczarniuk zaw ada- 
riia s’ę, iż celem doręczenia przeznaczonej 

"riej uchwały tabularnej z dnia 6 marca 
1. 2243 ustanowiono dla niej kuratora 

obie adw >kata dr. Diamanda z Czort- 
1 temuż uchwałę tę doręczono.

G. k. Sąd powiatowy,
Czortków, 29 czerwca 1891.

^ 1059 (791 3 -3)
ia ,,, bas k. k. Kreis ais Handels- Gericht 
fc l^rnopol gibt bekannt, dass im Register 
J  Eiwerbs und Wirthchafts Genossen chaf- 
^ óei der Firma „Credit Bank" in Czort- 
Sel̂ ’.. regi3trirte Genossenschaft mit be- 
j; rankter Haftung“ angemerkt wurde, dass 
jeeSe Genossenschaft durch den Beschluss 
iar yierten ordentlichen Generalver- 
^śinlaug vom 16 Janner 1892 aufgelóst 

und mit der Liquidation Berisch 
^Śhart, Chaim Ber Frischlander und 
e,avel Rotenstreich betraut wurden. 

1'arnopol, 30 Janner 1892.

1251 (1093 *3—3)
C. k. Sąd powiatowy w Ropczycach 

r., jadamia niewiadomą z pobytu Antoninę 
fkitynową, że Wacław Baczyński wniósł 
Zficiw niej pozew z dnia 6 lutego 1892 
.1^51 o hipoteczne zabezpieczenie sumy

zł. aw. na realności Iwh. 299, 390 i 531 
f1- Ropczyce objętej tudzież pozew dnia 6 
ego 189,' 1 1252 o zapłatę kwoty 35 zł 

a' w skutek czego na pozew pierwszy do 
ej rozprawy, z ś na pozew drugi do roz- 

a.wy drobiazgowej termin na dzień 4
!letnia i89z godz. 9 rano wyznaczono

niej kuratorem adw. dra Strowskiego
łow iono.

Wzywa się zatem nieobecną, aby po- 
f®bne do obrony środki udzieliła ustano 
l°ńemu dla niej kuratorowi, lub inn-go 
'r°ńcę sobie obrała i o tem Sądowi donio-
f  inaczej szkodliwe ze zaniedbania wyni
e skutki sama sobie przypisać będzie mu- 
Wa.

C. k. Sąd powiatowy.
Ropczyce, 16 lutego 1892.

185 ~  (686 3 — 3)
C. k. Sąd powiatowy Rymanowski za­

garnia z miejsca pobytu niewiadomego 
Ameryce przebywającego, Feśka Odrze- 
®Wskiego, że przeciwko niemu wniósł Ger- 
6ń Kateeh pozew o zapłacenie 300 zł.

wa. zpn. i że ustanowiono dlań kuratora w 
osobie Ludwika Rzewuskiego.

Wzywa się żalem Feśka Odrzechow- 
skiego, aby ustanowionemu dlań kuratorowi 
środków do obrony dostarczył, lub też in 
nego pełnomocnika sobie obrał, gdyż inaczej 
skutki zaniedbania z tąd wyniknąć mogące 
sam sobie przypisać będzie musiał.

G. k. Sąd powiatowy.
Rymanów, 18 stycznia 1892.

L. 2266 (715 3 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Tarnowie zawiadamia niewiadomego z życia 
i miejsca pobytu Adama Matuszewskiego, że 
przeciw niemu na prośbę Rudolfa Fołtyna 
nakaz zapłaty sumy wekslowej 150 zł z 4 
lutego 1892 1. 2266 wydanym i takowy ku­
ratorowi adw. dr. Chodackiemu doręczonym 
został.

C. k. Sąd obwodowy.
Tarnów, dnia 4 lutego 1892.

L. 3696 (725 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Baligrodzie 

ustanowił celem doręczenia rezolueyi tabu­
larnej z dnia 31 grudnia 1890 1. 7895 w 
sprawie tabularnej z mocy dekretu dziedzi­
ctwa po śp. Wojtku Drozd z dnia 4 marca 
1890 1. 1582 dla niewiadomych z miejsca 
pobytu Hrycia i Maryi Drozd kuratorem p. 
Iwana Mycio z Tyskowej.

O czem się Hrycia i Maryę Drozdów 
celem strzeżenia praw swych zawiadamia. 

Baligród, 10 lipca 1891.

L. 18737 (699 3 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu ce­

lem przekazania kapitału wynagrodzenia za 
zniesione prawo propinacyi, wymierzonego 
orzeczeniami c. k. Dyrekeyi gal. funduszu 
propinaeyjnego z dnia 14 października 1889 
1. 19468[D. F. P. objętych wykazem hip. 
1. 260 dobrach Plebanówka w kwocie 8750 
zł. a. w. słownie: ośm tysięcy siedmset 
pięćdziesiąt zł. wa. wzywa wszystkich wie­
rzycieli hipotecznych którzy na dobrach tych 
własność rzym. kat. probostwa w Trembo­
wli stanowiących nabyli przed duiem 25 pa­
ździernika 1890 prawo zastawu, aby do dnia 
1 kwietnm 1892 w tutejszym sądzie pise­
mnie lub ustnie tem pewuiej się zgłosili, 
ileże w razie przeciwnym zaniedbujący zgło­
szenia uważanym będzie tak jak gdyby ze­
zwolił na przekazanie pretensji swojej na 
kapitał wynagrodzenia według kolei na nie­
go przypadającej, nie biłby on już słuchany 
przy rozprawie, 1 nadto utraciłby prawo czy­
nienia zarzutów i użycia wszelkiego środka 
prawnego przeciw ugodzie którąby interesem, 
ci stawający zawarli między sobą w myśl 
§ 5 ces. pat. z 25/9 1850, jednakże tylko 
wtedy, jeżeliby pretensya jego wedle porzą 
dku hipotecznego została przekazana na ka­
pitał wynagrodzenia, albo też stosownie do 
§ 27 ces. pat. z dnia 8 listopada 1853 Nr. 
237 dz. u. p została i nadal zabezpieczoną 
na ziemi.

Zgłoszenie ma obejmować:
1) dokładne podanie imienia i nazwi­

ska tudzież zamieszkanie zgłaszającego się 
ewentualnie pełnomocnika, który powinien 
przedłożyć pelnomo-nictwo legalizowane 
wszelkim wymogom prawnym odpowiedne.

2 ; kwotę żądanej wierzytelności w ka­
pitale i procentach, o ile takowe m.,ją ró­
wne z kapitałem pierwszeństwo.

3) oznaczenie hipoteczne pozycyi zgło­
szonej, wreszcie

4) jeżeli zgłaszający się zamieszkuje 
po za obrębem tutejszego sądu, winien jest 
wymienić mieszkającego w okręgu tut. Sądu 
pełnomocnika do odbierania rozporządzeń są­
dowych, w przeciwnym bowiem razie, prze­
syłane będą pocztą do zgłaszającego się 
z tym samym skutkiem prawnym, jak gdyby 
do rąk własnych były doręczone.

Usprawiedliwienie nie stawienia się na 
terminie dopuszczone być nie może.

Tarnopol, dnia 31 grudnia 1891.

L. 6570 (768 3 - 3 )
G. k. Sąd powiatowy w Lubaczowie u- 

stanawia w sprawie egzekucyjnej Towarzy­
stwa kredytowego miejskiego w Lubaczowie 
przeciw Mendlowi Ozyaszowi dw. im. Stern- 
licht i innym pto 87 zł. wa. kuratorem dla 
uiezuanego z życia i miejsca pobytu Abra­
hama Rewiua dw. im. Sternlichta adw. dr. 
Albina Turzańskiego w Lubaczowie, któremu 
Abraham Rewia dw. im. Sternłicht potrze­
bnej informacji udzielić ma.

G. k. Sąd powiat"wy.
Lubaczów, 3u września 1891,

L. 470 (788 3 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu za­

wiadamia z życia i miejsca pobytu nieznanych, 
a to masę konkursową Jakóba Schwarza i jej 
prawonahy wców tudzież Jakóba Schwarza 
jego spadkobierców i prawonabywców z ży­
cia i miejsca pobytu nieznanych, że Maurycy 
i Anna Krug wnieśli przeciw nim pozew de 
praes. 12 styezyia 1892 1. 470 o zaintabulo- 
wanie wykreślenia prawa zastawu wierzytel­
ności wekslowych 150 zł. m. k. zpn. i 150 zł. 
m. k. zpn. Dom. V. pag. 267 n. 28 i 29 on.

zahipotekowanych w stanie biernym 1/12 zankiewiczowej, Domiceli Harasiewicz, tu- 
części realności 1. k. 4 m. w Przemyślu i dzież Kamili, Józefowi i Eugeniuszowi Ony- 
równocześnie dekretowany do postępowania : szkiewiezom wniesionego o uznanie i inta- 
pisemnego z terminem 90 dniowym do I bulacyę prawa własności do 5/8 części ma- 
wniesienia obrony, że dalej dla nich kurato- i jętności Niżborg nowy, Makowszczyzna wyk. 
rem ustanowiony został adw. dr. J. Niem- hip. 1. 628 ks. gr. tut. Sądu objętej i o wy-
czyński z zastępstwem adw. dra 0. Blumen 
felda w Przemyślu zamieszkali.

Wzywa się przeto pozwanych, aby co 
do swej obrony z kuratorem się porozumieli 
lub też innego pełnomocnika nam przedsta­
wili, ileże w razie przeciwnym skutki za­
niedbania sami sobie przypiszą.

Przemyśl, 16 stycznia 1892.

L. 549 (752 3 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy za­

wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Wojciecha Markwica, że w skutek skargi 
wekslowej przez Franciszka Magierę przeciw 
niemu o zapłacenie kwoty 100 zł. zpn. w 
dniu 24 stycznia 1892 1. 549 wniesionej na­
kaz zapłaty wydano i ustanowionemu kura­
torowi ad actum dr. Kornowi adwokatowi w 
Wadowicaeh doręczono.

Wzywa się zatem Wojciecha Markwi- 
c ę , aby kuratorowi potrzebnych dowodów 
doręczył.

Z c. k. Sądu obwodowego. 
Wadowice, dnia 30 stycznia 1892.

1986 (783 3 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy podaje do wiado­

mości, że w sprawie spadkowej po Magdale­
nie Strońskiej z powodu wniesionego przez 
Józefa Karola 2 im. Rybczyńskiego recte 
Stojowskjego podania de pr. 29 stycznia 
1891 1. 19S6 o wydanie poświadczenia z § 
178 ces. pat. z 9 sierpnia 1854 nr. 208 
Dpp. dla niewiadomych z życia i miejsca 
pobytu spadkobierców i legataryuszy Magda­
leny Strońskiej t. j. Maryanny Rosnerowej, 
Anny Karoliny 2. im. Miklarowej, Józefy 
Iwańskiej, Teodora Strońskiego, Antoniego 
Strońskiego, Ferdynanda Strońskiego i Ka­
rola Faliszewskiego, ustanowił kuratorem 
adw. dra Alojzego Malawskiego a jego za­
stępcą adw. dra Jana Steca.

Tarnów, dnia 4 lutego 1892.

kreślenie pozycyi 4 i 7 karty Bj i poz. 2 
karty C) powyższego wykazu hip. zpn. usta­
nowił dla masy pupilarnej po śp. Jędrzeju 
Borzysławskim kuratorem p. adw. dra De- 
linowskiego ze zastępstwem p. adw. dra 
Trzcieuieckiego, dalej dla masy spadkowej 
po śp. Janie Borzysławskim kuratorem p. 
adw. dra Horowitza ze zastępstwem p. adw. 
dra Blausteina, wreszcie dla niewiadomych 
z życia i miejsca pobytu Norberta Harasie- 
wicza, Maryanny z Hryniewiczów Harasie- 
wiczowej, Konstancy! z Borzysławskieh 
Hoffmanowej, Karoliny z Borzysławskieh 
Hermanowej, Piotra Borzysławskiego, Felicyi 
z Harasiewiczów Kozankiewiczowej, Domi­
celi Harasiewicz, tudzież dla Kamili, Józefa 
i Eugeniusza Onyszkiewiczów kuratorem p. 
adw. dra Kwiatkowskiego ze zastępstwem p. 
adw. dra Łuczakowskiego. którym to kura­
torom rzeczony pozew doręczono.

Wzywa się zatem interesowanych, by 
możliwe środki obrony kuratorom swym po­
dali lub sądowi innego zastępcę wskazali, 
gdyż w razie przeciwnym sprawa ta z rze­
czonymi kuratorami wedle ustaw przeprowa­
dzoną będzie.

Tarnopol, 30 stycznia 1892.

L. 1227 (836)
Vom k. k. Kreis- ais Handelsgerichte 

in Stanislau wird hiemit bekannt, es werde 
dem hg. Registerfuhrer unter Einem veror- 
dnet in das Genossenschafts-Register die 
neue Firm a: „Bank-Verein in Stanislau,
registrirte Genossenschaft mit beschrńnter 
funffacher Hafcung“, oder in poinischer 
Sprache: „Towarzystwo Bankowe w Stani­
sławowie stowarzyszenie zarejestrowane z 
ograniczoną pięcio krotną poręką“, und 
hiebei Nachstehendes einzutragen u. z. : 
das Unternehmen beruht auf dem am 7 
Janner 1892 zu Stanislau errichteten Ge- 
nossenschaftsvertrage (siehe Beilagenbueh 
Nr. 50).

Der Gegenstand des Unternehmens ist 
der Betrieb eines Creditgeschaftes im

16494 (789 3—3)
G. k. Sąd obwodowy w Przemyślu za-. o _______ ____

wiadamia z życia i miejsca pobytu niezua- i Zwecke der Beschalfung der den Mitglie- 
nego Antoniego Węglowskiego względnie dem nóthigen Geldmiltel unter móglichst 
tegoż z życia i miejsca pobytu nitwiado leichten Bedingungen yermittelst des ge- 
mych spadkobierców t. j. Tadeusza, Zuzannę | memschaftlichen Credites so wie des In- 
i Dezyderyusza Węglowskich, że Włodzimierz j cassogeschaftes von Mitgliedern und Nicht- 
z Unicbowa Ustrzycki, wniósł przeciw niin mitgliedern.
pozew de praes. 30 grudnia 1891 1. 16494 Die Firma der Genossenschaft wird 
o zmazanie sumy 20n0 zip. z hipoteki 1 /  giltig y o u  zwei Vorstands-Mitgliedern ge- 
z 1/3 z połowy dóbr Czelatyce t. j. z części j .(eiciinet.
Józ fowicza i Ezarowej w. h. 167 i 169 ta -1 Ein Geschaftsantheil ist auf den Min- 
buli Przemyskiej względnie ze sumy 3000 5 destbetrag von 25 11. ó. W. festgesetzt und 
złp. na tych częściach rzeczonych dóbr cią- j ist entweder beim Eintritte in die Genossen- 
żącej i równocześnie dekretowany do postę-1 schaft im vollen Betrage oder in zehn auf- 
powania pisemnego z terminem 90 dniowym einander Folgenden Monatsraten abzu-
do wniesienia obrony, że dalej dla nich ku 
ratorem ustanowiony został adw. dr. Dawid 
z zastępstwem ad.w. dra Hillela w Przemy­
ślu zamieszkali.

Wzywa się przeto pozwanych, aby co 
do swej obrony z kuratorem się porozumieli 
lub też innego pełnomocnika nam przedsta­
wili, ileże w razie przeeiwnym skutki za­
niedbania sami sobie przypiszą.

Przemyśl, 31 grudnia 1891.

fiihren.
Die Bekanntmachungen der Genossen­

schaft erfolgen durch óffentlich anzuschla- 
gende Kundmachungen.

Stanislau, 27 Janner 1892.

L. 601 (938 1 - 3 )
Franciszek Przychocki przedłożył są­

dowi kontrakt kupna sprzedaży z dnia 17 
czerwca 18«5 którym Stanisław Kubica swoją 
1/6 część z realności objętej wyk. hip. 153 

(844 3 -3) i dla gminy Gromnik sprzedał Franciszkowi 
C. k. Sąd powiatowy w Lisku zawia- ! Przychockiemu. 

daiuia niewiadomych, z życia i miejsca po- Rozchodzi się o zalegalizowanie pod-
Sterna i Eizyka Bleichel ; pigU Stanisława Kubicza na tym doku- 

recte Bleicher tudzież niewiadowych ich : mencie. 
psdkobierców, że Markus Mandel, Marya Dla niewiadomego z miejsca pobytu

Mandel zam. Wiif i Estera Mandel wnieśli Stanisława Kubicza ustanawia c. k. Sąd po- 
przeciw nim pozew o uznanie własności i wiatowy kuratorem Stanisława Florka z 
intabulacyę 30/60 części ciała hipotecznego Gromnika.
wykazem hipotacznym 1. 400 ks. gr. gminy j Do przesłuchania Stanisława Kubicza
Lisko objętego, który uchwałą z dnia 30 vz powyższym kierunku wyznacza się termin 
listopada D90 1. 10794 do _ postępowania m  dzień 20 kwietnia 1892 o godzinie 8 
ustnego zadekretowany i termin do wniesie- z rana na który się wzywa Stanisława Ku-

L. 10794

nia obrony na dzień 28 kwietnia 1892 o go­
dzinie 9 rano wyznaczony został.

Wzywa się przeto pozwanych, aby 
ustanowionemu dla nich kuratorowi adwoka­
towi dr. Janowi Strutyń>k\emu w Lisku po
trzebnej informacji udzielili lub też Sądowi przypisze.

bicza do stawiennictwa lub przez wylegi­
tymowanego pisemnem pełnomocnictwem 
pełnomocnika lub, by kuratorowi ustanowio 
nemu udzielił odpowiedniej informacyi, gdyż 
inaczej możliwe szkodliwe skutki sam sobie

przed wyznaczonym terminem innego obra 
nego pełnomocnika wskazali, albo nareszcie 
osobiście przy terminie stanęli.

0. k. Sąd powiatowy.
Lisko, 30 listopada 189(1.

Tuchów, dnia 30 stycznia 1892.

(792

L. 13451 (923 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Gorlicach po­

daje do wiadomośei, iż dnia 17 października 
1888 zmarł Bartłomiej Obrzut w Hucie wy- 

3—3) sowskiej z pozostawieniem ostatniej woliL. 1140
C. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu rozporządzenia" 

ogłasza. że z powodu pozwu przez Emilię ze Ponieważ miejsce pobytu Antoniny Ka-
Sk ajew sk ich  Widawską dnia 23 stycznia niszczak nie jest sądowi wiadomem, prz to 
1892 1. 1140 przeciw: ; wyzywa ją , ażeby w przeciągu jednego roku,

po śp. Jędrzeju licząc od" dnia niżej wyrażonego, w Sądzie 
i się zgłosiła i wniosła oświadczenie do spa- 

p<> śp. Janie Bo- dku, w przeciwnym bowiem razie spadek 
I byłby przeprowadzonym z dziedzicami zgła- 

3) niewiadomym z życia i miejsca po-] szającymisię i z kuratorem Michałem Obrzu- 
bytu Norbertowi llarasiewiczowi, Maryannie tem dla uiej ustanowionym, 
z Hryniewiczów Harasiewiczowej, Konstan-1 k. Sąd powiatowy;,
cyi z Borzysławskieh Hoffmanowej, Karolinie Gorlice, dnia 4 grudnia 1890.
z Borzysławskieh Hermanowej, Piotrowi Bo 
rzysławskiemu, Felicyi z Harasiewiczów Ko-,

1) masie pupilarnej 
Borzysławskim;

2) masie spadkowej 
rzysławskim i
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L. 271 (710 3 - 3 )

C. k. Sąd powiatowy w Rohatynie ni­
niejszym edyktem Drezi Kranzdorf wiadomo 
czyni że na dniu 7 stycznia 1892 do 1. 291 
Dwora Weinstock przeciw niej pozew o u- 
znanie własności połowy posiadłości objętej 
wykazem hip. 1. 681 ks. gr. gminy Rohatyn 
wniosła i o pomoc sądową prosiła.

Dekretując równocześnie ten pozew do 
rozprawy ustnej i wyznaczając na takowy 
termin na dzień 29 kwietnia 1892 godzinę 
9 przed południem doręcza się takowy p. 
dr. Mańkowskiemu, adwokatowi w Rohatynie 
którego się dla nieznanej z życia i miejsca 
pobytu pozwanej Drezi Kranzdorf na jej 
koszt i niebezpieczeństwo kuratorem mianuje 
zaś Drezi Kranzdorf poleca się, aby się do 
rzeczonego kuratora zgłosiła, jemu potrzebnej 
informacji udzieliła, lub innego zastępcę 
sobie wybrała i o tem Sądowi doniosła ina­
czej dalsze uchwały Sądu w tej sprawie za­
paść mające kuratorowi z prawnym skutkiem 
ioręczone będą.

C. k. Sąd powiatowy.
Rohatyn, 8 stycznia 1892.

L. 14889 (702 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy zawiadamia nie­

wiadomą z pobytu Stefanię Sowa, że w 
sprawie egzekucyjnej gminy Bochni przeciw 
spadkobiercom Józefa i Katarzyny Sowów o 
200 zł. kuratorem dla niej adw. dr. Za­
krzewskiego ustanowiono i temuż dotyczące 
rezolucje doręczono.

Z c k. Sądu powiatowego.
Bochnia, 21 grudnia 1891.

L. 18188 (730 3—3)
C. k. Sąd powiatowy w Podhajcach 

wzywa nieznanego z miejsca pobytu i za­
mieszkania Piotra Huńczaka, aby w prze­
ciągu jednego roku od dnia ogłoszenia tego 
edyktu zgłosił się w tutejszym sądzie i 
wniósł deklaracyę do spadku po swych bra- 
oiach Hawryle, Prokopie i Stefanie Huó- 
czakacb w Białokiernicy bez pozostawienia 
ostatniej woli rozporządzenia zmarłych, gdyż 
w przeciwnym razie spadek przeprowadzony 
zestanie ze zgłaszającymi się spadkobiercami 
i kuratorem dla niego ustanowionym Anto- 
■irn Muszyńskim.

C. k. Sąd powiatowy.
Podhajce, dnia 13 listopada 1891.

L. 13329 (722 3 - 3 )
O. k. Sąd krajowy w Krakowie w sku­

tek podania dra Władysława Góreckiego de 
praes 24 października 1891 1. 29369 wdraża 
postępowanie amortyzacyjne co do policy 
Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń w 
Krakowie z daty Kraków 24 grudnia 1871 
1. 1287 a wystawionej z powodu zabezpie­
czenia przez dra Władysława Góreckiego na 
wypadek jego śmierci kapitału w kwocie 
10000 zł. wa. płatnego po śmierci zabez 
pieczonego do rąk okaziciela policy i wzywa 
każdego kto wyżej opisaną policę w swem 
posiadaniu ma , aby ją w ciągu jednego ro­
ku, 6 tygodni 3 dni od dnia ogłoszenia edy­
ktu po raz trzeci w urzędowej „Gazecie 
Lwowskiej" okazał i przedłożył, oraz ewen­
tualnie prawa swe do takowej wykazał, 
gdyż po bezskutecznym upływie tego termi­
nu polica ta za umorzoną i wszelkiej mocy 
prawnej pozbawioną uznaną będzie.

Kraków, 4 grudnia 1891,

tej sprawie informacyi, lub innego pełnomo' 
cnika sądowi przedstawiła, gdyż w przeci- 
wnym razie rozprawa na jej koszt i niebez­
pieczeństwo z ustanowionym kuratorem prze 
prowadzoną zostanie.

C. k. Sąd powiatowy miej. deleg.
Kraków, 18 stycznia 1892.

L. 46683 (747 3—3)
C. k. Sąd krajowy we Lwowie zawia 

damia nie wiadomego z życia i miejsca pob y 
tu Zillę vel Ziwię Feld, że po zmarłym dnia 
3 lipca 1883 we Lwowie bez pozostawienia 
rozporządzenia ostatniej woli Naftalim Feld 
przypadł na nią spadek i wzywa j ą , aby w 
przeciągu roku do tego spadku sama lub 
przez pełnomocnika się oświadczyła, w prze 
ciwnym bowiem razie przypadający na nią 
spadek z jej kuratorem adw. dr. Maksymilia 
nem Bodekiem pertraktowany będzie.

C. k. Sąd krajowy.
Lwów, dnia 5 grudnia 1891.

L. 5266 (689 3 - 3)
C. k. Sąd powiatowy w Wojuiłowie u 

stanawia dla nieobjętej masy spadkowej po 
Piotrze Hońskim kuratorem Oleksę Łuczkę z 
Siółka i doręcza ostatniemu tu sąd. uchwałę 
z dnia 20 kwietnia 1891 1. 1749, dozwala 
jącą wpis prawa własności na rzecz Maryi 
Hońskiej, Semania Sosonki i Fedia Sawki.

C. k. Sąd powiatowy.
Wojniłów, dnia 13 listopada 1891.

L. 2283 (718 8 - 3 )
0. k. Sąd obwodowy w Tarnowie zawia­

damia niewiadomego z pobytu Klemensa Si­
dora , że na skargę Izaaka Wolfa przeciw 
niemu nakaz zapłaty sumy wekslowej 20 zł. 
z dnia 4 lutego 1892 1. 2283 wydano i ku­
ratorowi adw. dr. Chodackiemu doręczono.

C. k. Sąd obwodowy.
Tarnów, dnia 4 lutego 1892.

L. 2320 (717 3 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Tarnowie zawiadamia niewiadomego z poby­
tu Isaka Einhorna, iż przeciw niemu na skar­
gę Mojżesza Baua nakaz zapłaty sumy we­
kslowej 450 zł. zpn. z dnia 4 lutego 1892
1. 2320 wydano i ustanowionemu w osobie 
adw. dr. Cbodackiego z subslytucyą adw. dr. 
Szancera kuratorowi doręczono.

G. k. Sąd obwodowy.
Tarnów, dnia 4 lutego 1892.

L. 467 (753 3 - 3 )
C. k, Sąd obwodowy jako handlowy 

zawiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Józefa Frisch że na pozew kasy Oszczędno­
ści miasta Drohobycza z praes: 11 stycznia 
1892 1. 467 wydał uchwałą z dnia 12 sty­
cznia 1892 1. 467 nakaz zapłaty sumy we­
kslowej 40 zł. i takowy doręcza w osobie 
adw. dra Brylińskiego w Samborze ze sub- 
stytucyą adw. dra Chłopeckiego ustanowio­
nemu kuratorowi.

Wzywa się zatem Józefa Frisch ażeby 
kuratorowi potrzebną do obrony informacyę 
udzielił lub innego zastępcę zamianował 
i sądowi podał do wiadomości, ile że w razie 
przeciwnym niepomyślne skutki z zaniedba­
nia wynikające własnej winie przypisać 
musi.

Sambor, 12 stycznia 1892.

L. 126 ~ (688 8 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Wojniłowie u- 

stanawia dla niewiadomego z miejsca pobytu 
Franciszka Weiskopfa kuratorem Fedia Le­
siuka z Siwki i doręcza ostatniemu tu^do- 
wą uchwałę z dnia 19 maja 1890 1. 2264, 
dozwalającą wpis prawa własności na rzecz 
Jana Postupalskiego.

G. k. Sąd powiatowy.
Wojniłów, 22 stycznia 1891.

L. 1925 (755 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy miej. deleg. dla 

spraw cywilnych w Krakowie zawiadamia 
niewiadomą z miejsca pobytu Helenę br. 
Dunin, że przeciwko niej wniósł Joachim 
Kron Baudet pozew o zapłatę 17 zł, 50 ct. 
wa. zpn. i wzywa j ą , aby ustanowionemu 
dla niej kuratorowi p. adw. dr. Bronisławo­
wi Gunkiewiczowi w Krakowie udzieliła w

L. 453 (821 3 - 3 )
W spadkowości po Agnieszce Murdzi 

zmarłej w Zaczerniu dnia 28 grudnia 1890, 
wzywa się nieobecnego zj miejsca pobytu 
niewiadomego Jana Murdzę, ażeby w prze 
ciągu jednego roku, c. k. sąd lub kura­
tora o miejscu pobytu swego zawiadomił, 
inaczej pertraktacja z ustanowionym dla 
niego kuratorem Janem Poradą będzie prze­
prowadzoną.

C. k Sąd powiatowy.
Głogów, 28 stycznia 1892.

(1102 2—3)
Na listę adwokatów wpisani zostali z 

dniem 20 lutego 1892 panowie dr. Bazyli 
Didoszak z siedzibą w Buczaczu,f Mojżesz 
(Maurycy) Kahane z siedzibą w Bóbrce a 
Stanisław Zbyszewski z siedzibą we Lwowie. 

Z Wydziału Izby Adwokatów.
Lwów, dnia 26 lutego 1892.

L. 851 (769 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Mielnicy za­

wiadamia niewiadomych z miejsca pobytu 
Filipinę i Hrebora Zagorzewskich, iż z po­
wodu wniesionej pod dniem 8 lutego 1887
1. 851 przez Michała Zagorzewskiego prośby
0 uregulowanie stanu hipotecznego realności 
wykazem hipotecznym 1. 321 księgi grunto­
wej Paniowce objętej a w spadku po śp. 
Mokijanie Zagorzewskim ojcu ich pozostałej 
na podstawie wydanego dekretu dziedzictwa 
tusądowego z duia 13 lutego 1881 1. 557 
dla strzeżenia ich praw kurator w osobie 
p. Józefa Dziubińskiego ustanowiony został
1 temuż wygotowaną dla nich rezolucyę 
tusądową na prośbę Michała Zagorzewskiego 
wydaną, doręcza się.

C. k. Sąd powiatowy.
Mielnica, 24 października 1887.

zmarłego w Kudryńcach dnia 25 czerwca 
1888 albo też kuratorowi mianowanemu c. 
k. notaryuszowi p. Józefowi Zubkowi infor­
macyę udzielił w przeciwnym razie postępo­
wanie spadkowe z tymże kuratorem przepro­
wadzone zostanie.

0. k. Sąd powiatowy,
Mielnica, 12 września 1889.

L. 8547 (878 2 - 3 )
Zawiadamia-się Wojciecha Żuraw ca, że 

tutejszo sądową rezolucyę z dnia 22 wrześ­
nia 1891 1. 8547, doręczoną kuratorowi
Wawrzyńcowi Zebzdzie dozwoloną intabula- 
cyę praw własności realności lwb. 1042 i 
3/6 części realności lwh. 206 w gminie 
Sarzyna na imię Zofii Mołodeckiej.

C. k. Sąd powiatowy.
Leżajsk, dnia 22 września 1891.

L. 11869 (1104 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy miejsko-deleg. w 

Wadowicach zawiadamia niewiadomego z 
miejsca pobytu Michała Stypułę, że przeciw 
niemu wniosła Salomea Paleczna pozew de 
praes. 12 lipca 1891 1. 7423 o podział fizy­
czny realności lwh. 456 ks. gr. gm. kat. 
Tarnawa dolna objętej, w skutek którego 
termin do rozprawy ustnej na dzień 7 marca 
1892 wyznaczony i dla niego kuratoz w oso- 
adw. dr. Iwańskiego ustanowiony został.

Wzywa się zatem niewiadomego z miej­
sca pobytu Michała Stypułę, aby ustanowio­
nemu zastępcy środki do obrony podał lub 
innego zastępcę sobie obrał i o tem sądowi 
doniósł, gdyż wszelkie z zaniedbania tego 
wynikłe następstwa sam sobie przypisać 
musi.

C. k. Sąd powiatowy miej.-deleg.
Wadowice, dnia 24 grudnia 1891.

L 12719 (1105 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy miejsko-deleg. w 

Wadowicach zawiadamia niewiadomą z miej­
sca pobytu Maryannę Krawacką, że przeciw 
niej wnieśli Anna Wołoch i Jan Kowalczyk 
pozew de praes. 13 grudnia 1891 1. 12719 
o zniesienie współwłasności realności lwh. 
21 ks. gr. gm. kat. Brzeźnica objętej, w sku­
tek którego termin do rozprawy ustnej na 
dzień 7 marca 1892 wyznaczony i dla niej 
kurator w osobie adw. dr. Iwańskiego ustano­
wiony został.

Wzywa się zatem niewiadomą z miej­
sca pobytu Maryannę Krawacką, aby ustano­
wionemu zastępcy środki do obrony podała 
lub innego zastępcę sobie obrała i o tem 
sądowi doniesła, gdyż wszelkie z zaniedba­
nia tego wynikłe następstwa sama sobie przy­
pisań musi.

C. k. Sąd powiatowy miej.-deleg. 
Wadowice, dnia 28 grudnia 1891.

L. 364 (830 2 - 3
Zbarazki c. k. Sąd powiatowy uwiada­

mia nieznaną z miejsca pobytu Agnieszkę 
lembik, że pod dniem 21 stycznia 1891 

ao 1. o64 wniósł Łnkasz Ziembik z Kreto- 
wiec przeciw niej jakoteż Wincentemu Ziem- 
niK pozew ustny o własność i posiadanie
i6] U99Qr^e^ ej cz^ ei wykazami hip. 1  217 
łyih « rm Ł * ” ‘9  K r e t o w i -

L stanawiając adwokata dra Józefa
w. Garażu kuratorem celem prze- 

s/to sP°ru > wzywa się Agnie-
hno ’ abJ Łemu kuratorowi potrze-
one do obrony wskazówki udzieliła, inaczej 
winna Zamedbania sa®a sobie przypisać

p-k-.Sąd  powiatowy.
Z baraż, dn ia  2 2  stycznia 1892.

L. 5934   (837 2—
C. k. Sąd obwodowy w Wadowicac 

wdrażając postępowanie względem uznania 
za zmarłego Jana Misiarza syna śp. Stani 
sława Misiarza ze Soli, który według P°“a' 
nia jako nieletni chłopiec jeszcze w rok® 
1848 gminę rodzinną Sól opuścić 
wzywa tegoż Jana Misiarza oraz każdego, 
któryby o życiu lub śmierci jego miał wia 
domość, aby o tem albo tutejszemu Sądowi 
lub kuratorowi p. adw. dr. Iwańskiemu w 
Wadowicach doniósł, w przeciwnym bowiem 
razie po bezskutecznym upływie jednego 
roku, który na dzień 31 marca 1893 się n®' 
znacza tenże Jan Misiarz za zmarłego uzna­
nym zostanie.

Z c. k. S^du obwodowego.
Wadowice, dnia 7 grudnia 1891-

L. 12396 “ (764 2 - 3 )
G. k. Sąd powiatowy ogłasza że 7 

kwietnia 1889 w Męcinie umarł Michał Po­
ciecha z pozostawieniem kodycylu, którym 
przeznaczył także córce Maryannie Oracz 
część gruntu z gospodarstwa nr. D. 69.

Ponieważ Sądowi miejsce pobytu Ma- 
ryanny Oracz jest nieznanem, więc wzywa 
ją, by w ciągu roku od dnia poniżej poda­
nego w sądzie tutejszym się zgłosiła i wnio­
sła deklaracyę do spadku, gdyż inaczej do 
takowego oświadczy się kurator Antoni Po­
ciecha w jej imieniu.

C. k. Sąd powiatowy.
Limanowa, dnia 31 grudnia 1891.

L. 3614 (898 2 - 3)
Dla Frauciszka Mercika zostającego w 

Ameryce z miejsca pobytu niewiadomego, 
ustanawia sąd powiatowy w Krośnie adwo­
kata Lewakowskiego w Krośnie kuratorem 
w celu doręczenia temuż tu sądowej uchwały 
z dnia 13 grudnia 1890 1. 11821 w spra­
wie egzekucyjnej Walentego Czajkowskiego 
pto 100 zł. zpn. wydanej i powiadamia o 
tem* Franciszka Mercika.

0. k. Sąd powiatowy.
Krosno, dnia 17 kwietnia 1891.

L. 5781 (845 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Mielnicy wzy­

wa niewiadomego z miejsca pobytu Szaję 
Rechtera, aby w przeciągu roku zgłosił się 
do spadku ojca swego Rachmila Rechtera

L. 2015 (833 2 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy zawiadamia masę 

spadkową Wojciecha Franczyka a względnie 
jego z życia i miejsca pobytu niewiadomych 
spadkobierców, że Eust. ks. Sanguszko 
wniósł przeciw nim skargę de pr. 29 sty­
cznia 1892 1. 2015 o uznanie obowiązków 
z ugody z 17 maja 1793 za zgasłe z przy­
czyny zadawnienia i wykreślenia prawa za­
stawu dla tych obowiązków z karty ciężarów 
majętności Łękawica wykazem 17 objętej; 
że z tego powodu ustanowił dla nich kura­
torem dr. Jaua Steca a jego zastępcą adw. 
dr. Jul. Cbodackiego z Tarnowa i że do 
wniesienia obrony pisemnej 90 dniowy ter­
min zakreślił.

Tarnów, dnia 4 lutego 1892.

L. 10066 (824 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Lubaczowie 

podaje do wiadomości, iż dnia 31 grudnia 
1889 zmarła Marya Pernair w Dzikowie no­
wym bez pozostawienia ostatniej woli roz­
porządzenia. Do spadku po niej konkuruje 
między iunymi i bratanek zmarłej Paweł 
Pernak z życia i miejsca pobytu sądowi nie­
znany, wzywa go przeto Sąd, ażeby w prze­
ciągu jedtfego roku licząc od dnia ogłosze­
nia, zgłosił się w tymże sądzie i oświadcze­
nie do spadku wniósł, w przeciwnym bo­
wiem razie spadek będzie przeprowadzony 
z dziedzicami zgłaszającymi się i kuratorem 
Fedkiem Pernak dla niego ustanowionym.

C. k. Sąd powiatowy.
Lubaczów, 30 listopada 1891.

L. 16904 '  (880 2 -^ )
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 

w Kołomyi zawiadamia niewiadomego 
miejsca pobytu i życia Hersza Leibę 
ba że przeciw niemu wniesło Towarzysz 
kredytowe dla rękodzieł i przemysłu W_ A 
łomyi pozew de pr. 31 grudnia 1891 • 
16904 o wydanie nakazu zapłaty sumy Jj6’ 
kslowej 50 zł. i że wydany nakaz zapł® 2 
z 9 stycznia 1892 1. 16904 doręczony zost®̂  
ustanowionemu dlań kuratorowi adw. K®' 
weckiemu z zastępstwem adw. IlnickW  
w Kołomyi i poleca Herszowi Leibie Gottno ' 
aby temuż kuratorowi potrzebnych środk° 
obrony dostarczył, lub innego pełnomocni® 
sobie obrał, i sądowi o tem doniósł, SW 
skutki zaniedbania sam sobie przypisze. 

Kołomyja, 9 -stycznia 1892.

L. 16223 (881 2 - %\
C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu za­

wiadamia z życia i miejsca pobytu niezna­
nego ks. Aleksandra Teofila 2 im. Małysz®0 
i tegoż nieznanych spadkobierców, że Abra- 
bam Scheiner wniósł przeciw nim przew de 
praes. 23 grudnia 1891 1. 16223 o elimin*' 
cyę z tabeli płatniczej z dnia 7 marca 189J
1. 1092 sumy 2000 zł. poi. na cenie kup^® 
2|5 części z połowy realności pod 1. k. 1
w Przemyślu kolokowanej zpn. równocześnie 
dekretowany 'do postępowania pisemnego z 
terminem 90 dniowym do wniesienia obrony 
że dalej dla nich kuratorem ustanowiony zo­
stał adw. dr. Czaykowski z zastępstwem 
adw. dra Skórskiego w Przemyślu 2®' 
mieszkali.

Wzywa się przeto pozwanych, 
względem swej obrony z kuratorem się P0' 
rozumieli, lub też innego pełnomocnika na®* 
przedstawili, ileże w razie przeciwnym 9®u' 
tki zaniedbania sami sobie przypiszą. 

Przemyśl, 31 grudnia 1891.

L. 243 (879 a - 3)
W skutek skargi Franciszka i Anny 

małżonków Busiów de praes '4  grudnia 189
1. 7006 przeciwko niewiadomemu z miejs®  ̂
pobytu Piotrowi Kawie o 100 zł. ustanowi
c. k. Sąd powiatowy w Tuchowie dla pioti® 
Kawy kuratorem jego brata Jakóba Kawę 2 
Karwodrzy.

Do rozprawy sumarzycznej wyznacz 
się termin na dzień 21 kwietnia 1892 o g- 
8 rano, na który się wzywr obiedwie stro­
ny pod rygorem § 18 post. sum Wzywa się 
zatem Piotra Kawę, aby na wyznaczonym 
terminie stanął albo osobiście albo przez pe£ 
nomocnika wylegitymowanego pisemnem Pe®‘ 
nomocnictwem lub ustanowionemu kuratorO' 
wi udzielił odpowiedniej informacyi, & 
inaczej możliwe szkodliwe skutki sam sobi 
przypisać bądzie musiał.

Z c. k. Sądu powiatowego.
Tuchów, dnia 30 stycznia 1892.

L. 628 (948 8 -®)
C. k. Sąd powiatowy we Fryszt®-®̂  

zawiadamia z miejsca pobytu niewiadomo* 
Markusa Puderbeitla, iż na prośbę 
Ebrlicba de pr. 29 stycznia o wydanie n '  
kazu zapłaty sumy 3000 zł. zpn. 
się tenże na ręce ustanowionego kur&t° 
Dawida Forgacza.

C. k. Sąd powiatowy.
Frysztak, dnia 31 stycznia 1892.



U D o n i e s i e n i a .  p r y w a t n e

Q 5  łr r . p .

bis fl. 4.65 (circa 450 yerschied. Dessins) 
heli-, mittel- imd dunkelgrundig, Rankeu, 
kleine uud grosse Dessins, gestreift, karrirt, 
Blumen-Effecte etc. — vers. roben- u. stuck- 
weise, porto- u. zollfrei in’s Haus die Sel- 
d en fab rik  G. H enncberg  (k. u. k. Hof- 
lieferant) Z urich . Muster umgehend. Briefe 
kosten 10 kr. Porto.

Hektograf najlepszy i naj­
tańszy aparat 
do pomnażania 

pism i t. p.
poleca 88

A D O L F  B O D E K
w© L w o w i e ,

ulica Ormiańska 1. 18.
Cenniki 1 opisy bezpłatnie.

. .  Już oguściła prasę

k u c h a r k a  p o l s k a
zawierająca szkołę gotowania

zebrane przez 
„ , Florentynę i Wandę.

druga wydanie czwarte, znacznie pomnożone, 
rozególaie w dziale iegumin obejmuje: leguminy 

*K"0rne. budenle, omlety, atrudle, ptysie pianki.
9»larety, kremy itp. O przyrządzaniu ptactwa domo 

Potrawy z drobiu. Zwierzyna i ptactwo dzi- 
■ **• 0  przyrządzaniu ryb Kompoty i sałaty. Pasztety 

Paszteciki. Marynaty doskonałe. Wędzenie i prze­
gryw anie mięsa. Dyspozycję obiadów na każdy 

miesiąc i dzień w całym roku. 
p C®aa.a- 5 0  c t .  _ 22 ?

0 Przesłaniu za przekazem kwoty 56 ct, uskute­
cznia się przesyłkę franko.

Drukarnia W. MANIEO KI EGO
Lwów, ul. Kopernika 1, 7.

Instrukcyi służbowej dla woź­
nych i wykonawców sądowych
P°został jeszcze mały zapas, który wy­
przedaję po zniżonej cenie 25 ct., a 
* przesyłką pocztową po BO ct, za je- 
deń egzemplarz, po nadesłaniu tej na- 

leżytości przekazem pocztowym.
Karol Szurek,

237 radca e. k. Sądu wyższego w Krakowie
imr r  »ii \*- jjifui

IZYDOR WOHL
a lie a  S y k sto sk a  i>. r

poleca szan P T Publiczności
a w ó j  w r y ł ą c i z n a y  s l s ł a c l

H ERBATY ROSSYJSKiEJ
założony vr roku 1870.

i,    Tl1—■nrrr~ ---- " 1
K « «OW | dosk. czarna !/» kilo

.  „ melange .  „
S u s z o n e ,  wyborna

„ najlepsza *
N e l a n g e ,  karawanowa 
F u -C z u  F u  Kr. I

, „ Nr. II. . • <>
-  Kr. III.................  „

K. A 8 .  P o p o n  <nnt 1 r. rO k.
„ 3 r. — k,

: l a 2 r-s50A;
w y s i e w k i ,  wyborna ku;

H. prima . „ „
„ non plus ultra „ „—  iii imiimii.........   ystmmn

Łaskawe zlecenia odwrotną 
opakowanie /ranko.

1
1 80

3 _
4 —
B 20
4 60
6 —
2 40
3 — 1
3 75 |
1 60
1 80 |
2 50 1

pOdZtłt-.
66" 5

1953 . .  U 6*O b w ieszczen ie .
Dnia 18 marca 1892 r. i nastę­

pnych odbędzie się w mieście Tarnowie 
v Galicyi, itacyi kolejowej, pierwszy 
dówny jarm ark  na konie, odzna- 
~ jacy się doborem koni poprawnej

Magistrat miasta 
Tarnów, d. 20 lutego 1892 r.

Burmistrz.

m a ś ć  NASKÓHNA t

T R A W A  MIODOW A
(Holcus lanatos)

nasienie świeże i pewne na grunta suche 
lub mokre zupełnie liche, na pastwiska wy­
borna roślina, raz zasiana trwa kilka lat. 
J e d e n  k o r z e c  wraz z workiem kosztuje 
4  z ł .  przy zakupnie naraz 10  Ł o r e y  do­
daje się korzec bezpłatnie. Zamówienia u- 
skuteeznia J .  B u l s i e w i c z ,  skład nasion 
w  B o c h n i .  166

W sali Frohsinn
(hotel George)

W środę dnia 9 marca o godzinie w pół 
do 8 wieczór

Odczyt Westmarka
„15 miesięcy między ludożer­
cami nad górnym Kongo i 

skandale Stanley’a.“ ^
Bilety: Cercie zł. 1.50, pierwsze miej­
sce zł. 1, wstęp i dla uczniów ct. 50, 
do nabycia w księgarni Grubrynowicza 
i Schmidta, przy kasie o 20 ct. drożej.

sstaeas: II  S 2  3 E a £ 2 SfF
K Kolosalny
M Nowośń. Senzacyjuość. Nowość. M

Cza-odziejstwo jest wobec tego czystą graszfcą, U  
wesołe i humorystyczne zjawiska,

O b r &  % j
wytworzone w sposób chemiczny, któie na za­
wołanie po * stają i znikają. Wska.-.ówki do 

M użyczania dodaje się do każdej sztuki.
K* i*ł "''Cona za . 10  sztuk u9ortowanyeh zł. 1‘50 

n » 50 „ » n 5
Posyła się za pobraniem pocztowem, przy na­

desłaniu kwoty posyła się franko. 207
Obem. laboratoryum

Henryka Spielmanna
Wiedeń XV, Schonbrunnerstrasse Nr. 44.

ss Sbie as re ss. se se se 25

D i e  H l o b e n w e l t
3 iiuftrirte geituno fiir Coilettc uttb Sa-barbeitcn.

f w  PARYŻU
Maść ta leczy wrzodzianki, pry­

szcze, czerwoności, krosty, węgry, 
wysypkę, liszaje, hemoroidy, swę­
dzenie chroniczne, łupież i wyrzuty

naczęściach ciała porosłych włosami 
i wszelkie słabósci naskó rne; w strzy­
m u je  natychmiast wypadanie włosów
na brwiach i głowie i skutecznie 
działa naporost włosów.

TIRESSIT m c e  s{oik o franki we Francyi w Paryżu 
*■ aptece p. M O U L IN . 30, ulica Louis-le-Grand.

y  e Lwowie w aptekach pp. Mikolascha i W ewiór- 
‘kiugo; — w Krakowie ■ w aptekach pp. Trauczyn- 

Redyka i Wiszniewskiego.
W e Lw ow ie w apteos p Kui-Icra. 3614

3at)llic5) 2ą 
ntnnmerił 
mit 250 
Scfjnitt* 
mujierit.

preis
pterfel*
itihrlirlf

mi 125
= 75 Kr.

u i> i v łibDtlbiinarit POII —
WSidfc, — eilaąjcu irif 2St> 5d?::ittn!U?*rrn
Uttb 2f>0 Dorjcidjnungen. S11 bureb ctUe 73uu:-lłiTnbIuu«cn
u. pcftctnftnlten f Hi\ 5;:- V5). probsû iumct u gratis u.
franco bci bet (ć̂ ppbition W, 55. — Svi<n I, (Dimrugaffe 3.

Z a p r o ^ K e n i e
236

na

walne Zgromadzenie
Towarzystwa zaliczkowego w Jaworowie, Sto­
warzyszenia zarejestrowanego z ograniczoną 
poręką pięciokrotną, które się na dniu 20 
marca b. r. o godz. drugiej po południu w 
sali Rady powiatowej Jaworowskiej odbędzie.

Porządek dzienny.
1) Odczytanie protokołu z ostatniego 

Walnego zgromadzenia.
2) Sprawozdanie Dyrekcyi z czynności 

za r. 1891.
3) Sprawozdanie komisyi rewizyjnej i 

wniosek o udzielenie Dyrekcyi absolutoryum 
z czynności i rachunków za r. 1891.

4) Rozdział zysku kasowego za r. 1891.
5) Wybór komisyi rewizyjnej na r. 1892.
6) Wnioski członków.
Uwaga. Wstęp na salę tylko za oka­

zaniem książeczki udziałowej. Prawo głoso­
wania przysługuje jedynie członkom, którzy 
pełne udziały w nominalnej kwocie 20 zł. 
wpłacili.
Rada zawiadowcza Towarzystwa zaliczko­
wego w Jaworowie, Stowarzyszenia zarejstr.

t  ograniczoną poręką pięciokrotną.
Jaworów, dn. 25 lutego 1892.

Sekretarz Prezes
Ferdynand Kamil Krischke. Konopka.

B a c z n o ś ć !
Płótna Korczyńskie czysto lniane

grubsze i c-ieukie webowe na koszule, prześcieradła 
bez szwu, 150,165,180 cm. szerokie, dymy, ręczniki 
zwykłe i tureckie zdrowia, chustki webowe do nosa, 
drelichy na lib-rye, płótna żaglowe itp. wyroby w 
miejsce zagranicznych poleca łaskawym względom

Wł. Gon . t,
produkeya wyrobów tkackich w Kor-

231 czynie, poczta w miejscu.
Cenniki i próbki z źądanyeh gatunków franko.

K o m p le t n a  b ie l iz n a
Damskie: koszule, kaftaniki, spódnice, 

majtki, fartuszki; 152
męskie: koszule dzienne i nocne, kale­

sony, kołnierze, manszety; 
dziecinne: koszulki, kaftaniczki, maj­

teczki, kalesony, spódniczki; 
pościel: prześcieradła, poszewki wła­

snego wyrobu z najlepszego ma- 
teryalu w najnowszych fesonach 
poleca po najniższych cenach 

M. Balłabana następca

M. Ludw ig
Lwów, plac Maryacki 8.

Już opuściły prasę i są do nabycia
, Kasanla o Męce Pańskiej"
! i „Nauki przygodne8

wraz z drugą seryą
„ZKIazazń. p a s y j n - s r c l i14

Najprzew. ks. Arcybiskupa I s a a k a  I s a k o w i c z a  
sławnego naszego kaznodziei

Trzecie wydanie str, 428. — Cena 3 zł. 
Drukarnia Narodowa W. Maniackiego

Lwów, ul. Kopernika 1. 7. 115

Są do nabycia w księgarniach dzieła naukowe 
ped agoga  Plato v. Reussnera.

Najlepsza metoda
do nauczenia się bez nauczyoiela czytać, pisać i roz­
mawiać po niemiecku w 3-ch miesiącach, po angielsku 
w 24-ch iekcyach. Cena metody niemieckiej niższy 
kurs 80 ct., kurs wyższy 2 zł. 10 ct. Kompiet, (kur* 
niższy i wyższy razem), 2 złr. 60 ct. Metoda angielska 
z wymową, 90 et. Najlepszy Elementarz Polsko-nie­
miecki z wyinową,| z 14 wzorkami pisma i 200 ry­
cinami 47, 28 i 14 ct. Najnowszy Elementarz polski 
z 20 -4 0  wzorkami pisma, rysunków i rycinami 
(obrazkami) razem 340 figur, tudzież ze wskazówkami 
pedagogikznemi oprawny po 35, 28, broszurowany 
20 , 14 i 7 et. Powiastki Polsko-niemieckie 28 et. 
Powieść Alli-Baba i 40 zbójców 20 ct. Powieść 

Myśliwi Geimz 14 ct. 7718
Skład główny w Księgarni

Seyfartha i Czajkowskiego
we Lwowie.

P o  c o ? ? ?
drogie pieniądze za zły towar dawać, jeżeli można w nowymspecyalny*

S Z I Ł A . I D Z I E  S E E B J i T
Lwów, u lica  Sykstuska 1. 17.

najlepszej aromatycznej, mocno naciągającej prawdziwej rossyjskiej herbaty od 
1 zł. 40 ct. do 3 zł. za pół klgr. dostać, jakoteż w y s i e w k i  z najlepszych 
herbat własnego wyrobu. Upraszam więc Szan, P. T. Publiczność korzystać 
z tej sposobności, a staraniem mojem będzie tak co do dobroci towaru, jak 
i pod każdym iauym względem zaoranie sobie pozyskać. Zamówienia od 1 
klg. wysyłam, franco, A Na żądanie cenniki także. Polecając się łaskawym 

względom P. T. Publiczności, z głębokim szacunkiem
A d o lf  S in g e r

242 Lwów. ulica Sykstuska liczba 17.
— x  u  n n :  -x x

lwów. J. A. BACZEWSKI
uoleea

Rynek 31.

wyśmienita, stara w smaku i gładkości, lepsza od koniaku

G  m  *  u  w w  w

1 J L  JE % | J u k i  £ f
Marka 

* butelka o 5/4 litr.
M^rks

zł. — .70 1860 butelka o 8/« litr. . . zł. 1.20
.. .. „ - -9 0  1850 „ „  1.50

' * * „ ,, ■ u I —  II 1840 „ „ „ . . „ 2.50
Powyższe ceny są tabryczne, w mieście o 10 ct. na butelce wyższe.

K K ń97Ś X X

1  K a n t o r  w y m i a n y  I

k. uprŁ gal. akcyj. Banku hipotecznego^
H  kapuje I sprzedaje wszystkie efekta i monety po kurgie 

dziennym najdokładniejszym nie Jt.eząe żadnej prowizyL
J J  Jako dobrą i pewną lokację poleca
CT 4 1/* ipre. l i s t y  h ip o t e c z n e

5  gbre. listy hipot©ci£n© premiowane 
o |»:«*e. listy h łp otean e bez f-remil

^  JL;/a pw* listy Towar-®, kredytowego ziemskiego  
4 Va pre. listy M anka krajowego  
4 V* prc. po*y@SR.ke krajową galieyjską  
<4 pre. pożyezkę propinmeyjną galicyjską

ę j  H% pre. pożyestkę propluaeyjiią buko widską
m 4 Ve prc. pośyeaEkę węgierskiej kolei państwowej 
JŁ 4k %  pre. poiyelkę propinaeyjną węgierską 
p  4  p r e .  węgierskie Obligaeye indemiiix»eyjiie,
®  które to papiery Kantor wymiany Banku hipotecznego zawsze nabywa i sprzedaje)

p o  e e n a c l i  n a jk o r a y s tn ie j s z y c h .
U w a g a  i Kantor wymiary Banku hipotecznego przyjmuje od F. T. knciyąeych wszelkie wyło-

P ę  sowftne a już p łatne miejscowe papiery wartościowe, tudzież zapadłe kupony za
gotów kę, bez w szelkiego potrącenia, zaś zam iejscow e, jedynie za potrąoesim rze

K

A
i

n
I1

ea^wis^y ̂  k&s:f-toir.
Do efektów, u których wyczerpały się kapeay, doatał-eza nowych; arkuszy kuponowych, 
ni kosztów, która sam. cofióSi. 52

*a

mailto:y@SR.ke


50.000 zł d o  w y g r a n ia  j u ż  5  m a r c a
promesą na los kredytowy ziemski tylko za 1 zł. 50 et.

7 .“ ”  I T !T  K i t z  &  S to ff
Losy oryginalne po kursie dziennym oficyalnym.

Ludwika Stadtmullera
Centralne biuro sprawunków

d la  p r o w in c y i
Lwów, ulica Kopernika L. 11.

117

LudwikaHarka
g ł ó w n y  s k ł a d 46

Lwów, Rynek 1. 9.
poleca fortepiany i pianina najlepszych fa­
bryk z Wiednia, Drezna, Berlina, po cenach 
najumiarkowańszych pod gwarancyą na la t 1 0 . 
Przegrane fortepiany w dobrym stanie fabryk 
Streichera, Fritza i innych w cenach od 160 
zł. wa., z gwarancyą za dobroć i trwałość. 
Sprzedaż także na raty miesięczne po 15 zł.

Fabryica
wytworówchemicznych i nawozowych

Spółki komandytowej

Juliana W an ga
w e  L w o w i e  

(Kantor: ulica Żółkiewska 82.)
poleca pod zasiewy wiosenne:

Mączkę kościaną
preparowaną kwasem siarkowym, 

Superfosfat 
z kości łub z fosforytów 

Mączkę z żużli Tomasa
^  i 164

Saletrę chilijską
a do karmy zwierząt domowych, 

drobiu i. t. d.
Fosforan wapniowy

Kompot z czerwonych borówek
smażonych w cukrze, znany z najlepszej jakości i 
stanowiący wyborną przekąskę, dostarcza w 5-kilo- 
wyeh oplecionych naczyniach szkiannych zawiera­
jących 31li  litry, po cenie 2 zł. 60 et. franco za po­
braniem należytośei Wilhelm G ottste in , apte­

karz w S c h o n b a c h  koło Eger w Czechach.
8367

O r n i t a  £ r e a ln o ś c i
blisko wielkiego miasta i fa­
bryk na sprzedaż. Agencya 
krakowskiej asekuracyi w Ty- 

śmienicy. 213

@  Bieliznę
męską

w największym 
wyborze 

po najtańszych 
cenach

poleca

skład płócien
i 129

bielizny stołowej
Antoniego Gudiensa

we Lwowie, plao Maryacki L. 8.

W e b e r  &  K i r s c h n c r
we Lwowie, plac Trybunalski L 1

polecają swój znany od lat prawie 50 obficie zaopatrzony

skład mebli wszelkiego rodzaju i stylu.
Jodyny skład i sprzedaż ■ 65

kas ogniotrwałych z fabryki Teodora Wiesego i Sp. we Wiedniu.
e  To 1  e  g i ę t e

ze sławnej fabryki Braci Thonet we Wiedniu.
Torfowe i zwykłe klosety pokojowe.

j i  Z a g ł a d ,  f b t o l I t o g r r s b f i G Z i z r s r
y  « lla  r e p ” * ) d n k c y i  k l i s z ó w  OU T E O F I L A  W A Ń C Z Y C K 1 E G O  %

we Lwowie, ulica Syfestuska 1. 43. y .
Ukończywszy szkolę reprodukcyjną we Wiedniu, zwiedziłem wieie zakładów tamże jakoteż fT  

i zagranicą, z silną wolą zużytkowania wszystkiego Da tem pęlu dla naszego kraju, poświęcając j r  
się cynkografii, fotocynkografii, fotolypii i fotolitografii, z jakiehkolwiekbądź rysunków w pó- ”  
mniejszonym lub powiększonym formacie. 87

dla całej Galicy iWyłączny skład

Cenniki i sposób użycia na żądanie fce-RiJ ' ]Xl8/SZ\H 1
I  ,  'rnSR m m 1'
i  do uprawy I M

narzędzi
r o l i

I l i a d .  S a .c b &  w Plagwitz pod Lipskiem,
u S i  A . H u b e r a  S y n ó w  we Lwowie, ulica Jagiellońska 1. 13.

Części składowe w zapasie?— Cenniki i opisy franko. 228

yST S a n s  r iv a l I 'W l
Magasin Gorset de Paris

Lwów, plac Halicki 1. 15
(w gmachu Banku hipotecznego) 

poleca prawdziwe paryskie 3-3
g o r s e t y  cl  a. m .  s k i e
prawdziwe fiszbinowe najnowszego kroju

różnokolorowe, jako to: szare, białe, cza; nu, eremo, 
drao. niebieskie, bordeaus i różowe.drap, niebieskie, bordeaus i rożo 

Gorset balowy z przedniej biaiej satyny, z ro­
giem, wysoko lub nisko sznurowany po zł. 
2 50, 3, 3.50.

Gorset z przedniego białego drelichu, z rogiem,
po zł. 3 50, 4, o, 6.

Gorset z najlepszego czarnego klotu, z podszew­
ką gradlową z rogiem, po zł. 3, 4, 5 ,6 , 8 .

Gorset z podwójuej materyi ażurowej, wykwin­
tny, z rogiem, fasou najnowszy po zł, 5, 6.

Gorset wysoko sznurowany, z drelichu, forma 
gorsowa, krój elegancki po zł. 3 50, 4, 5.

Gorset z jedwabnego atłasu, bardzo wykwin­
tny, z koronkami i szer kiiui jedwabnemi 
taśmami po 10, 12, 15.

Gooset dla dam lepszej tuszy, z drelichu szarego: 
z gurtem elastycznym, z rogiem, po zł. 6, 7,8.

Sznurówka dla osób w poważnym stan ę będących, 
czyli sznurówka dla młodych dam karmią­
cych, najlepszy fasen, do zapinania z przo­
du, oraz do ścieśniania iub rozszerzania, 
albo też z wstawką elastyczną, z najlenszej 
satyny lub drelichu, po zł. 6, 7, 8 . 9, 10.

Szuurówki dla dziewcząt każdego wieku, do trzy­
mania się prosto, z szelkami, w najlepszym 
gatunku, satynowe z rogiem po zł. 2, 2'5’ , 
3, 3'50.

a la Sirene C. p. po zł. 3 50, 4 50, 5, 6 50.
Nouyeautes Gorset Stefanie po zł. 3 50, 4, 5. — 

Brykle na 5 guzików.
Gorset Kirass 36—38—40 ctm. długi, francuski, 

niciany drelich po zł 3, 3‘5o, 4, 5, 7.
Goret Pancer 34—36 ctm. długi, francuski, n i­

ciany drelich po zł. 2'50, 3, 4, 5.
Wszystkie części różnej objętości są na składzie.
Wszystkie zamówienia wykonywa się na miarę 

Stare gorsety przyjmują się do naprawy.

Spółka stolarzy lwowskich
zaszczycona za doskonałe wyroby ca wystawie krajowej srebrnym medalem rządowym

we Lwowie plac Bernardyński, ]. 17
poleca swój od r. I'154 istniejący

S k ł a d  m e b l i
obficie zaopatrzony w wielki wybór inebli w garniturach do salonu 
z drzewa dębowego, czarnego i orzechowego, kompletne urządzenie pokoi 

; jadalnych i sypialnych, oraz l u s t r a  w ramach orzechowych czarnych, 
dębowych i złoconych. Utrzymuje na składzie także m e b le  g i ę ' e  
i ś e l a s B ie .  Wszelkie zamówienia w zakres stolarstwa i tapicerstwa 
wchodzące, przyjmuje po cenach najprzystępniejszych, ręcząc za spieszne, 

gustowne i wedle zlecenia dokładne wykonanie
(imnre^sa) 145

Q Ó a © o e @ o o o o 0 o o c s ó e i d © s o s c > o © o o o e e & o  
©  a

Syrop ziołowo-słodowy dr. Seełmrgera 8X *ws>-

5 92
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P  znakomity i wypróbowany środek przeciw wszelkim
chorobom piersiowym,

i£Ftani, kokluszowi, chrypce i t. d
Cena butelki wraz z przepisem użycia 50 11.

Gfewny skład w aptece pod „Srebrnym Orłem"

Z l j r g m u n t a  , 1  a«sls© ra,
we Lwowie.

Zamówienia z prowincyi uskutecznia się odwrotną pocztą.

O

Tutkl! Bez blagi!
Każdy palący przez porównanie z iunym i WU° 

łatwo przekonać się może, że tylko ^

tutki uieklejoue „La Comot®
wyrabiane maszynami najnowszego systemu.

są najlepsze i zdrowiu nieszkocu1
Zalety: 1. Wąziutki szew nie prujący p°:

napyehania.
2 . najlepsza francuska bibułka.

141

" * t1000 tutek „La Comete“ w rulonie g - W  
1 pudełko bibułek „La Comete“ 60 ksî  

czek zł. 3. ^
Zamówienia nad 6 zł. wysyła się fran 

Łaskawe zlecenia przyjmują

B racia  E lster
L w ó w ,

Fabryka plae Gołuebowskieb 1. 2.
F ilia  I. ul. Sykstuska 1. 3. 

Fila II. plae Kapitulny liczba 3

Sadzonki i nasiona leśne
starannie opa-owane rozsyła za zaliczką . 

pocztą lub koleją
leśnictwu* Zassów pod Czarną

I. Nasiona za 1 funt U/., k ilo ): 
zwyczajnej (Pinus silvestris) zł. 120, soSp  
ameryk. (p. strobus Weymutha) zł. 3.60, B°' 
sny czarnej (P. austriaea) zł. 1 20, świeIp  
et. 80, modrzewia ct. 90, akaeyi et 30, brze 
zy et 50, olchy et. 55, jesiona et. 15.

II. Sadzonki sosna zwycz. 1 -roez. et. » > 
sosna czarna roczna et. 50‘ (sadzonek s0SIl~ 
2 i 3 letnich nie sprzedajemy, bo nigdy ® 
są do kultury zdatne) Świerk 2 , 3 i 4 i ga 
po 1, 1.50 i 2 zł., modrzew 2, 3 i 4 letni P

V
i
c

I

^  2, 2.50 i 3 zł., brzoza 3 i 4 letnia 2.50

§ olszyna 2 i 3 letnia po zł. 2 i 3, akacf® 
i 2 letnia po zł 2.50 i 3. Crategus (bia* 
cierń na żywopłoty) lO zł. * a  IOOO s z t* 1*4.

F a b r y k a
B

narządzi rolniczych
Pr. Wężowicza

we Lwowie, 
ulica Gródecka 1. 85.

Zegarmistrz

Leon Janikowski

ków różnego rodzaju po cen8!

grających oraz wszelkie reperą(!-'_ 
wykonywa z największą su®ieIJ 

nością i pod gwarancyą.
131

Zapisywać można przez każdą księgarnię 
nagrodą odznaczone w XX wydaniu wy- 
szłe dzieło radcy med. dr. Mullera

]la<« g e sto r te M ePTen- 
m td M e x n a l-% » te iu

Przesyłka w kopercie za 60 ct. w znaczkach 
listowych. 105

Edward Bendt, Braunsckweig.

Q
C l
ó m Q ® m m m o m m o ® m m o Q m o o Q o o i

Wykonywa wszelkie roboty w zakres ®eC. 
niki wchodzące w jak najkrótszym czasie U, 
umiarkowanej ceuie. Skład zaopatrzony W w  
rób własny i dobrze wypróbowane maszyn*j 
Wialnie polskie pod młocaruie pirjtroW®. 
młynki polskie są u mnie najtańsze i 
praktyczniejsze. Angielskie sieczkarnie 
czne po zł. 20 za gotówkę, zaś wszeu 

inne maszyny na raty.

Lwów, ul. Teatralna
^poleca  obfity skład zegarków $0 

tych i srebrnych z pierwszo^, 
dnych fabryk genewskich i ńU, 
cuskich. Kównież łańcuszki 
i srebtne. Utrzymuje na skła^2’ 
wielki wybór zegarów ścienujUj 
stołowych i pendułowych, bo***.
Ir J~\ r-rr »* m m  r\ ^ ma Jr* ■ ^  A ffó

najtańszych. Zegarków i zeg»r<̂

Znaczny zapas
pręcia koszykarskiego

na pniu lub w stanie łuszczonym,
tudzież 18®

oztubry łozy koszykarskiej
salix. yiminalis, yiminalis rubra i caU 
pica] po 1 zł. za 1000 sztuk nab)^'

I można w zarządzie lasów miejskich  ̂
Znbrzy, poczta Lwów. .

Z Drukwni Wł. Łozińskiego ul. Czarnieckiego 1. 12 dam Wernera. (Zarządca Władysław J. Weber) Paper z fabryki papieru J. Fiałkowskich


